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Kryzys 

w ,,wojnie dorszowej" 
Zabierając głos w Izbie Gmin bry­

ty.iski minister spraw zagr~ni„z­
nych. James Callaghan za11:rozil w 
środę . że władze brvtviskie ~ą <!:O· 
ttlwe wysłać okręty natrolowe w 
pobliże Island ii. o ile okręty teii:o 
kraju nie zaprzestaną przecin„nia 
~iec! trawlerów brytyjskich. łnwia­
cych w pobliżu w:vsoy 

Z kolei lslandzl<i minister spra­
wiedliwości Olafur Johannesson o­
świ adczył teii:o samego dnia w n;;r 
l~!mem~ie. \z jego kraj nie może o­
biecać. że okret:v patrolowe nie bę­
dą przecinały sieci brytyJ~k!ch w 
200-milowej strefie połowowej. A 
więc kryzys w .. wojnie dorszowej" 
t rwa. 
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Program nauki języka polskiego 
PRL w Heformowanej szkole śiediliej 

- ..... -..c.._ _ _, W Piotrkowie Trybunalskim zakończył się ł bm. I Og6Jno· W 
polski Sejmik Polonistyczny, poświęcony sprawom nauczania 

4 bm. pod przewodnictwem posła Henryka Jabłońskiego, języka polskiego w zreformowanej, 10-letniej szkole średniej. 
Innsbrucku 

przewodniczącego Rady Państwa. odbyło sie kolejne oosie- Podczas 3-dniowych obrad, w których uczestniczyło ponad 
dzenie Komisji Nadzwyczajnej Sejmu dla przygotowania ="" 300 polonistów, naukowców i praktyków z całego kraju, do-
projektu zmian w Konstytucji PRL. konano szerokiej wymiany poglądów na temat nauczania języ­

ka ojcrystego oraz omówiono sprawy kształcenia i doskonale­
nia nauczycieli dla potrzeb szkolnictwa. Komisja, kontynuując mace reda.kcyine. ·ro?JPa1irzyła zgło­

szone przez posłów uwagi do projektu ustawy. Komisja 
rozpatrzyła również opinie organizacji soołec-z.nych i .rzeczo­
znawców oraz wnioski wynikające z orzeprowadzonych kon­
sultacji i listów. które wpłynęły do komisii. 

Po wniesieniu szeregu poprawek merytorycznych i ce­
dakcyjnych. komisja jednomyślnie zatwierdziła projekt usta­
wy o zmianach w Konstytucji PRL. 

Komisja wybrała przewodniczącego Rady Państwa. posila 
Henryka Jabłońskiego. jako sprawo-zdawce komisji na oosie-
dzenie Sejmu PRL. · 

W uchwale przyjętej przez sej­
mik stwierdza się m. in., ie no­
wy program języka polskiego, 
którego projekt przedstawiono u­
czestnikom spotkania, staje się 
dziełem nie tylko powołanych do 
tego instytucji, ale także całEigo 
środowiska polonistycznego, a 
zwłaszcza nauczycieli szkół pod­
stawowych, średnich i akademic­
kich. Jest to nowy I godny pod­
kreślenia fakt w dziejach naszego 
szkolnictwa. 

m. In. od kształcenia encyklopedy• 
cznego, przyjęcie zasady indywi­
dualizacji procesu nauczania. będzie 
w:vma11:ało pewnych korektur w oro 
cesle kształcenia nauczycieli. 

Uczestnicy olotrkowsk!eito sejmiku 
przesłali list do członka Blura po­
litycznego KC PZPR prezesa Rady 
Ministrów Plotra Jaroszewicza w 
którym dziękują najwv~szym wła­
dzom PRL za pomoc w realizacji 
trudnego dzieła reformy edukacji 
narodowej. 

e 
Po 12 latach znicz olimpijski zapłonął obok progu wielkiej skoczni 

Bergisel. Juz od wczesnych godzin porannych na tn uunach Stadidnu 
Zimowego i w jego najbliisżej okolicy, gromadziły się tysiące mie· 
szkańców Innsbrucku oraz przybyłych na XII ZIO gości i turystów 
z całego uiemal świata. 

W kilka minut po godz. 14.30 
rozpoczęła się bogata ceremonia, 
inaugurująca wielkie zimowe świę 
to sportowców naszego globu. De 

Ciężkie pługi nie· podołały 
n:U~~ęzyf:aef~j~~~~!;% b:Crz~!r~:- p ł d ł # b d 
czył w sobie doświadezenia his- 1er••'SZlf ZleD o ra 
~j~i~~;~~n!~~d~ic;o;'a"n'::iog~in:~ l W 

iiladę sportową rozpoc.i:ęli repre­
z1:mtanc1 OJczyu1y nowoiJitnycn o­
ump1ao - GrecJ1. r'ot<!m w kolej­
'nosci alfabetyczneJ na plac przed 
SKocznią wkraczały na:>•ttpńe eki­
py, a wśrod nich efeatownie pre­
zentująca się w białych strojach 
przyo„uooionych biału-cze1 wonymi 
sżaliKanu, polsaa drużyna :Ggodnie 
z tradycJą pochód sportowcow za• 
myaau reprezemanc1 gospodarzy, 
s11ortowcy Austrii. · C..remonia o­
•warcia XH L.10 w lnnsJ:>rucku 
Py~a utlZJ;11Lrt!<.lnio •ramr:1itowana 
przez PolsKą ·1e1ew1zję. Liczymy, że 
olimpiJską „uwerturę'' oglądali 
wszyscy chyba sympatycy sportu 
w kraju. Ooszerne tragmenty o­
twarcia relacjonowano także w 
TV wczoraj w godzinach wieczor­
nych. Stąd też dalszą relację po­
święcamy innym sprawom. które 
miały miejsce wczoraj w Innsbruc 
ku. 

czaniu języka ojczyskgc l pod-

14 kl.lometroweJ zas·p1·e l ~~ar!~~!y p~:~~~~=j zbęd~:iti:: . 
- ~~z~cą~~~~a~ s~acr~~w~czy~;: 

w środę 4 bm. drogowcy już nie­
mal całkowicie uporali się z zaspa­
mi . które blokowały drogi głównie 

W 36 dniu rok,u słońce wze­
szło o godz. 7.11, :iiajdzie zaś o 
godz. 16.29. 

Im q 

Airata, Adelajda 

w dniu dzisiejszym dla Łodzi 
przewiduje następująl'a pogodę: 
zachmurzenie duże z większy· 
mi przejaśnieniami, możliwość 
wystąpienia słabych opadów 
śniegu, Temperatura od -10 
do -5 st. C. Wiatry słabe i 
umiarkowane z kierunków po-
łudniowo-wschodnich. / 

CiśnieJ1ie o godz. 19 wynosiło 
746,4 mm, a tempt-ratura --4 
st. C. 

1881 - Ur. Kliment Woroszy­
łow, radziecki działacz państwo 
wy i partyjny 

1951 - Ukazał się pJerw~y 
numer tygodnika „Życie Litera• 
ckle". 

Uczony jest żołnierzem p.raw­
dy. 

wjększą swobodę dla inwencji nau 
czyciela. w woj.: rzeszowskim, krośnieńskim 

I przemyskim. Do odśnieżenia po­
zostało tam Jeszcze 45 km odcin­
ków drogowych. Nie udało się na­
tomiast zlikwidować dużej zaspy na 
drodze prowadzącej do granicy z 
CSRS między miejscowościami Krem 
pna i Grab. 3 bm. przy usuwaniu 
te.i 14-kilometrowej zaspy pra~owa­
ło itilka clężkich pługów. Wydawa­
ło się. że zaspa została zlili:wldowa­
na. ale DO.Wiał wiatr l 4 bm trze­
ba było znowu przystiipić do prze­
bijania tej drogi . 

Stan drog Już w niewielkim tylko 
stopniu utrudnia komunikację auto­
busową. Jednak w środę odwoła­
nych zostało wiele kursów autobu­
sowych. Wysłużone autobusy nie 
wytrzymują nlskictt temperatur. Psu 
j4 się układy hamulcowe, ogrzewa­
nie. W tarnowskiej PKS w war- I 
sttata~h czekało na' naprawę 88 au­
tobusow. 

Zarysowana w toku obrad sejmi­
ku koncepcja nauczania Języka pol- · 
skiego w 10-letnlej szkole pow­
szechne.! będzie wymagała przygo­
towania nowocześnie wykształco­
nych lradr polonistycznych tTaz wy­
datnego podniesienia zawod,,wych 
kwalifikacji czynnych nauczycieli 
Języka polskiego. Na podkreślenie 

.zasługuje - przyjęta przez władze 
oświatowe - zasada zapewnienia 
y,;yższego wykształcenia nau::!zycie­
lom wszystkich szczebli. Stosowany 
obecnie system kształcenia l dosko­
nalenia nauczycieli pozwoli zaspo­
koić w 'Zadowalającym stopniu p<:>­
trzeby lladrowe zreformowanej u.ko 
ty. Odejście w szkole powszechnej 

usz .Kalifornii 

Przez cały styczeó w Kalifornii nie spadła ani kropla deszczu po­
wodując dotkliwą suszę. której towarzyszą. wyjątkowo wysokie 
temperatury. Pr:i:yniosłe to ?Jnaczne straty na polach uprawnych 
i pastwiskach. Na zdjęciu: bydło na wysuszonych pastwiskach w 1:10-1 ' bliżu King City w Kalifornii. 
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urodzaju.„ dorsza! 

.O· Sł 
Qd pierwszych dni lutego br. 

na ,!3ałtyku trwają „dorszowe zm­
wa . W morze wyp!yt;ęły w3zy­
stkie kutry rybołówstwa bał­
tyckiego. Dzienne zaciągi są re­
kordowe: według opinii specjali­
stów najwyższe od 25 lat. 

Skomplikowało to prace portów 
rybackich. Przedsiębiorstwa łow­
cze zmuszone są ograniczać dzien 
ne odłowy, ponieważ nie mógą wy 
ekspediować dorsza do odbiorców. 
Np.· 3 bm. we Władysławowie na 
odbiór czekało ponad 600 ton 
świeżych zamrożonych ryb. 
Zastanawiające jest małe :aink-

Ie eh b. 
re.sow.an~e central. ry'Qnych plona 
m1 „zmw tlorszowycb". Na ofer­
tę 11rzed~iębiorstwa handlowe od­
powiedziały małymi zamówienia­
mi; np. centrala gdyńska zakupi­
ła ok. 15 ton, centrala z Kielc aż ..• 
3 tony. Niewielkie ilości do prze­
twórstwa zakupują zakłady rybne. 
Przedsiębiorstwa i spółdzielnie ry­
backie „Koga" na Helu, „Szku­
ne.r" i „Gryf" we Władysławowie 
gotowe są dostarczyć własnym spe 
cjalistycznym transportem każdą 
ilość dorsza do odbiorców w głębi 
'kraju. Mogą być to zarówno przed 
siębiorstwa handlowe. jak i więk­
sze zakłady pracy. 

W środę, 4 lutego, w Pałacu 
Sportowym na paryskim przed­
mieściu robotniczym Saint-Ouen 
rozpoczął się XXII Zjazd Francu­
skiej Partii Komunistycznej. Obra­
dy będą trwać do '8 bm. i zakoń­
czą się wyborem nowych władz 
partyjnych na trzyletnią kadencję. 
W pracach Zjazdu bierze udział 
1710 · delegatów reprezentujących 
pół miliona cz.łonków partii. Na 
sali obrad - delegacje 113 bratnich 
partii komunistycznych i robotni­
czych oraz ruchów narodowowy­
zwoleńczych. Obecna jest delega­
cja Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej w składzie: członek 
Biura Politycznego, sekretarz KC 
PZPR, Jan Szydlak oraz I sekre­
tarz KW PZPR w Gdatsku, Ta­
deusz Fiszbach. 

Otwarcia zjazdu dokonał G Gar 
cia, sekretarz federacji FPK de­
partamentu Setne-Saint Denis, na 
terenie, której znajduje się gmina 
Saint-Ouen. Zebrani minutą mil­
czenia uczcili pamięć zmarłych w 
roku 1975 członków kierownictwa 
partii, wybitnych działaczy fran­
cuskiego ruchu robotniczego, Jac­
quesa Duclosa i Benoit Frachona. 

W pierwszym dniu obrad refe­
rat sprawozdawczy KC wygłosił 
sekretarz generalny FPK, Georges 
Marchais. Omówił on na wstępie 
sytuację wewnętrzną Francji. 
Duża część referatu Georgesa 

Marchais była poświęcona omówie 
niu charakterystycznych cech so-

Genscher 
Portugalii w 

W środę udał się do Lizbony z 
wizytą oficjalną minister spraw za­
granicznych RFN, Hans-Dietrich 
Genscher. Przeprowadzi on rozmo­
wy z przedstawicielami rządu por­
tugalskiego na temat rozwoju sto­
sunków dwustronnych, a zwłaszcza 
przyznania Portugalii przez RFN 
kredytów. Poruszone będą także 
kwestie międzynarodowe. zwłaszcza 
sytuacja w basenie Morza Sród­
ziemnego. 

1000· OFIAR 
TRZĘSIENIA ZIEMI 

W rejonie stolicy Gwatemali za­
notowano w środę rano 18 silnych 
wstrząsów tektonicznych. Pierwszy, 
najbardziej gw łtowny, nastąpił o 
godzinie 10.02 czasu warszawskiego. 
sua trzęsienia ziemi wynosiła 7,5 
•topnia w skali Richtera. 
, Władze Gwatemali . poinformowały 
oficjalnie. :łe liczba śmiertelnych 
ofiar łrzeslenia ziemi W}'nOtli ponad 
1090, 

cjalizmu, jaki pragnfl! budować 
FPK. 

Sporo miejsca w referacie G. 
Marchais poświęcił problemom de­
mokracji i swobód obywatelskich. 

Banany dojrzewają 

... pod Łodzią 
Pierwsze 60 ton bananów dojrze 

wa w Dąbrówce k. Łodzi. Z ini­
cjatywy aktywu rolniczego zespo­
łu produkcyjnego w tej miejsco­
wości - własnymi siłami i nakła­
dem 200 tys. zł, zaadaptowano tam 
cztery komory chłodnicze na... doj 
rzewalnię tych smakąwitych owo­
ców południowych. Przyspieszony 
cykl dojrzewania bananów trwa 
około 5 dni. 

W przystosowanych na ten cel 
pomieszczeniach w Dąbrówce na 
specjalnych paletach dojr~ewać 
może jednocześnie 120 ton bana­
nów. 

Defilujący na Zimowym Stadio­
nie Bergisel, sportowcy uczestni­
cy XII ZIO, byli juz myślami na 
poszczególnych obiektach, gdzie 
już od wczoraj do walki o medale 
przystąpiły pary taneczne oraz sa 
neczkarki i saneczkarze. Odbyły 
się również intensywne treningi. 
Największa uwaga kibiców nar· 

ciarstwa goszczących w Innsbruc­
ku skupia się wokół dzisiejszego 
biegu zjazdowego mężczyzn. Oczy­
wiście nikt z mieszkańców Austrii 
ani na moment nie wątpi, ze złoty 
medal przypadnie ich rodakowi, 
superasowi - F. Klammerowi. Do 
odniesienia tego sukcesu mają się 
przyczynie w głównej mier111e „cu­
downe narty". Szwajcar B. Russi, 
jest gotów dać sobie uciąć rękę, 
że wiadomość o tajemniczych de­
skach Klammera, je~t. zwykłą 

(Dalszy ciąg na str. 2) 

I Natl projektem zmian w KonstytucP 

~ O ·C Z UC ie § I obowią~ku l 
~ i atriotyzm I 
~ ~ ~ Konstytucja jest zbiorem najistotniejszych po- ~ 
~ stanowień, ragulujqcych życie całego społeczeń- ~ 
~ stwa. Ale każde środowisko, każda grupo, wre- ~ 
§ szcie każdy pojedynczy obywatel znajduie w niaj ~ 
~ treści mówiące konkretnie włośnia o jego spra- ~ 
§ wac;:h, określojąc..a jego zadania i jego miajsce w § 
S życiu narodu. Dlatego też dyskusje, przemyślenia ~ 
~ nad projektowanymi zmianami w Konstytucii S 
§ PRL przymierzamy często do spraw nam noibliż- :s 
~ , szych, wynikojący~h z naszej procy zowodow2j, ~ 
§ problemów dnia codziennego.· " 
§ - Ze szczególną uwagi\ przeanalizowałem te projektowa- ~ S n~ zmi~ny w Ko~tytucji, które wiążą się 'z funkcjami speł-
~ nianym1 przez szkołę w naszym społeczeństwie mówi BO- ~ 
S .LESŁAW KUBOCZKIN, dyrektor m LO im. T. Kościuszki. ~ 

~ (Ciąg daJ8llY na str. 2) S 
~ . ~AV«~~! 

I 



Rząd francuski omówił problemy PolskDiJl!fUWiaóska 
I 

wsp1ółpr~y goslpodarczej z Pol.s1ką współpraca. 
W środ~ w Pałacu Ellze}&kim pod z przebiegiem sesji oraz rozmów w 

przewodnictwem prezydenta Vale- Warszawie z I sekretarzem KC 
ry'ego Giscard d'Estaing odbyło się PZPR, Edwardem Gierkiem 1 pre-
cotygodniowe posiedzenie rządu zesem Rady Ministrów, Piotrem .Ta- w 
francuskiego. Jednym z głównych roszewlczem. W rozmowach tych 
punktów porządku dziennego było brał też udział francuski minister 
•prawozdanie ministra gospodarki i przemysłu, Michel d'Ornano. 

dziedzinie 
finansów, Jean-Pierre Fourcade'a, z 
obrad trzeciej sesji polsko-francu­
skiej komisji gospodarczej, które 
toczyły się w Warszawie od 38 do 
30 stycznia br. Jak wiadomo, J. P. 
Fourcade jest przewodniczącym ko­
misji ze strony francuskiej. 

Minister zapoznał członków rządu 

Starcia z policjq 
w Barcelonie 

W Barcelonie odbył się wiec z 

Mówiąc o obecnym stanie polsko­
francuskich stosunków gospodar­
czych, min, Fourcade pndkreślil, że 
dwustronne obroty handlowe zwlęk 
szyły się pięciokrotnie w latach 
19'10-19'75, osiągając 4,2 m1d fran-
ków. W ten sposób Francja stała 
się d,rugim wśród krajów zachod­
nich dostawcą dóbr inwestycyjnych 
do Polski. 

.T. P. F·ourcade poinformował 

rybołówstwa 
Na ZB'l«>ńczenie ł-<llnioweJ "IV'!zyty 

w PeTU, wiceminister handlu zagra­
nicznego· i gospodarki morskiej, 
Edwin Wiśnie'Wflld podpisał nowe. 
polsko-peruwlań*ie porozumienie o 
współpra.cy w dziedzinie rybołów­

stwa. 
W myśl po..-ozumienla, Polaka 

Zakłady w Bielsku i Tychach 
wvkonaia 120 tvs. samochodów 

I 
Ambitne zadania postawny przed sobą załogi zakładów wchodzą­

cych w skład Fabryki Samochodów Małolitrażowych w Bielsku 
i Tychach. W bieżącym roku zamierzają one zwiększyć swoją pro­
dukcję o 30 proc. w por6wnanłu z 1975 r. Oznacza to konieczność 
wykonania łącznie 120 tys. samochodów, w tym pon d 80 tyś. 
,,Flat6w 126p" i ok. 40 tys. „Syren" oraz ponad 120 tys. zespołów 
napędowych małego „Fiata" na eksport. Na rynek k a.Iowy do­
starczane zostaną , towary, których wartość przekroczy 8 mld zł. 

W następnych latach obecnej plę­
clolatki przewtduje się dalsze zdyna_ 
mizowanie produkcji „Fiatów 126 p". 

Aldo Moro 

przedstawił · program 

W 19'1'1 r. wykonanych· 2ostanie w 
FSM ok. 140 tys. egzemplarzy tych 
samochodów, natomiast w trzech ko­
lejnych latach zjeMżać będzie z 
taśmy produkcyjnej już po 200 tys. 
tych pojazdów rocznie. W sumie na 
polskie drogi I do odbiorców 2agra­
nicznych trafi do 1980 r . łącznie po­
nad 800 tys, „Fiatów 128 p". Jeśli do­
dać do nich także 200 tys. wciąż po­
pularnych „Syren'• ,jakle zostaną w 
tym czasie wyprodukowane, to łącz­
na liczba samochodów r"dem z FSM 
przekroc2y milion. Jest to prawie 
tyle samochodów, Ile w ciągu całego 
minionego trzydziestolecia zarejestro­
wano w kraju. 

«CONCORDE» 
NA LOTllSUCI IM 
Amerykański minister tra?l9POllJ" 

tu, William Coleman, poinformG.­
wał w środę, że ponaddżwiękowy 
samolot pasażerski „Concorde" hę 
dzie mógł lądować - w okresie 
próbnym 16 miesięcy - na lotni­
skach w Waszyngtonie i Nowym 
Jorku. 

Na konferencji pra·sowej W. Co­
leman podał, że samoloty „Afr Fran 
ce" i „British Airways" mogl\ kaz­
dego dnia lądować na jednym z 
dwóch lotnisk. Okres próbny może 
zostać . skrócony albo po uprzednim 
zawiadomieniu o odwołaniu zgody 
(na 4 miesiące wcześniej), albo bez 
uprzedzenia - w wypałl·ku zagro­
żenia bezpieczeństwa obywateli ame 
rykańsklch lub Ich zdrowia. 

Samoloty .,concorde" mogą lądo­
wać n·a lotnisku pod Waszyngto­
nem. które stanowi własność fede­
ralną. Zezwolenie na lądo~anie w 
Nowym Jorku wymaga jeszcze po­
twierdzenia dyrekcji lotniska ora• 
władz stanu New Jersey. 

udziałem ponad li tys. studentów I 
wykładowców wyższych uczelni. 
Uczestnicy wiecu domagali się na­
tychmiastowej powszechnej amnestii 
dla wię~niów politycznych oraz prze­
prowad-zenia reform ~emókratycż­
nych. Przemawiający na wiecu pro. 
fesorowie wyższych uczelni domaga­
li się również od władz udzielenia 
zgody na powrót do kraju emigran­
tów politycznych 1 zapewnienia im 
podstawowych swobód demókratycz­
nych. Doszło do starć z policją. 

członków rządu. że podczas trzeciej 
sesji uzgodniono, Iż należy dążyć 
do zawai-cla nowych dwustronnych 
porozumień długoterminowych. Ómó 
wlono też dalszy rozwój polsko-Iran 
cuskiej współpracy gospodarczej w 
perspek·tywie nowego planu pięcio­
letniego PRL na lata 1976-1980, 
zwłaszcza w dziedzinach metalurgii, 
rolnictwa, przemysłu spożywczego, 
elektroniki i Informatyki. 

przyjmie na praktyki s7Jkolenlowe 
20 specjalistów peruwiańskich oraz 
rozpatrzy w najbliższym czasie mo­
żliwość skierowa'llia polskich Jedno­
stek rybackich do Peru, .gdzie 
współpracowałyby one z miejscowy 
mi przedsiębiorstwami państwowym!. ożywienia Włoch 

Rozłam w Labour Party 

29 dzieci ·z Dżibuti 
uratowanych 

W Paryżu podano, że sześciu 
uzbrojonych temorystów, którzy we 
wtorek uprowadzili w _ Dżibuti 
(francuskie terytorium Afarów i 
Issów) autobus z 30 dziećmi woj­
skowych francuskich, zostało za­
bitych. W czasie akcji prowadzonej 
przeciwko porywaczom przez żoł­
nierzy francuskiej Legii Cudzo­
Zi1;lmskiej, zginęło jedno z dzieci, 
a kilkoro zostało rannych. 

Niewvpal iapońskiei 
rakietv nośnei 

We wtorek wystrzelono w .Tapo­
nll sztucznego satelitę Ziemi, który 
jednak nie wszedł na orbitę około­
ziemską ponieważ zawiódł trzeci sto-

' pleń rakiety nośnej_ Nie ustalono 
jeszcze przyczyny awarii. Satelita 
miał być przeznaczony do obserwacji 
promieniowania kosmicznego. 

~//.////~/////ff////A 

~ p . s 
~ . oczucie~ 
§ b . ~ ~ Q · o wiąz ku~ 
§ (Dokończenie ze str. 1) § 
"" Podstawowym zadaniem szkoły ~est przygotowanie młodzieży I.'\ 

do przyszłego, jak najpożyteczniejszego udziału w życiu spo­
łecznym narodu. I jest to sprawa nie tylko przekazania wie­
dzy, ale i zaszczepienia pozyt)'wnych cech obywatelskich. Dzi­
siejsza szkoła stara się to czynić najróżnorodniejszymi środ­
kami•: wychowując przez pracę, inspirując uczestnictwo mło­
dzieży szkolnej w tyrµ wszystkim, co kształtuje naszą rzeczv­
wistość. Przecież szkoła współczesna nie jest szkołą „zamknię• 
tą", nie działa w próżni. Staramy się także, aby stałym ele­
mentem procesu dydaktyczno-wychowawczego było egzekwo­
wanie solidnego wypełnienia owych obowiązków uczniow­
skich. Wszystko to powinno s~ przyczyniać do wyrobienia 
przekonania u młodego człowieka, że prawa zawsze ściśle · 
wiążą się z należytym wykonaniem obowiązków. Dlatego też 
za niezwykle istotne uważam podkreślenie w akcie społecz­
nie najważniejszym współzależności przywilejów i nraw z 
rzetelnym wyp·e.łnianiem obowiazków obywatelskich. 

Jednym ·z podstawowych zadań szkoły jest także wycho-· 
wanie patriotyczne młodzieży. I właśnie projektowane zmia-

"" ny / w Konstytucji PRL są doskonałą wskazówką dla kształ-S. towania postaw patriotycznych, ..:Podkreślenie znaczeń takich § 
~ symboli, jak: godło, flaga - na pewno wpłynie silnie na S 
~§s pogłębianie się poczucia więzi narodowej. Ale patriotyzm - ss~ 
~ to także idee internacjonalistyczne. I o takim, w najlepszym ~ 
I.'\ tego słowa znaczeniu - patriotyzmie mowa jest w projek- ~ S towrc~ zmian_ach do Kons~ytucj(, Staramy się to realizować § S w zycm codziennym naszeJ szkołY. Słµży temu specjalnie S S opraco~any , uroczysty ceremoniał szko~ny~ służą uroczyst~ści S: S z okazJi świąt narodowych, przysposob1eme obronne. Wiąże I.'\ S: to wszystko emocjonalnie uczucia ze szkołą, miastem, ojczyz- S S ną. Z drugiej zaś strony aktywna działalność koła TPP-R, I.'\ S ~zy stałe kontakty naszej młodzieży ze studentami obcokra- S S JOWca:ni - to wypróbowane elementy wychowania interna- , S 
~ cjonahstyczn~go. S 
~~ 

Desygnowany na premiera Aldo 
Moro rozpoczął w środę przedsta­
wianie kierownictwom włoskich par­
tii Socjalistycznej, Socjaldemokra­
tycznej i Republikańskiej programu 
ożywienia gospodarczego, finansowe­
go i społecznego we Włoszech. ja­
ki zamierza priorytetowo realizo­
wać przyszły rząd chadeokl. W naj 
bliższym czasie dokument ten bę­
dzie rozpatrzony przez poszczególne 
partie. Od ich decyzji zależy ewen 
tualne p1>parcie przyszłego gabinetu. 

Po 

od 

raz 
10 

pierwszy 
lat 

zamarzła Rega 
Utrzymujący się od kilku dni 

dość wysoki mróz spowodował, iż 
na Pomorzu Zachodnim zamarzły 
niemal wszystkie rzeki. Lód skuł 
nawet po raz pierwszy od 10 lat 
Regę, która stanęła. 
Zamarzła także bystr<>"" płynąca 

Ina. Dość gruby lód utrzymuje się 
również na jeziorach. 

Mimo zimowej aury nad woda­
mi Pomorza Zachodniego spotkać 
można licznych rybaków łowią­
cych ryby pod lodem. Wykorzystu 
jąc wolne od lodu wody łowi się 
m. in. łososie. 

Tragiczny pożar 
10 os6b, w tym siedmioro dzieci, 

-poniosło śmierć w czasie potaru, 
kt6ry strawił w Śl'odę rano &-pię­
trowy budynek w Nowym Jorku. 

W lllOO~~m~ Xll ZIO W INNSBRUCKU - OTWARTE 
(Do~ończenie ze str. 1) prezentacje krajów zachodnfuh. A towców i ofiejeli, w tym 1223 za-

• NARCIARSTWO: bieit mężczyzn 
na 30 km. Bieg zjazdowy mężczyzn, 
TV·P - 12.25, e SANECZKARSTWO! jedynki 

/ kobiet i mfiżczyzn (drugi. pn:ejazd) 
TVP - 16.40, e ŁYŻWIARSTWO FIGUROWE: 
pary taneczne (program obowiązko­
wy, pary sportowe) orogram skró­
cony, e ŁYŻWIARSTWO SZYBKIE: 
wyścig na 1500 m kobiet, 

e HOKEJ: 3 mecze finału „B" , 

dziennikarską kaczką, a fłięc pró- to z tej prostej przyczyny, iż nie wodników i zawodniczek z 36 
bą zastraszenia pozostałych rywa- ma już Masu na dokładne zbada- państw • 
li. Natomiast ostrzący sobie apety- nie wszelkich nowinek - głównie 
ty na olimpijski . kruszec włoscy pod kątem stworzenia pełnego bez 
zjazdowcy, też zapowiadają udział pieczeństwa startującym zawodni- Łyżwiarstwo figurowe 
w dzisiejszym zjeździe na nowych, kom. Najbliższe dni przyniosą od­
rewelacyjnych nartach. powiedź, czy i w jakim stopniu 

z kolei dziali> najwyższego kali- zakaz ten będzie przestl'Zegany 
bru wytoczyła komisja techniczna przez zainteresowanych. 
FIS, która postanowiła zabronić ZIO w Innsbrucku mają - już 
wszelkich ulepszeń w sprzęcie nar także ·pierwszych (i na· pewno nie 
ciarskim - forsowanych przez re- ostatnich) pechowców. Szwedzki 

biegacz (mistrz świata na 30 km) 

Po pierwszym tańcu obowiązko-
wym, polska para Weyna-Urban 
i P. Bojańczyk, sklasyfikowana jest 
na 9 miejscu - t.7.36 pkt . 

Złota Klinga 
11
DP11 po raz dwunastv 

I T. Magnsuson po otrzymaniu depe 
szy o śmierci swego ojca posta­
nowił wycofać się z konkurencji . 
W czasie treningu porannego w 
środę, Szwajcarka M. T. Nadig, na 

Prowadzi duet ZSRR L, Pachomo­
wa i A. Gorszkow - 20.32 pkt, przed 
swymi rodakami I. Mojesiejewa i A. 
Minenkowem - 19.64 pkt . oraz parą 
amerykańską C. O'Connors J . 
Miłlns - 19,BO pkt. 

N 
iedzielny, Xll ogólnopolski 
turniej szablowy o Złotą 
Klingę „Dziennika Pop'ular-
nego" organizowany przez 

ŁRZZ 1 WPS zapowiada ' się impo­
nująco . .Tak poinformował nas pre­
:tes sekcji szermierczej WFS - B. 
Banaś (olimpijczyk z 1948 r. z Lon­
dvnu) n.a liście startowej figuruje 

Kolejne sparringi piłkarzy 
Priyg.otowu jący się d·O wiosennej 

rundy rewanżowej o m istrzostwo 
ekstraklasy piłkarze t.KS w cząsie 
kolejnego zgrupowania zimo wego w 
Andrychowie mają w phnle roze­
granie kilku kontrolnych meczów. 

Wczoraj ełkaesiacy walci:yli w 
Krakowie i to aż na dwóch fron­
tac!l z tamtejszą Cracovią. W me­
czu · pierwszych zespol6w ŁKS wy­
grał z Cracovią 6:2 (1:2). Bramki 
dla łódzkiej drużyny uzyskali: Mil­
czarski i Terlecki po 2 oraz Nowak 
i Drozdowski po jednej. Obie bram 
ld 'dla Cracovii zdobył Grzesiak, 

Mimo ośnieżonej murawy boiska 
podopieczni trenera s . Stachury 7.a­
p rezentowall się nie najgo~zej . 
szczególnie w drugiej części meczu. 
ŁKS wystąpił w składzie: Kmiecik 
- Lubański, Dziuba, l\tarchewka, 
Polak - Drozdowski, Wita, Ostal­
czyk - Nowak, Terlecki, Mllczar­
iki, 

aż 104 zawodników z całego kraju, 
co stanowi rek<>rd w historii do­
tychczasowych turniejów. Impreza 
nasza· ma charakter eliminacji przed 
ustaleniem ścisłej kadry olimpijskiej 
na Montrea~. 

Wczoraj :i: PZS otrzymaliśmy listę 
zawodników, którzy znajdują obec­
nie się w kadrze olimpijskiej i nle­
wątpli wie z nich wyłonrona . zo­
stanie szó"itlrn finalistów turmeJu. 
Oto ich nazWiska: J. Kiermasz, E. 
Korfanty, L. Jabłonowski. J, Pisula, 
J. Bierkowski, S. Królikowski, Józef 
Nowara, K. Malmurowicz, J. Roter, 
T. Piguła. Jan Nowara, J. Kosiński, 
W. Mak6wka, D. Wódke i M. Mróz. 

Niedzielna Impreza rozpocznie się 
o godz. 9.30 w sali Studium Wycho­
wania Fizycznego PŁ pny al. Poli­
techniki 11 . Od godz. 18 - pojedyn.. 
lei finałowe. Wstęp bezpłatny. 

(n) 

stoku slalomowym w Lizum, do- Saneczk ' t znała kontuzji. Zachodzi podejrze- ars WO 
nie pęknięcia lub złamania kości 
barkowej. Bolesnej kontuzji nogi 
(założono gips) doznał także Ąu­
striak W. Grlssmann. 

Pech nie ominął też przedstawi­
cieli prasy. Czechosłowak P. Ne­
rad i Francuz A. Eysseric zostali 
odwiezieni do szpitala na skutek 
zawałów serca. 

Kierownictwo polskiej ekip~ 
biath lonowej ustaliło skład naszeJ 
drużyny w konkurencji indywi-

Na torze w Igła rozpoczęły ił• 
olimpijskie zawody saneczkarek. W 
pierwszym ślizgu najlepszy . czas u­
zyskała M. Schumann (NRD) - f2,85ł 
wypńedzając M. Scheftschik (RFN) 

42,8S6 i U. Ruehrold (NRD) -
42,926. 

Miejsca Polek: T. Bugajczyk - 10 
(43.621), H. Kanasz - 11 (43,961) I B. 
Piecha - 13. 

dualnej. p w biegu na 20 km z czterokrot- rzy si~tce Resursy 
nym strzelaniem (6 lutego), wy­
startują: Szpunar, Rapacz i Tru­
chan. 

Gwoli statystyki warto odnoto-

Widzew 0 
•• 1 wać, że w wiosce olimpijskiej za-

Starł meldowano ostatecznie 1911 spor-

W drodze z Gdańska do Sosnowca 
(gdzie w sobotę i niedzielę siatkarze 
pierwszoligowego Stoczniowca zmie­
rzą się z Płomieniem) gdański zespół 
zatnymał slę w Łodzi, by rozegrać 
towarzys~ie spotkajlie z ll,esursą. 

wczoraj na stadionie orzy ul. Ar­
mil Czerwonej rozegrano sparringo­
we spotkanie pomiędzy zespołami 
Widzewa i Startu. 

Ten nietypowy pojedynek (trwał 
dwa razy po 50 min„ a na ośni<>żo­
nej murawie wystąpiło a7. po 19 pił­
karzy), zakończył się zwycięstwem 
bałuckiego zespołu 1:0. 

Bramke uzyskał w 70 mln. Mllcza-
u~ . 

MAŁY LOTEK 

Kto z kim w finale „A"? 
Po rozegraniu kwalifikacyjnych 

meczów hokejowych ustalono term!_ 
ny spotkań pierwszej szóstki finału 
„A". W rywalizacji o miejsca od 
1--6 spotka ją się: 

PIĄTEK (6 bm.) Polska - RFN, 
ZSRR . - USA, CSRS - Finlandia. 

NIEDZIELA (8 bm.) ZSRR - Plll-
ska, RFN - Finlandia, CSRS -
USA.; 

Mecz odbędzie się dziś w hall przy 
ul. Letniej . Początek o godz. 16. 
Wstęp wolny. 

Komunikat Totka 
W zakładach Dużego Lot'.ka 11: dnia 

1.02. 1976 r. stwierdzono: 

losowanie I 

S rozw. z lf trat. prem. - wYgra­
ne po 463.'m.8 zł 

wy-

po.słowie 
• 

usun1ęc1 
• Dwaj 

; z szeregow 
Dwaj posłowie do Izby Gmin ze 

Szkocji - James Si!lars i John 
Robertson zostali usunięci z Bry­
tyjskiej Partii Pracy. Posunięcie 
to jest następstwem zgłoszonych 
przez obu posłów deklaracji po­
parcia dla nowo powołanej Szko­
ckiej Partii Pracy. Komunikat o 
podjęciu środków represyjnych 
wob_ec Sillarsa i Robertsona pie­
czętuje dokonany rozłam, u któ­
rego podstaw znajdują się powa­
żne różnice zdań na temat rządo­
wego programu decentralizacji 
władzy w Szkocji. 
Usunięcie J. Sillarsa l J. Ro­

bertsona poeiąga za sobą natych­
miast -komplikacje w Izbie Gmin, 
pozbawiając rządzącą Partię Pra­
cy większości w Izbie. Gorsze mo 
gą okazać się dalsze skutki rozła­
mu, kt6ry zagraża Partii Pra.cy -
utrata wielu mandatów parlamen­
tarnych w 71 szkockich okręgach 
wyborczych. 

W następnych wyborach pow-
szechnych, ewentualne straty Par­
tii Pracy będą według wszelkiego 
prawdopodobieństwa zyskiem dla 

• Wczora1 na ul. Kaczeńcowej 25 
Anna A. lat 48 weszła nieostrożnie 
na Jezdnię I potrącona została przez 
samochód osobowy. Piesza doznała 
złamania obojczyka I złamania no­
gi. Przewieziona została do szplta-
~- ' 

• Na skrzytowanlu ulic Ka~prza­
ka 1 Drewnowskiej kierowca samo­
chodu „Fiat" 0698 IF Jan B. spo­
wodował zderzenie z autobusem 
MPK. W wyniku zderzenia kierowca 
samochodu doznał obrażeń i przeby_ 
wa w szpitalu. Straty oszacowano 
na 30 tys. zł . 

• Na ul. Przędzalnianej 81 El-
żbieta N. lat 18 wybiegła ua stoją• 
cego autobusu i potrącona została 
przez samochód „Zuk". Dziewczynie 
pomocy udzielono w pogptow,11,1. 

• Na skrzytowaniu ulic Limanow­
skiego I Sierakowskiego Władysław 
K. lat 54 wszedł nieostrożnie na jez­
dnię i potrącony został przez „Ny­
sę". Opatrzono go w pogotowiu. 

• Przy zbiegu ulic Kopcińskiego 
i Narutowicza kierowca MPK spo­
wodował zderzenie z samochodem 
„Warszawa". Ofiar nie było, s traty 
są znaczne. 

• Lesław W. jadąc samochodem 
ciężarowym 4891 IO przy zbiegu ulic 
Brzezińskiej I Janosika spowodował 
zderzenie z „Fiatem". Straty wyno­
szą ok. t500 zł. 

• Na skrzyżowaniu ulic Gdańska 
- Zamenhofa kierowca „Nysy" ze 
Słupska Edward P. spowoc;lował zde­
rzenie z drugim samochodem „Ny _ 
sa". Straty oceniono na li tys. zł. 

• Na ul. Ceglanej przy Tokarskiej 
kierowca „Zuka" 2347 IW Wacław P. 
uderzy! w tył •amochodu clętaro­
wego. Straty wynoszą 3 tys. zł. 

(kl) 

DOC 

KAROL MROSZCZYK 
'IV!Y'bimcy kompcn;ytor, trzłowiek 

wielkl~go serca. 
Wyn:zy aerde.C7Jnego W8p6łc-mi­

cl.a Bodlllnle 
składa 

t.ODZKJ!E TOWAIRZYSTWO 
MUZYCZNE lm, .KAR.OLA 

SZYMANOWSK:I'EGO '\ 

AN1DRZEJOW1 
JAlWIŃSKIEMU 

partyjnych 
partii szkockich nacjonalistów 
Szkockiej Partii Narodowej, która 
może stać się najpotężniejszą paiF'" 
tią polityczną w SzkOC'ji. 

Utonęło 43 rybaków 
Na południe Od Filipin zatoną 

nięwielkl statek. na którego pokła 
dz1e znajdowały się 43 osoby, Rzecz 
nik straty przybrzeżnej na wy&ple 
~indanao oświadczył, że dotych~zas 
nie odnaleziono żadnej s tych os6b 
Prawdopodobnie wszyscy ponieś! 
śmierć. Tragiczny wypadek, poprze 
dzony pożarem na pokładzie jedno 
stkł. wydarzył się podczas dziewi­
czego rejsu. Poszukiwania ojlar 
trwają. 

fuzia amervkańska · 
koncernó1·uiuan1ów 

W Nowym Jorku poinformowano 
o. zamiarze połączenia dwóch gigan­
tow kapitału monopolistycznego -
ko~cerów „Anaconda 0 i „Tennecou. 

Pierwszy z nich doszedł do swej 
potęgi drogą grabieży bogactw na­
rodo~ch krajów Ameryki Łaciń­
skiej i jest największą spółką prze­
mysłu metali kolorowych w USA. 

'!Tenneco" natomiast pierwsze zy­
sk.1 czerpał z nafty, po czym prze­
kształcił się w koncern Jnwestufą­
cy w przemysł budowy okrętów, 
chemiczny I_ gazowy. 

W ubiegłym rok·u wartość produli;­
cjl realiz?waneJ przez dWie wymle­
hione społki przekroczyła a millar­
dY. dolarów. 

W dniu 31 stycllDia 1976 roku 
zmul 

MGR INŻ. 

ANTONI 
TRENTOWSKI 

tmma.ez Cent;r>al,ne.g0 ołrod;ka hl· 
tormll<'.f.I Buoowmctwa 

Mdjz. w Lodzi. 
W Zmlllrłym trą.elmy WZM'<>Wego 

pra.c<>W1111ika i w<sp.a.nlale,go Kole. 
gę. 

Dl"l!JEKCJA., POP PZPR, RA­
DA ZA.KLA.DOWA, KOLEZ.<\."i­

Kil i KO·LEDZY . 

Z głębokim talem żegna.my 
1anarlego w dniu 1 lutego 1976 r. 
by.!eg>0 dyrnktora Państwow·ej 
S:zkoły MnzyC7'11ej 1 stopnia w 
Lodzi, wybitneg-0, Mslnżoonego na.­
uezyolela I wycho.wawcę wielu 
J>olroletl intodzleey 

KAROLA MROSZCZYKA 
docenta Pamtwowe-j WYłszeJ 

Szk(llfy M:ueyezneJ w łb4hi· 

~onłe, S ynow4 i p!l'ZMt.ałe.J ao­
d"llmle wyrazy se,rdecmego wsp6ł­
C7JUC' a S'klada,ją: 

DYREKCJA, POP pZ.PR RA­
'DA Z'AKLA.DOWA, PEDAGO­
DZY i Mt.ODZIEŻ z . PAN· 
STWOWEJ SZKOLV MUZYCZ-

NEJ I ST. w l.ODZJ 

Kot. mgr 

WALDEMAROWI 
DESZOWI 

~ą.zy sem~m.nego wsp6łm;uei.a 
z PD<WodiU śmierci 

MAT K 1 · 
składa>J,ą,: 

PlllEZYD'l'lMI ZG. STOWARZY· 
SZENIA WLOKIE'.N'NIKOW 
POLSKICH, RADA ZAKLJU>O-

WIA oraz KOLEŻANKI 
i KOLEDZY 

W dmiu Z lutego 1976 r~~u „;nu.­
rła, p·rzeżyws:zy lat 7ł na.sza. u·k.o­
chana Maflk.a i Ba.bci·a 

Również zwycięstwem 4:1 źakoń­
czyło się spotkanie rezerw obu ze­
społów. I>la t.KS bramki uzyskali: 
l\faćkowiak - 2 oraz po Jednej Kli­
mas i Grzywacz. W drugiej druży­
nie t.K$ wystąp!U: Figura - Kl\pa, 
Mstyca, Smolarek, Korzenłow~ki -
Kliinas, Krzemień, Białek - Mać­
kowiak. Grzywacz, Galant. 

I losowanie 

WTOREK (10 bm.) USA - Finlan­
dia, Polska - CSRS, ZSRR - RFN; 

M9 r9ZW. z s traf. zwykł. 
grane po około M.500 zł 

'7.271 rozw. z 4 traf.tenia·ml 
grane po 286 zł 

wy- I 

s. + p, 

PETRONELA 
BOGDAŃSKA 

W niedziele ŁKS wyjeżdża do Ru 
dy SI., gdzie zmierzy się w kolej­
p.ym test -meczu z miejscową Ura-
nią . (W) 

A oto wyniki innych spotkań I 
sparringowych: Chemie Lipsk (NRD) 
- ROW Rybnik 1:1, Lech - Polo­
nia (Bdg) 1:0\ Zagłębie (S) - GKS 
Katowice 7:1. · 

I DZIENNIK POPULARNY l)r 29 (8317) 

9, 10, 13, 15, 25 
końcówka banderoli: 

570431 

n _losowanie 

3, 5, 9, 14, 25 
WYiosowana banderola: 

145718 

CZWARTEK (12 bm.) USA - Pol-
ska, CSRS - ,RFN, Finlandia -
ZSRR; 

SOBOTA (14 bm.) RFN - USA, 
Polska - Finlandia, CSRS - ZSRR. 

W każdym dniu mecże hokejowe 
rozpoczynać stę będą o tej samej 
porze: pierwszy mecz - o godz. 1:i, 
drugl - 16.00, l trizecl - 20.00. 

130.007· rozw. z S trafieniami -
wygrane po 18 zł 

losowanie ·U 

1'29 rozw. !E s trafieniami 
grane po około 18.000 z! 

7.82'1 rozw. z 4 trafieniami 
grane po 4M zł 
, 96 .1!93 rozw. z 3 tra.neniami 

gr-ane p0 ~ zł. 

wy­
' 

'WY­

wY-

O J C A 

s'k2ad:a.Ją: 

DYREKCJA., POP PZIPR, BA­
DA ZAIK!LM>OWA., ZIZ ZMS 
or.az PlltA.COWNICY z l.PHO 

„OTEX" w ł.ODZI 

a Wl!TKOWSKICH. 

Pognz.eb odbędzie się dnia I lu­
teg·o 1978 rokitt o godz, lł.30 z ka· 
Plky cm.entairza na Za.rze.wie o 
czym powliadami.a pogrątO>na' w 
smuillliJu 

RODZINA 
I 
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Co by na to powiedziała firma „Fiat"? - zwracam się do redakcyjne­

go kierowcy. Ich spece byliby raczej mile zaskoczeni odpornością 
Gdy rok 2000 to . 

J~Z jutro 
tego typowo miejskiego wozu doszliśmy do- zgodnego wniosku. Je-
dziemy przez wertepy, które kiedyś kojarzyły się z bazą Judzi umarłych 
w Bieszczadach. · Za kilka chwil przychpdzi mi jednak do głowy prze· 
korna myśl: „Przecież to Polski Fiat. To jasne, że nasi technicy 
z Żerania to i owo pozmieniali, by samochód ten wytrzymał takie jak 
dzisiejszo sytuację". ' 

T 
urlamy się jakoś do 
przodu. Z Lodzi do 
Bełchatowa coraz trud­
niej teraz zimą doje­
chać. ale w poszczegól­
ne rejony budowY ko-

. p.aJ.ni, czy elek:t.rowni 
po dziesięciokroć trudniej. W re­
jonie budowy .są już czynne 24 
większe przedsiębiorstwa. w aeł­
chatow.ie niewiele mają do ro.boty. 
Pracują, w golutkim polu, albo na 

) 
calizmach po wyrębach leśnych. I 
tam trzeba ich szukać. Nie wy­
dam.o jeszcze :inform.atom ze sl:lhe-
matem, jak i którędy do poszcze­
gólnych baz montażowych się do­
stać. Już samo szukanie adresata 
urasta do niemałej przygody. 
Myśląc o powstającei kopalni i 

elektrowni. kojarzymy te i.nwesty­
c.ię z górnikami i energetykami. 

wet wyjątkowo korzystnej, bo ta­
kiego dobrego układu w eneri:ety­
ce krajowej ;eszcze nie bylo. Cen­
tralne oolożenie największel;(o kra­
jowego zespołu elektrowni popra­
wi · stabilność pracy krajowego sy­
stemu w stanaćb normalny>ch i 
awaryjnych. zwiększy bowiem za­
pas równowagi statyczne.i i dyna­
micznej. 

Już teraz pod ten przyszły sy­
stem P<>wsta.ią w wielkich krajo­
wych firmach specjalistY,cznych ko­
t-ty. turbozespoły, transformatory i 
wszystkie urządzenia pod pr.z;yszłe 
potrzeby .. Befchatowa". Ale ich 
montaż tu na miejscu. ich o7;Y'vie­
nie. sprawdzenie. przekazanie przy 
szlym gospodarzom obiektów za­
le:i:y od ludzi. którzy dziesiątki lat 
odpowiedzialni są w )rra.iu za mc-11 
taże enerJ?;etyczne naiwiększych i.n­
westycii. Montowali wszystkie po· 
kolei elektrownie _:_ Turoszów. 
Adamów, Pątnów, wszystkie lód.z-

1975 r. in:i:. Czesław Frankowski. 
Biadolę do szefa „Elektrobudo­

wy" ile kluczenia PO błocie wyma­
gało odnalezienie iego bazy w 
tym tak szybko 2lmieniaiącym się 
dla gości-a zupełnie niero<?JpoZU1,aWa1 
nym, terenie. ,;Tak, ale mimo bło­
ta, mimo śniegu i deszczu za koł­
nierzem. ciągnie się do przodu -
mówi zwyczajnie Frankowski. -
Przecież tak jest wszędzie na po­
czątku, za.nim gołe pole zmieni 
się w coś, co później na ekranie 
telewizora rozpozna.ie każde dzie­
cko w Polsce. 

Jaki był po~tek · „Elektrobudo­
wy" w Bełchatowie? Jakie będą 
wspomnienia z początku roboty 
przy te.i inwl'st:vc:ii łudzi wielkie.i 
energetyki. t:vch którzy ciągną 
przez całą Polske napowietrzne 
drogi energii, od które.i zależy 
dziś pi·aca całego przemysłu. życie 
w miastach. usługi i przyjemności? 

- Początek? - śmieje się lnż. 
Frankowski. - Cży myśli pani, 

nimi. Stano,wimy swego rod.za.tu 
.,grupę 'bojową". 

- Co robi bojowa grupa w 
pustym polu, · przy jednym bara­
kowozie? - pytam. - Grupa się 
trzyma - tylko to po-zoątaje. Nie 
ma kierownik.a i podwlad.nvch , są 
kolecl.Zy. a każdy jest specem od 
wszystkiego i na nikogo się nie 
ogląda. Nikt tu nie przyjeżdża d'Ja 
dużych pieniędzy, bo nie mamy 
specjalnych stawek. Robota też 
iest twarda. jak sami ci ludzie. 
Ale są zv•iązani z przedsiębiar-

e 
I 

nr 1 jest montaż Ul"ząd.Zeń siło­
wych (bez których wszystko prze- MARYNA KRAJÓW NA 

· Słusznie. ale tylko częściowo, bo 
tak naprawdę codzienne bohater­
stwo pracy tych ludzi rozpocznie 
się za kilka lat, gdy ruszy eks­
ploatacja kopalni, gdy węgiel z 
odkrywki, po przetworzeniu zagra 
monot<);nnym szumem generatorów 
;! energia zacznie służyć gospodar­
ce. Teraz bohater.ami prawdziwy­mi nie Są ci I Od kQIIleepcjj j 'Z.Za 
biurek, ale ci w waciaka.eh i gu­
mowcach, wpadający do bai-akowo­
.zu zatopionego po osie w grząskiej 
mazi na łyk gorącej herba.ty i go­
niący nieustannie za każdą godzi­
ną. Jedni wznoszą mury ogromne­
go zaj:>lecza. technicZllilego kopalni 
i elektrowni, iinni ciągną sieć wo­
dociągów do Ws1i, którym depresja 
„ukradła" wodę z ręcznie kopa­
nych studni. jeszcze inni poszerza­
ja drogi i !dada nowe szlaki lub 
latają dziµry w dopiero co \V-ybu- . 
dowanycł! nowYch trasach. 

kle elektrociepłownie, rafinerię w I 
Gdańsku. Obecni-e ich zada.niem 

cież staje) na budowie huty Ka- L--------------------------------' towice. .Już uczestnicza także w -

Trudno nie podziwiać 
tych ludzi 

a i patrzeć na nieb z zazdrością. 
Nasuwa się pytanie: skąd w nich 
taka siła? Bo wyi:ilądają 'la ;:il­
nych i tacy są. Rośli. ,kanc1a ki. 
bgorzali, Tuchliwi, 

Pr.a:ca jest tu non st-op. bo ludzi 
;nie jest wiele i każdy iest prawie 
specem od wszystkiego. Jak nie 
potrafił gdy tu przyszedł. to szvb­
ko się musial nauczyć. Robi się 
bez zbędnych przerw - od przy­
jazdu pracowniczego autobusu ra­
no. do jego następn~o kursu po 
południu. 

ożnvianiu wszy· tkich po kolei u­
rządzeń na bełchatowskich placach 
budowy. 

Ludzie z „Elektrobudowy'' 
Przedsiębiorstwa Montażu Elek­
trycznego uważają · samych siebie 
za ,.nie zauważonych". Właściwie 
znal.azJo to w mojej penetracji te­
relrn potwierdzenie. Ani więksi 
inwestotży. am WY'k:mfawcy nie re­
agowali na nazwę tej frimy. Se­
k.retarki dyrektorów nie miały te­
lefonów ani adresu siedziby part­
nera- budowy. od którego iuż - te-· 
r;tz. tall wiele zależy. I 

W rozległym baxaku dawnego 
„Enetgobloku" w Bełchatowie -
skromńy pokoik. Tyle żeby zaw­
sze ktoś mó.[(ł tu dyżurować i być 
l'ącznikie\ll z i.pnymi wykonawca­
mi. Na obu ·placach budowy -
Kopalni w Piaskach i elektrowni 
w Rogówcu - PO iednym barako­
wozie. To jest ich baza. W tym­
że Ro!(owcu akurat sitami wszyst­
kich 30 na raz.ie praoowników: in: 
żynierów. kierowców. brygadzi­
stów. projektantów. urządza się 
ies-zcze świeży, dopiero co złożony 
z elementów barak. Ta trzydziest­
ka w1anisów. to awangarda Wiel­
kiego Zespołu Montażowego z sie­
dziba w Koninie. któremu podle­
gają obecnie wielkie budow-v w 
Pm.n~u. elektrociepłownie lódz­
kie. w Bydgoszczy i Bełchatów Z 
ramienia dyrekcji w Katowicach. 
odcinek montażowy w Bełchatowie 
przyje~hal tu uruch~iać w ma.iu 

że inny ni:i i;wyk!e? A może i na­
wet. B-0 tu jednak, to już praw­
dziwe odludzie. Nie tylko pusto i 
cicho, aie i nie ma c~ym i dokąd 
stąd wyruszyć. Na razie. Bo 
kiedyś to i tu będzie praw~we 
centrum Polski. to iest iuż pew­
ne. Zaczynaliśmy w szó tkę - sta­
ra wiara. ludzie którzy montowali 
urządzenia energetyczne w P-0.ls.::e 

za gr<l!nicą. Pracowałem już z 

st\~:em i często przypomi,nają mi 
ochotników. którzy zglaszają się 
sami do największych zada1'1. bez 
uzasadnień innych iak przywiąza­
nie do firmy. więź z kolektywem 
bardzo sobie oddanym. Tu warun~ 
ki są na pewno cięższe ni:ż gdzie 
indziej. Robi ć trzeba na akord. A 
typowe iest to że my z montażu 
elektrYcznego- nie możemy wejśr' 
na budowę wcześni ej niż inni pod-

wy.ko.nawcy zakończą swoje robo-1 w podbe!chatowskieb Politankach. 
ty. Jak oni się nie spieszą i opóż- Rafał• kietlyś będzie całą gębą oby„ 
nią swo,je zadania, to niy później watel dużego, przemysłowego 8* 
musimy gonić i nadrabiać nawet chatowa. · 
po nocach, bo termin finalny jest Dobrze sil( rozm-awia z ludźmi 
dla wszystkich ieden. Inweswcja przyczólka „ElektL-obudowy'' w 
też liczy się iako całość i nikt pokoiku .n-a błotnistych terenach 
ie.i n-ie odbierze bez funkcjonują- przyszłej Elektrowni nr l w Ro­
cych urządzeń energetycznych. gowcu. Nawet potrafią uwzględnić, 
Mimo to nie brak ludzi i to że reporterka nie pali .i ćmia · oo 
ba1L"dzo dobrych i oddanych. dn1giego .,Spurta". Czyin 11an tak 
Trafiłam akurnt do baraku tych luilzi kokietuje do te,i cięż-

„Elektrobudowy" na Ro14owcu w mej roboty? - pytam prowokuią­
dniu wypłaty. Wróciła z banku w co inż. Frankowskli.ego, - Smieje-

my się jeszcze . przed odpowiedzią 

o 
I 

wszyscy na raz, bo o wszystk:m 
może być mowa tylko nie o ko­
kieterii.i. - Tak jak mas pani tu 
widm, należymy do ludzi z z-.awo­
dem cygańskim, ale dającym ol­
brzymie szan.se wyżycia się zawo­
dowego, sprawdzenia się. Ludzie 
tego pragną, szczególnie ci warto-

' ściowi, silni i młodzi. A ci ze sta­
żem wieloletnim? Niektórzy jut 
dość się nawędrowali i tu w a·eł· 
Chil-towie widzą swą życiową metę. 
Nie w takim jak dziś Bełchatowie. 
ale w tym, który na pewno bę­
dzie. który sami zbudują swymi 
rękami. A nagroda? Satysfakcja! 
Jest taki_ mom~t. na przykład 
zd~rzy się . awaria, trzeba posta­
wie wszystko na ie<:lną kart~ 
często zaryzykować nawet życie: 
I . w tY!'l fachu jak i w sapetski.m., 
iukt się wtedy 'nie zawaha. Po 
co? Dla::zego? Po to może. żeby 
pod komec montażu wejść do wy­
chuchane.i. wymuskane.i nastawni, 

Piotrkowie kiafljer~a i nar<l.'Z nie­
wielki pokoik wype:tnil się od 
zmar.miiętych młodych mężczyzn, 
których fakt Wypłaty nastrajał Jak 
by trochę odświętnie. Są tu wszy­
i:;cy niedawno. Na razie w nie­
wieikiej grupie szkolącej przycho­
dzących nowych z cale.i Polski. 
Nie bra.k już też absolwent,)w PL 
i techników łódzkich. Każ.:ly bio­
rąc na siebie obecne trudy, wiąże 
swe losy z perspektywami roku 
2000. Dla ludzi tych jest to ter­
min tak oczywisty i real.n.y, jak 
najbliższy weekend. 

przygotowanej do przecięcia wstę-

szef tr Ydz'estk" p'on'ero'w gi _i usłyszeć równomierny ni'e z,a­z I I I I kłocony szum .generatora zmomo-

- i-nż. Frankowski mówi o swych 
ludziach jak o bliskich kolegach 
z 1awy szkolnej. Takich jak Eu­
geniusz Grochowski, brygadzista, 
życzyłbym wszystkim kierownikom 
do współpracy, mówi. - Zaczynał 
w Os•trolęce, w sześćdziesiątych la­
tach był ,w TuroS'1lOwie, - później 
spotk-aliśmy sie na budowie w 
Czechoslowacji. Jest wybitnym spe 
cjalistą od spawania _ metali kolo­
rowych, od robót najtrudniejszych. 
To są ogromne i odpowiedzialne 
sprawy, a robota koronkowa. Na­
leży do wieloletnich wędrowców. 
ludzi w ciągłej delegacji. Będąc 
jeszcze w Turoszowie, myślał iuż , 
o Bełchatowie i teraz już tu się 
zamierza osiedlić, założyć stały 
dom i nie rozłączać się z Todziną. 
Roboty starczy tu dla nlego do 
emerytury. Podobny jest monter 
Zbigniew Biela,s, Włodzimierz Cie­
ślakowski i wielu innych z te.i czo 
iówki „Elekbrobudowy" w Bekha-

1 !owie. Zaryzykowała też przyj-azd 

I 
Elżbieta Cieślakowska. Cią~n.ie 
wszędzie .tam. gdme potr.zebnv fest 
jej mtody mąż. Mają 2-lemiego 
syna Rafała i na razie mieszkają 

'":ane,~o ~spólnym wysiłkiem ~kipy 
ltole~ow i stwierdzić. że .. wszy­
stko !\ra" jak trżeba. Wtedy jest 
wspan1a.ła chwila wewnetrwe<>o 
~pokoju i niezapomniane ~czui::~. 
ze ~eraz .to m:?ima ,iuż POmyś~eć o 
~obie. P01echac ;na wolny dzień do 
rony i. dzieci. 

Fot.: A Wach 

.·M 
ięd.zynarodowy „ązglos 
mia.l swego c-za.su film 
o .,Pieskim świecie". I 
prQ;ktyeznie na ca.lum 

świe<:ie znane jest p-rz11slowie 
o psie„ ktÓ'ry sam nie :zje, a 
drugiem~ nie da, używane 
najczęściej plXl a4retem boga­
czy. 

Kapita~tyczny ·„mondo ~-
ne" ma swoją kronikę, oto 
dane z ostatnich kilku lat. 
Podcza.s gdy na na1>zym globie 
gloduje 460 milionów ludzi, w 
1968 r. kra.je EWG palilv cu­
kier w wielkich piecach, w 
196~ r. w imię tej 8"1.mej pl)li­
tyki cen wrzuca.no na Syc11lii 
do, mo-rza. cale ładunki poma.­
rl!'ncz, w 1970 r. w USA opróż­
niano nad brzega.mi wód <:ys­
terny .z mlekiem (Chile zadłu­
żylo się wtedy na dtts•mowit 
dożywiamie dzieci mlekiem), w 
1971 r. w Sztoa.jcatl'ii topiono 
nadmiar pomidorów v r;uce, 

Mundo cane.„ 
w 1972 r, 10 Kanadzie skab.lmo 
środkami chemicznymi ogrom­

ne partie ps-zenicy, · w 1973 r. 
uno.~ił. się nad Ji'ra,ncją smród 
wycofanych z rynku i zrzuca. 
nych na zgnicie mtodych ziem­
ni!lkó w, w 1974 ·r. w USA i 
RFN znów ;u1bielo-ri.0 -rzeki 
superatq produkcyjnq, mleka. 
A w mini'onym, kryzysowym 
roku._ kiedy z Bangladeszu, 
Etiopii, z wielu innych krajów 
płyną wołania o pomoc źywno­
ści<>wą . akcja niszczycielska w 
pa-ńslwach kapitalistycznych 
przybrała nieb.ywałe rozmiaru. 

Aby sztucznie podtrzymać ce­
ny, z dyspozycji centrali EWG 
za,blokowano w magazynach i 
odd·aino na. pastwę stęchUzny 
750.000.000 kg mleka w prosz­
ku, 8.000.000 tan zboż,!I, 
115.000.000 kg magla., Poszcze-
gólne, _pamtwa. płacą farmelT'om 
premie za trzebienie sadów i 
w-mnie, Np. we F-ra<neji 2 mi­
liardy sztuk jabłek .zwieziono 
do punktów skupu, ahy zmiaż­
dżyć je buldożerami, spryskać 
benzyną i uczynić niejadalnp­
mi. Łączwie to obrebie EWG 
zniszczeniu uległo i.ooo.ooo.ooo 
kg owoców Akcja dewMtacii:i­
na pochłonęła. ok. 4,5 miliarda, 
dolarów t>ę ~1111} k4eff~ 
Jł()dC11t'łlilk610-. -
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Młoda kobieta uołmłk e6meen.. 1'rle11 -4wq "*1 I .„„ tell ~ 
lkońezył. Pny-. konieesaoł& ...-nowieftia Ilię, kto •opłelu1Je li• c1mleddem. 

... 
Młoda małłta _.__- była pnerwa6 - ollrM eo -JmnłeJ S lał pr~ ••ołowll I llllo­

rmysłać s be:apłałneso 'llriopu macierzy61kleso. .Jui po klika mie•i'4Jlleh wspólnie :a mętem 
doszła do wniosku, ie • jednej' peułi nie Ili w llłanłe splaea6 rał • meble l sa s~clsiel­
me mieszkanie. 

Praca dla mlodvch matek 
s poro tego rodzaju spraw I jeszcse 1poro Ilię przy tym nau­

tra!ia do redakcji. Wów- czyć. Kaida 1 nas 1 własnego doś 
czas radzimy naszym mło- wiadczenia wie, ile dziś kosztuje 
dym Czytelniczkom, aby krawcowa. 

zainteresowały się pracą nakład· Jest też praca, polegająca na wy 
ezą. I rzeczywiście, w ostatnim o- szywaniu dystynkcji wojskowych. 
kresie coraz więcej młodych ma- Z tym, że przez dwa tygodnie 
tek, korzystających z bezpłatnych kandydatki do tej pracy muszą 

urlopów macierzyńskich, podejmu- przychodzić do zakładu i pod kie­
ł• pracę chałupniczą dorabiając runkiem instruktorki uczyć się 
~ mężowskich pensji ł jednocze- haftu bajorkowero. Wynagrodze­
łnie opiekując się dzieckiem. Wie- nia aa ten okres jednak nie o­
le jednak z tych młodych kobiet trzymują. I ten rodzaj pracy cie­
fądzi, że chałupnictwo to jakby szy się wśród młodych matek du-
pewien rodzaj zapomogi społe- żym zainteresowaniem. 
cznej. Uważa więc, że wystarczy Są jeszcze 1 inne prace, głów:rtie 
trochę w domu popracować i z introligatorskie, ale już nie na 
miejsca 2 tys. zł się dostanie. taką skalę, jak szycie i wyszywa-

Tymczasem chałupnictwo to nie. 

dy Związków Zawodowych. Zes­
pół bierze pod uwagę całokształt 
warunków rodzhmych, zdrowot­
nych i materialnych kandydatek 
ubiegających się o pracę nakład­
czą. Wydaje opinie, które z tych 
osób odpowiadają kryteriom wa­
runkującym skierowanie do pra­
cy nakładczej na ściśle określony 
okres. Przeważnie na 2--3 lata. 

,Chodzi bowiem o to, aby po od­
chowaniu dziecka młode kobiety, 
jak najszybciej powróciły do 
swoich wyuczonych zawodów w 
zakładach zwartych. 

11. 

O BOtNYCR SPRAWACH 
PISZĄ DO NAS LUDZIE. RZA 
DZIEJ O TYM CO IM SIĘ PO­
DOBA. NAJCZĘSCIEJ O TYM 
CO ICH MĘCZY I DENERWU­
JE. 

ażdy list czytamy uważ-

1 nie. Wiele z nich publi­
kujemy. Inne stanowią 
temat do naszych arty-

kułów i felietonów. Jeszcze in­
ne opracowujemy i wysyłamy 
do różnych urzędów i instytu­
cji. Po to, by kompetentni lu­
dzie mogli ustosunkować się do 
sprawy lub skargi, zbadać ją, 
wyjaśnić 1 możliwie szybko za­
łatwić. A potem przychodzą od­
powiedzi. Z niektórymi się nie 
zgadzamy. Często dajemy temu 
wyraz w naszych publikacjach. 
Wiele wyjaśnionych spraw, któ 
re mogą zainteresować ogół 
Czytelników, drukujemy. Lecz 
dużą ich część przesyłamy do 
zainteresowanych autorów li­
stów. O ile podali nam swoje 
adresy. Bo różnie z tym bywa. 
Ludzie proszą nas o interwen­
cję w sprawach dla nich istot­
nych. Są one dokładnie bada­
ne, sprawdzane. Ale co z tego, 
kiedy nie zawsze możemy poin­
formować o ich „wyniku. 

Np. autor listu, podpisujący 
się „w imieniu mieszkańców 
Chojen" ma pretensje do per­
sonelu pobliskiego sklepu spo­
żywczego. Tak się złożyło, że 
akurat w tym rejonie zamknię­
to aż dwie piekarnie i jeden 
prywatny sklepik. Nic więc 

Zaufanie 
ułatwia 

p r a c 
dziwnego, że cały c1ęur obsłu­
gi klientów spadł na barki per­
sonelu skrytykowanego sklepu. 
Zarząd WSS „Społem" usto­

sunkował się do przesłanej 
przez nas skargi. Przeprowadził 
sondaż wśród klientów. Ale te 
rozmowy nie potwierdziły za­
rzutów stawianych w liście. Do­
kładne i rzeczowe wyjaśnienie, 
które z pewnością zainteresowa­
łoby autora listu, musimy nie­
stety włożyć do akt. 

Inny czytelnik, wy5tępujący 
w imieniu „matek z dziećmi", 
żąda od nas, apyśmy zawiado­
mili KD MO na Górnej o pew­
nych „sprawach" jego sąsiada. 

Pisał już do Komendy, ale •.• 
„czynniki do tego powołane zig­
norowały sprawę". Na pewno 
nie zignorowały. Tylko nie wie­
dzą, któremu z lokatorów mają 
swoje uwagi przekazać. Tym 
bardziej, że sprawa, o której 
pisze czytelnik, nie leży w kom 
petencji milicji, lecz wydziału 
komunikacji. I tam też jego u­
wagi skierowaliśmy. A wyjaś­
nienie będziemy musieli włożyć 
do teczki. Adresu tego czytel­
nika również nie znamy. Szko­
da, bo taki brak zaufania pracy 
nie ułatwia. 

(Giz) 

W dniu 12 rrudnia. o4d.ałem do 
punktu usługowego LódzkieiJ> 
Ptzedsiębiorstwa Usług Praln(­
czych i Łazienniczych „Higiena" 
ul. Narutowicza 99 do prania t 
wyprasowania cztery koszule m.., 
skie. Miały być gotowe :nil 
16 XII., jako że usługa miała byt 
ekspresowa. Termin ten nie :it0· 

stał jednak dotrzymany - zacho­
rowała bowiem prasowaczka. Cho 
roba, rzecz ludzka, lecz że musia­
łem w pilnej sprawie wyjechać 
do Warszawy, popro~iłęm urzędu­
jącą w punkcie panią, by choć je­
dną z koszul wyprasowano mi na 
następny dzień. Spotkałem się ze 
zrozumieniem. Nazajutr:r. jednak 
zamiast zadzwonić, sam poszedłe_J11 
do punktu pralniczego. Koszuli je­
szcze nie było, ale o godz. 14 mia­
ła priyjść prasowaczka. Zjawiłem 

się więc w punkcie ponownie ' 
godz. 17, ale tym razem ten 'f>#M'-

POCZTA· 
~ ••i·· 

10n1tl był jut w innym -*oł~ 
idyż ironicznie :r.aproponowano 
odebranie koszuli i wypruowan 
sobie samemu. 

Mam 75 · lat i choruje na upale­
nie żył nóg i dlatego poruszam się I 
trudem, o czym dobrze wiedziały 
panie z: punktu nr 14 przy ul. 
Narutowicza 99. Dlaczego zatem 
fatygowały mnie trzy razy po 
odbiór koszul i potem odprawiały 
mnie z kwitkiem? (h) 

przecież zwiększanie masy towa- Zresztl\, każdą sprawę kobiety­
rowej na rynku, tyle 1.e bez ko- matki, decydującej się na pracę 

nieczności dokonywania większych nakładczą rozpatruje inóywidual­
nakładów inwestycyjnych. To mo nie zespół opiniujący. W jego 
tliwość szybkich i elastycznych skład wchodzą m. In. przedstawi­
smian w produkcji róźnych asor- cielkl Ligi Kobiet i Łódzkiej Ra­
tymentów. To takie nadawanie 

Wszystkim zainteresowanym ko­
bietom przypominamy, że przy 
Wydziale Zatrudnienia i Spraw 
Socjalnych (ul. . Wólczańska 49), ., 
jest dział pracy nakładczej . (po­
kój nr 26), który przyjmuje zgło­

szenia we wtorki 1 c:?:wartki w 1 

godz·. 7-14 oraz w soboty do godz. I 
G. BARGIELOWA ----------------------------------------------------_. 

Pr. B. 

~~~~~~~~~ ~~~~'::la c~h .;;e:!~~ 
ozenia. Toteż Wydział Zatrudnie-
nia może młodym kobietom pro­
ponować jedynie bie:Łące prace. 

W tej chwili np. jest . ogromne 
zapotrzebowanie społeczeństwa na 
ładną i oryginalną konfekcję. Z-a­
kłady odzieżowe chętnie powie­
a:zają chałupniczkom z własnych 

przygotowanych wykrojów i ma­
teriałów szycie sukienek, bluzek, 
koszul, koszulek, piżam. fartu­
szków, podomek. Te młode matki, 
k,tóre dysponują maszyną i mają 
jakie takie pojęcie o szyciu, mo­
aą wcale ładny grosz dorobić I 

U podłoża trzech sporów 
s prawił wymagała szybkiego 

wyjaśnienia. Równolegle z 
nami zaczął działać też 
ZUS. Wspólne ustalenia 

rozłożyły jednak nieco inaczej bar 
wy i clenie. Zasiłek jest świadcze­
niem pieniężnym, należnym rotlzi-

pracownicy. Zakład na wyde.nym 
jej zaświadczeniu umieścił to o­
statnie, bardzo skromfie w hie­
rarchii służbowej, podczas gdy na­
sza Czytelniczka pełnila je chwi­
lowo, na zalecenie lek&.rza. 

IYLwa'W'BOWY ,;VntM)UHi" 

Il. XII. 1975 r. byłam z mężem 
i chorą na serce matką na takim 
„Wescłku" w kinie „Polonia" w 
Łodzi o itodz. 20. Po 40-minuto­
wej rewii pokazano nam film 
„Dwaj ludzie z miasta". Ten psy­
chologiczny dramat dostarczył 
nam takich przeżyć, że wyszliśmy 
z mężem zupełnie rozstrojeni, ·a 
jeżeli chodzi o matkę, to przez 2 
dni ratowaliśmy ją przy pomocy 
lekarzy. 

48911111 odpowiodo 

Rzadko który list pisany Jest s taką pasją jak ten, który 
wpłynął do nas 27 stycznia. Autorka kierowała ją przeciwko 
szczególnemu nasileniu złej woli i braku kompetencji urzęd­
niczki, odpowiedzialnej za wypłatę zasiłków rodzinnych w jej 
zakładzie pracy. „Urzędniczka - pisała nasza korespondentka 
- odrzuca jedne po drugim przynoszone przeze mnie zaświad· 
czenia nie umiejąc, nie potrafiąc wyjaśni6 czego właściwie 

chce. Toteż czekam na zasiłek juf; od października ub. roku. 
W końcu dostałam od tej pani druk, który został wypełniony 
przez zakład mę:i:a. Odnosząc go myślałam, źe gehenna wreszcie 
się skończy. Jednak pomyliłam się, nie doceniając tej pani -
bo oto idzie ju:I; 4 miesiąc, jak dzieci moje nif' otrzymują za­
siłku rodzinnego. Ominęła je t~:i: gwiazdka, prrzent.y i uro­
czystości choinkowe. Dla dzieci była to prawdziwa przykrość, 
Dla mnie kolejna strata finansowa". 

W jeszcze innym zakładzie spór, 
który rozpoczął się między młodo­
cianym pracownikiem, a kadrami 
i wciągnął w swoją orbitę szereg 
osób postronnych, wj'nikł z niedo 
świadczenia pracownicy działu 
kadr, która nieumiejętność wczy­
tywania się w prawnicze sfor­
mułowania Kodeksu Pracy zastę­
powała niezmierną łatwością fe­
rowania wyroków. 

Każdy kto bez uprzedzenia pa­
trzy na pracę zakładowej admi­
nistracji, zdaje sobie sprawę, że 

praca jej nie jest usłana różami. 
Od administracji wymaga się bo­
wiem bardzo wiele - gdyż pełni 
ona niezmiernie waźne ze społe­
cznego punktu widzenia funkcje -
a między innymi r:najomości prze­
pisów, taktu t umiejętności załe­
gnywania konfliktów, a często 
działania wykraczającego poza 
zakres normalnych obowiązków. 

Nikt nie wymaga od centrali 
cudów. Nie ma komedii, to ~aje 
się innego rodzaju film, ale nigdy 
coś podobnego, dostarczającego tak 
okropnych przeżyć!!! Widziałam 
ludzi, którzy z nami w tym „We­
sołku" uczestniczyli. Było tam spo 
ro osób starszych, a nawet zauwa­
żyłam czekając na rozpoczęcie -
samotnie spacerujących. Obserwo­
wałam ich wychodząc z kina -
płakać się chciało widząc wyraz 
ich twarzy. OBNltONY ZASIŁEK 

z. W.: W październiku ub. roku 
miałam Jeden dzień nie usprawie­
dliwionej nieobecności w pracy. 
Ponieważ nie mogłam odpracować 
co, potrącono mi dniówkę. Sitd•i­
łam, ie to wuystko, tym bardziej, 
że wytłumaczyłam kierownictwu 
przyczynę tej nieobecności, pny­
nosząc nawet odpowiednie za­
świadczenie. Tymczasem, sdy kil· 
ka tygodni później zachorowało 
mi dziecko, zakład zamiast 100-
procentowego zasiłku, wypłacił mi 
75-procentowy. 

B. S.: Pracuję dopiero niecały 
rok. Mam więc prawo do 75 proc. 
zasiłku w czasie choroby. W cru­
dniu ub. roku opuściłem 1 dzień. 
I teraz, gdy zachorowałem, od 
tych 75 procent potrącono mi jesz­
cze 25 procent. Dlacze1o'l 

RED.: Ustawa o zasiłkach z dnia 
~3 października ub. r.oku P.rzewi-
1'uje, że pracownikowi, ktory o­
puścił bez usprawiedliwienia choć­
by jeden dzień, porzucił pracę lub 
z którym rozwiązano stosu~ek 
pracy bez wypowiedzenia ~ winy 
pracownika, przez okres Jednego 
roku wypłaca się o 25 procent 
mniej należnego zasiłku chorobo• 
w ego. 

Ustawa obowiązuje jednak od 
1 listopada 1975 roku i stąd sank­
cje za łamanie dyscypliny pracy 
mogą być stosowane tylko w sto­
sunku do tych pracowników, kt6-
rzy naruszyli dyscyplinę po dniu 
1 listopada. I dlatego na inter-
wencję ZUS, zakład, w którym 
pracuje pani Z. W., został zobo­
wiązany do skorygowania wypła­
conego jej zasiłku. Natomiast za­
siłek p. R. S. nie podlega korek­
cie, gdyż został wypłacony w pra-
widłowej wysokości. , (h) 

DZIEDZICZY ROWNIEŻ 
RODZE~STWO 

B. B.: Rodzice zostawili mnie 
siostrze dom z ogro4._em, przeka­
zując go rejentalnie jeszcze za 
•We&'o źycia. Siostra w ub. roku 
zmarła nagle nie pozostawiając 
testamentu. Ponieważ nie miała 
dzieci, jej część przejął szwa&ler, 
który chce teraz wszystko sprze­
dać i przenieść się do innej miej­
scowości, cdzie mieszka jf'go przy­
szła zona. Czy moie to uezyni6 
bez naszej wiedzy i zgody? Prze­
cież mnie i drugiej siostrze teł 
chyba naleły się jakiś spadek. 

RED.: Jeżeli siostra Pańska nie 
zostawiła testamentu, to zgodnie z 
art. 932 Kodeksu Cywilnego, 
oprócz małżonka do dziedziczenia 
po niej powołane jest z ustawy 
również i rodzeństwo. A więc o 
ewentualnej sprzedaży części do­
mu, który rodzice przeznaczyli dla 
siostry, może być mowa dopiero 
po przeprowadzeniu postępowania 
spadkowego i !'ozstrzygnięciu przez 
sąd komu i ile przysługuje z po­
zostawionego przez zmarłą spad-
ku. (b) 

KREDYT Z PKO 

:r. N.: Dom, w kł6rym mien­
kam, podleca wyburzeniu. W Ja· 

kieJ wysokości mogę uzyska6 kre­
dyt od PKO na wkład do •Pół­
dzlelni mieszkaniowej? Co muszę 
pr1edstawi6, aby uzyskać cziljicio­
we umonenie? De lat trwaJit 
spłaty? 

Zofia Dydkowska. 
nauczycielka 

Trehnikum Cbemicznewo 
w Łodzi 

CIEMNOSCI KRYJĄ 
ATUTOWĄ 

RED.: PKO nie udziela kredy­
tów bezzwrotnych, lecz tylko po­
życzki w wysokości połowy wy­
maganego wkładu. Są one opro­
centowane i trzeba je spłacać w 
ciągu 5 lat. Jeżeli jednak lokator 
z wyburzonego domu kwalifikuje 
się do uzyskania pożyczki bezzwrot 
nej, a nie może liczyć na pomoc 
pracodawcy, ma prawo wy!;tąpić do 
Urzędu Miasta Lodzi o przyznanie 

com maJącym dzieci na utrzyma­
niu. Może go pobierać zarówno oj 
ciec, jak i matka, ale po spełnie­
niu ściśle określonych warunków. 
Podejmując więc wypłatę zasiłku 
matce, w przypadku, gdy dotych­
czas pobierał go ojciec, zakład roz 
poczynający wypłatę jest zobowią­
zany sprawdzić czy spełnia ona 
te warunki. Nasza korespondentka 
- o czym nie wspomniała w swo­
im liście - była pracownikiem 
nowym. 

Przetargi trwały. Urzędniczka żą­
dała bardziej precyzyjnych za­
świadczeń, pracownica pieniędzy 
tym bardziej, że jej mąż za sy­
stematyczne opuszczanie pracy u­
tracił prawo do zasiłku w swoim 
zakładzie za październik i listo­
pad, a w dodatku z dniem 30 li­
stopada przestał w ogóle praco­
wać. 

We wszystkich wymienionych 
przypadkach administracji zabra-

Do niedawna nie było w ogóle 
ul. Atutowej, tylko polna droga i 
nieco gospodarskich zabudowań. 
Teraz wyrosło tu osiedle, jedno- i 
dwurodzinnych domków. po daw­
nemu jednak wiedzie do nich pol­
na rlroga oczywiście nie oświetlo­
na, wyboista, pełna kałuż i błota. mu bezzwrotnej dotacji. (h) 

ZE ZGIERZA DO ŁODZI 
W. L.: Od kilku lat jestem 

ctlonkiem 1półdzielni mieszkanio­
wej w Zgierzu I dość bliski jest 
termin przyd11iału mego mieszka­
nia. Pracuję Jednak w Łodzi, stl\d 
teł pochodzi moja przyszła żona. 

Chciałbym więc przenieść się do 
łódzkiej spółd:rlelni. 

RED.: W podanej sytuacji nie ma 
przeszkód. Ale, niestety, łódzka 
spółdzielnia nie zaliczy Panu do­
tychczasowego stażu członkow­
skiego. Toteż na przydział miesz­
kania, tak jak wszyscy łodzianie, 
będzie Pan musiał czekać od 7 do 
8 lat. Chyba, że udałoby się zna-
Ieź'ć kogoś na zamianę. (h) 

A nowy pracownik nabiera u­
prawnień w zależności od tego 
w jaki sposób rozstał się ze swym 
poprzednim pracodawcą i kiedy 
może mieć prawo do zasiłku; albo 
od razu, albo po 3-miesięcznym o­
kresie wyczekiwania, albo nawet 
po 6 miesiącach, jeśli porzucił pra 
cę, lub gdy umowa została roz­
wiązana z jego winy. Urzędniczka 
chcąc więc wyjaśnić tę sprawę, 
zażądała zaświadczenia z poprzed­
niego miejsca zatrudnienia. Ubie­
gająca się o zasiłek pracownica od 
mówiła, przynosząc w zamian za­
świadczenie z zakładu męża. U­
rzędniczka uznała je za niewystar 
czające, podobnie jak i następne. 

Według Wyjaśnienia pracowni­
ków do spraw ubezpieczeń, zaś­
wiadczenie na właściwym druku 
wpłynęło do zakładu w styczniu 
br. I dlatego dopiero przy najbliż 

szej wypłacie w początkach lute­
go, skarżącej się zostanie wypła­
cony zasiłek za 3 miesiące wstecz 
oraz wręczone gwiazdkowe kupo­
ny dla dzieci. Rodzina nie dosta­
nie natomiast zasiłku za paździer­
nik, gdyż w tym miesiącu ojciec 
opuścił 3 dni, a matka nie nabyła 
jeszcze uprawnień do tego świad­
czenia. 

kło tych niezbędnych C'nót. To-
też w pierwszym przypadku u­
rzQd niczka wolała znosi~ przez 3 

miesiące awantury, ni:I; z miejsca 
zadzwonić do działu kadr pracow 
nicy I jej męża, by od ręki wy­
jaśnić sporne kwestie. W drugim 
kadrowcowi wydawało się mało 

ważne i nieistotne uwidoczenienie 
na zaświadczeniu właściwego za­

wodu pracownicy, a w trzecim 
zbytnie zadufanie w swoją wiedzę 

obnażyło kompromitującą niekom­
petenc_ję. W rezultacie doping o 

O 
ni~za.słll~onej krzywdzie rozstrzygnięcie sporów o rzeczy 
mo~1ł hst pani J .. B.. - bezsporne musiał przyjś~ 1 _ 
kobiety schorowaneJ 1 u- w ze 
biegającej się o rentę. Tym nątrz, pozostawiając w kręgu o-

razem nie szło o pieniądze, ale o I sób zainteresowanych przykry o-
właściwe określenie stanowiska sad. · (h) 

Za rok domków będzie więcej, 
bo amatorów na nie 1de brak 
i na wielu działkach widać mate­
riały budowlane gromadzone na 
przyszłe domostwa. Więc w imie­
niu tych przyszłych i obecnych 
mieszkańców Atutowej proszę wła 
dze miejskie, by pomyślały o na­
leżytym oświetleniu naszej ulicy. 
Bo to trochę dziwne w dzisiej­
szych czasach, gdy na każdej wsi 
świecą się latarnie, że ulica wcho-· 
dząca w skład wielkiego miasta, 
pozostaje drogą polną, którą strach 
wracać wieczorem do domu, zeby 
nie paść ofiarą korzystających z 
ciemności chuliganów. (h) 

MIESZKANIEC ATUTOWEJ 

~ „~~ 

- Co Jest lepsze - pyta „Skrom 
ny obywatel" - nadmierne am­
bicje i efekciarstwo czy też zwy­
kłe wykonywanie obowiązków? Ja 
twierdzę, ie to drugie jest nam 
szczególnie w codziennym iyciu 
potrzebne, zawsze I przede wszy­
stkim. Zbyt często bowiem niedo­
cenianie owej, tak wytykanej 
przy każdej okazji przeciętności, 
prowadzi do nierozumif'nia tego, 
jak wielką wartość ma zwykła, 

solidna robota, nieefektowna i 
nie wybijająca się na czoło, ale 
uczelwa i dobra. Ja, choó nie je­
stem żadnym asem w swoim za­
wodzie I nie mam pretensji do 
11ieprzeciętności, swoje obowiązki 
wykonuję solidnie i w normie, i 
nikł ml nie powie, ie •ię obijam 
w robocie lub, że nie robię eo cło 
mnie należy. Ale nie mam zamia· 
ru mierzy6 wyieJ niż mnie sta6. 
Pozostawiam to Innym, może zdol­
niejszym niż ja, byleby tylko na­
prawdę potrafilł pokaza6, li łak 
jesł naprawdę". 

P rzypuszczam, że Czytelnik pisząc 
ten list dzi a ł a ł pod wpływem 
chwilowego impulsu, a może i 
rozdrażnienh wywołanego czyjąś 

J\iezręcznoicią lub nie odpowiadającą !ak 

tom oceną. Mo!e spotkał się z przykła­
dem rzekomej tylko aktywności w 
swym otoczeniu? Skąd bowiem tyle w 
jego ~łowach pasji i goryczy pod adre­
sem nieprzeciętności, którą - jak wyni­
ka z jego początkowych słów - ma 
tylko za puste efekciarstwo. 

Natomiast co pisze o wartości codzien­
nej, dobrej i solidnej roboty zasługuje 
na szacunek l uznanie. Trudno też nie 

nie zrywami, osiągane w niej efekty. 
One też są podstawowym warunkiem 
pomyślnego startu do dalsiych, ambit­
nych zamierzeń ogólnogospodarczych l 
osobistych pracownika. 

Ale od tego miejsca ju! nie można da­
lej godzić się z wywodami „Skromnego 
obywatela" i jego programową, życio­
wą biernością . Nie można akceptować 
jego walkowerem oddawanych starań o 

NIE STAĆ NAS 
przeciętność 

zgodzić się z nim, gdy dowodzi znacze­
nia i potrzeby powszechnej akceptacji 
dla takiej właśnie piacy. Ma całkowitą 
rację, że solidne wykonywanie przez 
obywatela i pracownika jego codzien­
nych obowiązków jest sprawą cenną i 
podstawową i nikt rozsądnie myślący nie 
będzie dowodził, że tak nie jest. Wprost 
przeciwnie. Wielokrotnie, a na pewno i 
w jego zakładzie są na to dowody, :l:e 
ludzi dobrze pracujących nagradza się i 
wyróżnia, przypomina i nakazuje p~łny 
dla nich szacunek i względy. Jest bo­
wiem niezwykle ważną społecznie spra­
wą zdyscyplinowanie w pracy I atałe, a 

osiąganie jeszcze lepszych wyników w 
pracy, jak i braku zamiaru mierze­
nia wyżej. Nieprzeciętność, której tak 
się przeciwstawia, bardziej z pnekory 
podejrzewam niż z przekonania, jest 
przecież motorem postępu. 
Wszędzie i we wszystkich grupach aa„ 

wodowych spotykamy się z nieprze­
ciętnie osiąganymi wynikami. I chwała 
ludziom za to. Więcej nowych miesz­
kań, więcej ładnych i modnych towarów 
na rynku, uruchamianie przed termi­
nem nowoczesnych inwestycji przemysło 
wych, poprawa warunków bytowych 
ludnoścl, cały tak podziwiany w świecie 

dynamiczny !'ozwój naszego kraju aw­
dzięczamy inicjatywom i twórczej pracy 
ludzi, ich ambitnym wysiłkom rąk i 
umysłów, staraniom o coraz lepsze wy. 
niki, ustawianiu sobie coraz wyżej po­
przeczki. 
~ie moglibyśmy iść do przodu, gdyby 

~a.zdy .. „nie miał zamiaru mierzyć wy­
ZeJ mz go na to stać". Gdyby każdy 

zado"'.alał się przeciętno~cią~ a więc tym 
co. miał dotąd w pracy i w swym co­
dziennym bytowaniu. Równie? i nasz 
Czy~elnik nie taktm jest ?.apewne mini­
mahstą w s_wych życiowych dążeniach i 
planach. Mo:l:e np. cieka na nowe mie­
szkanie i chciałby, aby to czekanie było 
jak najkrótsze, lub na nowe, ładne me­
ble, na które popyt wciąż nie ustaje. 

Szybciej, więcej l lepiej - stawiamy 

ądania pod adresem przemy~łu i han­

dlu. Kto ma więc realizować łe wsz„. 
1tkie oczekiwania, inicjatywy i star;. 

nla? O większą wydajność pracy i jej 

coraz lepsq jakoś~. o nowe i nowocześ­

niejsze technologie produkowania, apraw 

nlej•&ll organizację i zaopatrzenie rynku, 

o to aby nam Ili~ tyło eo,-a1 lepiej i dos­
tatniej? 

- PolOlławtam to Innym I moh Idol-' 
niejnym nl:I: ja - deklaruje „Skromny 
obywatel". - Co byłoby gdyby kaidy 

tak uważał, gdyby w Imię niesłusznej 
skromności przestał wierzyć we własne 
siły I mierzył w swych ambicjach i tta­
re.niach nie wyżej niż. dot4d? 

D'l'lftJfA. WDn'llOWR.A 
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Kalendarzyk­
wolnei soboty · 
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'1 luteeo druga w tym roku wolna sobota. Oto ważniejsz„ 
informacje na tę okazję: 
. • Handel •. Sklepy spożywcze, piekarskie i nabiałowe pracu· < 
Ją w &odz. 6-12, a delikatesowe, winno-cukiernicze, warzyw- ~~ 
mczo-owocarskie, mięsno-wędliniarskie, garmażeryjne, rybne, )< 

monopolowe i kwiaciarnie w godz. 8-14. Drobny detal (owo- $2 
ce, kwiaty, lody, napoje chłodzące) czynny, jak w zwykł„ ~~ 
dni tygodnia. Sklepy przemysłowe - zamknięte. Dyżurują w >< 
godz. 9-15: „Uniwersa!". „Central", HDD. „Teofil". „Pionier"· 3,~ 
„Parada". ' 

• Kioski „Ruchu" czynne, jak zwykle, bez zmian pracuje $~ 
gastronomia, usługi mają wolne - z wyjątkiem parkingów ~ 
stacji benzynowych, dyżurujących stacji obsługi samochodó,; ~~ 
i pogotowia napraw telewizyjnych - czynnych, jak w zwykłe $~ 
dni tygodnia. W godz. 10-18 dyżuruje punkt usługowy ZURT ~~ 
(ul. Zaolziańska 47, tel. 467-21). Niektóre zakłady fryzierskjo ,~ 
i kosmetyczne pracują w godz. 9-15. · >< 

• Poczta. W sobotę w godz. 9-16 · w pełnym zakresie służby ~~ 
nadawczej czynne będa olacówki: Tuwima 38, Piotrkowska 31J $~ 
i Zgierska 2, a w zakresie telekomunikacji całą dobę dyżu- -'<. 
rują wszystkie wymienione oraz urz11d przy al. Koś<'iuszki ~~ 
5/7. W godz. 9-11 usłuei telekomunikacyjne, przyjmowanir ~~ 
przesyłek poleconych i sprzedaż znaczków: Pabianica 1, Alek- ><. 
sandrów, Konstantynów. Rzgów, Zgierz 1, Glo~\'no 1 i Ozor ~~ 

Uczniowie 
przed 
wvstawa 
z 

pomocami 
szkolnvmi 

Fot. A. Waełi ' 

ków 1. . ~~ 
W sobotę i w niedzielę w godz. 10-13 czynne k &sy PKO $~ Zajrzeliśmy do wzorcowni ZPW im. Barlickiego „Norbelana''. 

przv ul. Piotrkowskiej 74. '< 
• Komunikacja: Tramwaje i autobusy w sobote kursu ja ><. 

jak w zwykłe dni tygodnia. Swiętują: 21-bls. 23, i 211 oraz 55- 5~ 
bis, 58-bis, 69-bis, 70-bis i 81-bls. Jeżli pogoda nie zawiedzie. ~ 
częściej, ni:i zwykle, kursować będzie tabor linii obsługującyd• ~ 
Zdrowie, Lagiewniki. lasy tuszyńskie i lućmierskie. W sobotP, .?< 

Dyr. J. Suska-Janakowska. zaprezentowała nam nowości tego zakładu 
lansowane na najbliżs'ly sezon. 

i niedzielę uruchamia się „zieloną linię" do Arturówka (z pl ~<. 
D:>browskegó) od godz. 9 do 1'1. Odjazdy co 2Q minut. ><. •Z Imprez kultnraln:vch w sobotę polecamy: w Muzeull' ~~ 

To. co zobaczyliśmy, bardzo nam I zentują się materiały w różne 
się . podobało: Przede w~ystkim kratki (~sowane np. na marynar 
tkanlll1y wełniane o splocie płó- ki męskie) i drobne jodełki. W 
clenn~, rządkowym, w r(>żnych stylu retro są też materiały „te­
atrakcy.1nych kolorach - począw- nis" w cienkie paseczki. 
szy od dżinsowe,go błękitu. po-

Archeologicznym - ,,Sobotnie spotkanie z zabytkami"; Cen- S~ 
< tralne Muzeum Włókiennictwa - trzy wystawy· „D.vwany za- S~ 
< bytkowe i współczesne", „Włókiennictwo PRL" i Salon ma- >< 
~ szyn włókienniczvch": Muzeum Sztuki - „Portret dziecka W $~ 
~ malarstwie polskim XIX wieku''. W sobotę w godz. 11-19 i ~~ 
< w niedzielę w godz. 10-16 - „Geometryczne zabawy" dl:> >< 
( ~ 

przez zielenie i beże - do sza.ro- Modne tkaniny wvkonane w.sta-
4ci. Takie matez:ie nadają s.ie za- ty z włókien nilan. 100 proc. se­
równo na ubrania, iak kostmmy i 
~ uldenki. Na płaszcze przygotowa­
no m.• in. tkaniny o sie'l'ści wiel­
błądziej w kolorze kawv z mle­
ltiem. Poz.a tym atrakcyjnie pre-

~ dzieci; BWA (w Parku im. Sienkiewicza) spektakle Tea tr'l ,~ 
< „Pleonazmus" o godz. 20 i 22.30; w Filharmonii od godz. 18 -'< ą./.U.///~r.r/////.7/.U./././././/./././././/./~ 
~ koncert symfoniczny (dyryguie Z. Szostak). Z lic:mv('h impre:r. ~~ ~- ;s 
< w dzielnicowych domach kultury polecamy: w MDK ,;Lodex'' .>~ ~ • RENTY ~ 
< (ul. Buczka 17/19) godz. 17-23 - blok imprez rozrvwkowy<'h >c ,.., ~ 
~ ,,st~ra Łódź sie bawi". S~ ~ ~ 
~ • Jeśll nie będzie nagłej odwiliy, w ośrodkach wypoczynku ~~ ~ § 
~ czynne bedą lodowiska i wyoożyczalnie sprzetu. Jeśli tylko 5~ ~ • powypadkowe, § 
~ będzie śnieg, na kuligi zapraszają ośrodki m. in. przy Sta- ~~ ~ • kombatanckie, § 

>~ wach Jana, w Parku im. 1 Maja, w Arturówku, Grotnikach. } § ~ 

>ł,~} Smardzewicach. ~S?tf~~ §~~~~,.., _· :a~!:~:.;::rób ~§ 
: • Slizgawki w klubach sportowych l~KS, MKT, Metalo- ~ " 

wiec, Resursa, Społem, Tęcza, Włókniarz oraz PTC w Pabia- zasad. 
) nicach, a także w ośrodkach wypoczynkowych w Arturówku, wedłur nowych S 

n
>~<~ na Chojnach, na Stawach Stefańskiego, na basenie „Promie- ~~>~,~~<. ,~S~§.., S~~§~ , nistych" i w pabianickim Bugaju. Czynne matą być też śliz- ~ ,, O WSZELKICH ZMIANACH ,.., 

gawki na wszystkfoh przyszkolnych boiskach sportowycli . związanych z tegc typu 
~lizgawka w Pałacu Sportowym w ~obotę od godz.. 14.30 do świadczeniami 

)~ !IUlO. ~ S § 
) • Wypożyczalnie sprzętu czynne w godz. 10-17 na C!ioj- ~ ... ~ INFORMOWAC BĘDĄ S: 
5~ nach, w Parku im. 1 Maja i w Arturówku. W sobotę i w >,~ § NASZYCH CZY'rELNIKÓW § 
~~ niedzielę w godz. 11-16 w Arturówku - „Cepeliada". Base- ~~ § § 
$~ ny (konieczne zaświadczenie lekarski4!) w •obotę w godz. 18- ~ S D z I S :S 
>>< 'lO - MDK i godz. 8-12 - łaźnie miejskie Zgierz, ul. Łeczy- ~ :S :S 
>< ~ka 24. WOSiR zaprasza na dwudniowe atrakcyjne zajecia w )~ S ~ 
5~ "<lubie Olimpiadv Zimowej M Chojnach oraz wyjazd na gry 5<- § PRZY NTU 303-04 § 
>< i zabawy na śniegu w Grotnikach. Bliższe informacie o wv- >~ S S 

~(.
~~ OS'R )<. \:I W GODZ. 10-12 S , mienionych i nie wymienionych Imprezach w TKKP. W 1 • ) ~ S 

PTT-K i Wydziale Kultury Fizycznej i Turystyki Urzędu m. >~ S :S ŁnAzi. 5~ ~ kier. Wydziału Przyznawania S 
>~ a Wycieczki PTT-K: do miejscowości Gospodarz (kolarska) ><. § Rent ZUS § 
).><. • s dó 5,c. s ~ )~ zbiórka - Stary Rynek godz. 15; piesza na trasie we w - :)~ S: S 

~ 
Moszczenica - Katarzynów - Ogród Sokolniki, zbiórka - ?( § Teodozja Płyta § 
Dworzec Kaliski, god. z. 8, odjazd 8,30; kolarska do Jędrzejowa ~ S i S 

)~ zbiórka - Stary Rvnek, godz.. 9. Ck) ~~ § Halina maslak § 
~~)'~m'~~~~)'~~>'~~~~ './'H'./././.U/.H'/./07./.H'.//H'././././././././~ 

Koordynator łódzki • 
e1 

Przy przedsiębiorstwie „Lódź" powstaje komisja tereuowo­
branżowa, której zadaniem będzie koordynowanie wysiłków 
w dziedzinie rozwoju turystyki i wr.zelkich form wypoczynku 
na terenie naszego województwa. 

W orbicie zainteresowań komi­
sji są następujące przedsiębior­
stwa: 

0
0rbis", „Gromada", „Tu­

rysta", „Sport-Tourist", PTT-K, 
PZMot„ „Alma tur", „Juvęntur", 
Orbis-Grand-Hotel", WOSiR, LOS 

(Pałac Sportowy) oraz przedsiębior 
siwo transportowe „Orbis". 

Wszystkie te jednostki podpisa-
1 ły już porozumienie w sprawie 
współpracy w dziedzinie turysty­
ki krajowej i zagranicznej. Cho­
dzi o zapewnienie mieszkańcom na 
szego regionu jak najpe!niejszego 
zaspokojenia potrzeb w zakresie 
tego rodzaju usług, a więc o naj­
właściwsze wykorzystanie posia­
danych miejsc wypoczynkowych, 
sprzętu itp. Porozumienie ma za­
pewnić wzajemne świadczenia u­
sług między poszczególnymi biu­
t"ami i organizacjami turystyczny­
mi, podejmowanie wspólnych 
przedsięwzięć i wzajemną pomoc 
w realizacji wspólnych celów. Na 
szczeblu centralnym zawiera się 
porozumienie ogólnobranżowe przy 
Zjednoczeniu Gospodarki Turysty­
c:imej. 

Komisja, która 
przedsiębiorstwie 

powstaje przy 1 

„Lód±", obej mie j 
- I 

W kilku zdaniach 
• Poleski Dom Kultury (al. 1 Ma. 

ja 87) :t.aprasza dziś o godz, 18 na 
Inaugurację „Klubu Seniora". W 
programie spotkanie z lekarzem nt.: 
„Schorzenia serca I układu krąże-
nia". • 

• Dyrekcja Muzeum Rucbu Rewo­
)Jicy jnego w Łodzi (ul. Gdanska 13) 
Informuje, że 7 lutego (wolna so. 
bota) muzeum będzle otwarte w 
godz. 11-19. O godz. 16 w sali pro­
jekcyjnej muzeum rozpocznie się 
projekcja filmów: „Idzie tołnterz", 
„Płonitcy szlak" 1 „Ostatni akord". 

swym zasięgiem wojew6dztwo 
miejskie łódzkie oraz wojewódz­
twa: piotrkowskie, sieradzkie i 
skierniewickie. W przygotowaniu 
jest powołanie przez komisję 6 zes 
połów specjalistycznych do spraw: 
współpracy zagranicznej, wycie­
czek krajowych i informacji q-

Ciekawostka 

na liczniku 

„Jestem mteszk<J,nką Konsta•nty· 
nowa, czasem jeżdżę taksówkami 
Od postoju przy pl. Ko§ciuszk! 
do domu (kurs ulicą Koletowa. 
nawie:- chnia asfa.ltinva) !iczntk 
wyb1Ja IO.SO, ale kierowcy taksó­
wek każą sobie placić 20 tub 
nawet 25 zlotych. Zastanawiam 
si ę. czy rzeczywiście tyle powin­
nam placlć. Córka twierdzi. te 
powlmio się pta.cić tyle, Ue wy­
bije licznik ale ta.ksówkarze wy­
klócają się o podwóin4 stawkę. 
W Jwńcu crosrlo do tego, te 31 
stycmta wolne taksówki nr 3 ł 9, 
których kierowcy zobaczyli zbl:I· 
tającą się moją córkę. na;tycll­
mi.a&t odjechali z postoju; kle­
rawca taksótbkl nr 3 zdqty1 tyl· 
/oo P<l'!Dled'Z'!eć. że już ntgdy ni• 
będzie !ej WOZI! M 10.50. 

Teraz już nic nie rozumiem. 
Mieszkamy przeclet w obrę bie 
miasta Konsfiantynowa". 

Józefa Oglńskti 
(Konstantynów. 

id. POludnłi<l'wti 37 • 

turvstvki 
raz wydawnictw, dis szkolenia I 
kadr, bazy noclegowej i trańspor­
tu. Do pracy w komisjach i zes­
połach wciągniętych, zostanie ok. 
60 osób. Jednocześnie powstaje sta­
ły sekretariat. 

Jak nam powiedział pełnomoc­
nik do organizacji komisji tere­
nowo-branżowej, T. Gezella 
dziś odbędzie się posiedzenie, na 
którym przewiduje się przyjęcie 
programu działalności komisji i 
powołania jej sekretariatu. (kas) 

Uszkodzenie 

wewnętrzne 

Wojewódzokł Urząd Telekm au m­
lcacj i odpowiada na naszą n otat­
kę z 23 styoznia pt. ~Za dużo 
pieniędzy": 

,„„uprzejmie mf0<rmujemy, t e 
auroma,t telefonicznu w SzpitaltJ 
im. Biegańskiego przy ul. Knl.l?­
ztewtoza byl przez i<llki§ czas n!A>· 
czynnu na skutek 1j)ewnętrzne110 
uszkOO.zenla automutu. W dniu 
ukaz<J>n:ta się notatki automat ze­
stal napratWiony i teraz poWini ..,, 
Już dzialaó sprawnie. 

Za okresową przerwę w lącz­
no§cl telef<m.icznej urząd za po­
§r ednlctwem Reflelctarka uprzej · 
nile przepras.za wszust kich ko· 
r:ystającvch z tego automatu " . 

Deficyt grzeczności 

„Drogi R€fleletorkut Jetli 
chcesz byó super-:tle ob!lutony 

id:t <Lo sklepu pteka.rnlczego 
nr Z prz11 u!. Ła4ioweJ. W sobo­
tę po polUdntu kuptlam t>a.m 
crtery rodzaje ciasta : sernik bul 
~tary, rolada z jablek sfer men· 
totoona. sucharki mialy 5 dk a 
?Upetnego mtalu, 4 keka byl 
twardy jak drewno. 

W t>onledzialek, gdy odnloolem 
keks (za który zaplacilam 36 r!l . 
oddano mi 33 zl, lecz nie JJOZWO­
ion.o wptsa<l rię do kslątki z<1.ża­
le1\, Do tego 1akłl czlowle1< na 

tek i 70 proc. tkanLnv zwanej ari­
zoną, przypominającą bawełnę. No 
wością iest również materiał imi­
tujący zamsz w ko lorach brązo­

wym i zielonym, a także modna 
wełną w kratę. przeznac7.ona na 
podpinki. 

Z tych propazycji każdy na pew 
no wybralby dla siebie coś cie­
kawego, ale gdzie można nabyć 

te nowości? - zapytaliśmy p, dy­
rektor. Z odpowjedzi wynika, że 

z.aklady dostarczają swą · produkcję 

„Otexow·i", z. doświ.adczeń wiado­
mo jednak, że tkaniny „Norbela­
ny" wcale nie tak łatwo znaleźć 

w sklepach. gdyż są rozchwytyWa­
ne. No i, oo tu ukrywać, znaczna 
ich część wędruje na eksport. 

(kas) 

OBRAZKI Z MIASTA 

Rzut oka na ulicę Zamenhofa 
od strony ul. Piotrkowskiej. 

Fot. A. Wach 

la dy dlaradzll ml, żebym uwa:ta­
ta. bo on ml pokaże (I). Wcale 
nie jestem ciekawa, co mi poka· 
że . 

Żeby by lo ciekawie j , dodam, że 
i est em - no, ki1!1? - emerytką 
handlu ..._ Z a moich czasów srowo 
.. przepraStZam" ni e byr.o t l1!k defl· 
cv towe jaJc terCJ.11!'. 

Zofia z. z ul. Traktorowej 
(nazw isko i adr~s 

tylko oo w ladlomo§ei redakc;o 

Czy akurat takił 

„Mieszkam na Dqbrowie. W 
naszej dizt elntcy, przy zbiequ u­
l ic PodgórneJ i Dąbrowskieoo. 
w ybudowano pa;WiŁon hand!owy . 
Obok sklepów branżu spożuwcze1 
um!eszcwno w ntm sklep z tek­
stu l!ami . Wydaj e m i się. że n ie 
'> yta to decyzja przemy:l lana : n k 
ktJo§ ch ce kupić bluzkę albo 
~weterek, 1Jo wybiera sklepy le· 
pi ej zaopatrzone. A tutaj mot na 
było urządzić 11JP, pi;alntlę roku 
z marchwi. cukiernię albo kw!a· 
cl.a.rnie . Ka1;JJ.y z tych sklepów 
mieszkańcy Dąbrowy powitaliby 
z radc.łciq". 

Stala czytelniczka 

W NASZVM REFLEKTORZE 
„Dziennik Popularny" 90-103 

C.ódt. ul PlotrkOW§ka 96. tel 
337-n I 3łl·IO czynne w godz •. 
10-12. 

Ptazcle do nas, a w pllnycb 
sprawach teleronufcte. 

Spotkanie przewodników z całego kra~ 
Dz:lś rozpoczynają slę w Łodzi ogólnopokkie urocsy5'Mci, w któ­

rych weźmie udział 115 przewodników s całego kraju. W progra­
mie spektakl w Teatr:1e Wielkim, wycieczki po województ-Wif! miej­
skim łódzkim, koncert w Oporowie. Goście zwiedzi\ takie Muzeum 
Sztuk_I i Centralne Muzeum Włókiennictwa. 7 lutego rozpoczną się 
uroczystości jubileuszowe 25-lecia koła przewodników przy J,ódzkim 
Oddz~ale PT~-K (w Muzeum Historii Miasta pr:11y ul. Ogrodowej), 
Zasłuzonym przewodnikom wręczone zostaną medale 25-Jecia 04-
działu Łódzkiego PTT-K I dyplomy za dlugoletnifl, praeę społecinl\e 

'"W niedzielę odbędzie się sejmik pnewodników. Omówiona zosta1tie 
specyfika pracy • w mlastaeh powstałych lub rozwfniętye& w XIX 
lub XX wieku ~oraz wnioski i prop1u:ycje słu:łąee pocfniesienfu ja­
kości pracy przewodników. 

Wśród ·imprez tów&rzyszącyeh zorganizowano m. in. wy11tawę pt. 
„:Przewodnicy łódzcy swemu miastu", która czynna będzie do 15 
bm. Można na niej obejrzeć wiele pamiątek I odznaczeń przewodni­
ków. W witrynie wystawowej przy ul. Piotr!iowskiej 78 wystawio• 
no fragment zbioru pamiątek Koła Prsewodników. (k) 
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W A:tNE TELEFONY 
Centrala !~formacyjna PKO 
Informacja telefoniczna 
Strat Pożarna Ol, 666-11, 
Po11:otowie Ratunkowe 
Informacja kole.Iowa 855-55. 
Informacja PKS: 

1n-a 
OJ 

795·55 
89 

21C·IO 

265-91 
141-20 
135-16 

Dworzec Centralny 
Dworzec Północny 

Pogotowie wodoclar;owe 
Pogotowie cazowe 
Po.:otowie energetyczne: 

395-15 

Re.lonu Północ 
Re.łonu Południe 
dla od blorrów prze-
mysłowych 109-32 
oświetlenia ulic 

Pogotowie ciepłownicze 
TEATRY 

33ł-ll 
331-28 

245-1! 
228-19 
Z:\3-11 

WIELKI - godz. 19 „Córka :tle 
strzeżona" 

POWSZECHNY - godz. lłl „Mo­
ralność pani Dulskiej'', 18.15 
„Pokój na Rodziny" 

NOWY - icodz. 19 .15 „Garbus" 
MAŁA SALA - godz. 20 „Obrn­

na Sokratesa" 
JARACZA - godz. 19.30 „Pigma­

lion" 
1-15 - godz. 19.111 „Ciotka Karo­

la" 
MUZYCZNY - nieczynny 
ARLEKIN - godz. 17.30 „Koni.Il: 

Garbusek" 
PINOKIO - godz . 17.30 „Kslęt­

nlczka w oślej skórze" 
FILHARMONIA (Narut<iwlcza 20) 

J!Odz. 19.30 Recital skrzypcowy . 
Konstanty AndrzeJ Kulka -
skrzypce. Jerzv Marchwiński' -
fortepian. W programie: c. 
Tartini - Sonata z trylem dla 
bełskim na skrzypce · I forte­
pian . L. v. Beethoven - Sona­
ta c-moll op. 30 nr 2 na skrzvp 
ce I fortpplan. E. Ysava - So­
nata - Ballada op. 2'1 nr 3 
„L'Enecso. Cl. Debussv - So­
nata na skrzypce I fortepl~n. 
1'1· Paganini - Pryhoda - W~­
nacje na temat „Nel cor niu 
non ml sento" z op. Palsello 
„La Molinara''· 

MUZEA 
HISTORII RUCHU REWOLU-

CYJNEGO (Ul. Gdańska nr lS) 
stodz. 9-19 

ARCHEOLOGICZNE I ETNO-
GRAFICZNE (plac Wolności 14) 
godz. 10-17 

CENTR.<\LNE MUZEUM WŁ0-
KIENN1 CTW A (PlotrkO'fSka 282) 
godz. 10-17 

EWOLUCJONIZMU (park Sien­
kiewicza) l!odz. 10-18 

HISTORU MIASTA ŁODZI Cui. 
Ogrodowa 15) godz. 12-18 

SZTUKI IW!t:ckowskleiro nr 38l 
godz. 111-19 

zoo 
czynne od godziny I do tS.30 
(kasa do 15) 

PALMIARNIA - czynna codzlen 
nie prócz ponied:rlałków od 
10-17 

Jl I N A 
BA~TYK - „Pojedynek potwo­

row" jap. bfo godz. 10, 12.13, 
15, 17.15, 19.30 

IWANOWO - „Jarosław Qab­
rowskl" poi. bfo 1odz. 10 13 
16, 19 • • 

LUTNIA - „w każdym pokoju 
dziewczyna" czeski od lat 15, 
godz. 10, 12.15, 14.30. 17. 19.30 

POLONIĄ - „Niewinni o . brud-
nych rękach" fr . od lat 18, 
li!Odz. 9.30. 12 14.30, 17 19 .30 

PRZEDWIOSNIE - „Pojedynek 
potworów" Jap. b/o godz. 10, 
12 . 1~. 14.30, 17, 19.30 

WISŁA - „Spotkanie na Ka­
sjopei" rad:it. b/o eodz. 10. 12. 
14, „Nle ujdzie cl to płazem" 
franc. od lat ts Rodz. tłl . 18. 20 

WŁOKNIARZ - „Ten droitl Wi­
ktor" franc . od lat 15 l(odz. 10, 
1us, u„ lT.15, t9 .30 

WOLNO!!..: - „Niewinni o brud 
nych rekach" franc. od lat 18, 
ll!odz. 10. 12 .H!, 15. 17.n, 19.3'1 

ŁDK - .,Farenheit 451" ang. od 
lat 15. ll!odz. lS.30, „Ojciec chne 
stny" USA, od lat 18, g. 18 

STYLOWY - „Anna I wilki" 
hiszp, od lat 18 godz. tUO 
(16.30. 19 - seanse zamknie~) 

STUDIO - „Znikąd donikl!d" 
001. od lat 15 ll!odz. lłl, 18 .20 

GDYNIA - „ Winnetou" cz. lll, 
jul!. bfo 11:odz. 12. 1'.45, 15.llO. 

. „Był sobie łajdak" USA Od 
lat 15 Rodz. 9.30, 17.15, 19.48 

TATRY - „Joe w kT'6le!rtwle 
Pszczół" franc. b/o ~z. 12.30, 
14. Ul.30. „Charley Varr!c'k" 
USA od !et 111 .;...dz. 10, 17 
WM - ' 

DKM - „Noce I dnie" poi. ez . J 
od lat t~ ttodz. 16. 1~ 

ENERGETYK - „Orzeł I resz­
ka" poi. od lat 15 l(odz. l'I. 18 

KOLFJARZ - ,.Francuski łącY.­
fJk" USA od lat 15 godz. le! , 

MŁODA GWARDIA - .,!vndv­
kat zbrodni!• USA od lat 11 

&odz. 10. 11, 11, 20, „Hitler z 
naszej ulicy" jlJ&. od lat 15, 
godz. li, lł 

MUZA - „Trzecia córka" radz. 
od lat 15 godz. 15.30, „ Uciecz­
ka gangstera" USA od lat 18 
godz . 11.45, 20 

ZACHĘTA - „Złoto dla zuchwa­
łych" USA, b/o godz. 10, 16 
19, „tJallo Dolly" USA bfo: 
~odz. 13 

OKA - „Pojedynek na szosie\' 
(USA) od lat 1'.I godz. IO, 12. 
14, 16. 18, 20 

POLESIE - .• żółtodziób" radz. 
godz. 17, „Jedynym wyjściem 
jest śmierć" kanad. od lat 15 
godz. 19 

POPULARNE „Synowie cze-flif' USA od lat 15 godz. 11, 

I MAJA - „Wódz Prusów'• b/O 
radz. g, 15 „Gdyby Don Juan 
był kobietą" franc. od lat 18. 
e(Odz, 17,18, 19 .30 

HAl,KA - „Bilans kwartalny" 
r~io od lat 15 !(odz. 15.30, 17.3o. 

PIONIER - „Niezwykłe przyto­
dy Włochów w Rosji" iadz., 
bfo godz. 10, 12, „Jeremy" 
USA od lat 15 godz. 15.30, „Ko 
nlokracly•• USA od lat 15 11odz. 
17.30 19.ł5 

POK6J - „Adaś I Ola" czech 
bfo llodz. 15.30, „Dzień szakala': 
anie. od lat 15 !(odz. 17 19.30 

REKORD „Zaklęte rewiry" 
poi. Od lat 1S godz, lS.30, tT.30 
19 .30 • 

ROMA - „Błąd szeryfa" NRD 
bfo godz. 12.15, 14.30. . ,Pa'l11ęt­
nlk szalonej gospodyni'• USA. 
od lat 1S llodz. 10, 17, 19.30 

STOKI - „Sugarland Express" 
~S4t od lat 15 godz. 15.15, l'l .30, 

SWIT - „!'llp I Flap w Le11U 
Cudzoziemskiej" USA b/o godz. 
15.30, 17 .30. 19.30 

• • • 
PABIANICE - MAZUR - „Jak 
utopić doktora Mraczka" cze­
ski godz. 15.30, 17.30, 19.30. RO­
BOTNIK - „Mr Majestyk" 
USA godz. 15, 17, 19 

ZGIERZ - PRZYJAżllr - „smar 
kacz na boisku'• szw. godz 1e 
18. 20, Wt.OKNIARZ - „Krót~ 
kie wakacje" wł„ ,Człowiek w 
dziczy" USA godz. Hl, 18, 20 

DYŻURY APTEK 
Kllińskiego 138 a, plac Pokoju 

314 (boks), Piotrkowska 67, pl. 
Kościelny 8, Clesikowsklego s 
Felińskiego 1 (boks). Rydzowa ii 
(boks), Obr, Stalingradu 15, 

DY:tURY SZPITALI 
POŁOŻNICTWO 

Szpital Im. H. Wolf - dziel­
nica Bałuty oraz z dzielnicy Po­
lesie, poradnia K, ul. Kasprza­
ka 17 I ul. Gdańska 29 

Sapltal Im. Jordana - dzielni­
ca Widzew oraz z dzielnicy Po­
lesie poradnia K. , ul. 'Przyby­
szewskiego 75 

Szpital Im. Kopernika - dziel­
nic'! Górna poradnia K. ul. Od­
rzanska, Cieszkowskiego, Loka­
torska, Rz110Wllka I Przybyszew-
1kie1Co 32 

lnstytuc PoL-Gtn. AM - Po­
łożnictwo, Sterlln11a 13. G!neko-
lo11la - Curie-Skłodowskiej u -1 dzielnica Sródmleścle I z dziel-
nicy Górna poradnia K. ul. Fe­
lińskiego I Zapolskiej oraz z 
dzielnicy Polesie poradnia K. ul. · 
1 Maja 2ł 

Zlfien - Szpital Im. Carle­
Skłodow1kieJ (Parzęczewska 35) 
- miasto I ,11mlna Aleksandrów. 
miasto Konstantynów, 111mlny No­
wosolna, Andrespol. Br6Jce oraz 
Ł6d:t dzielnica Polesie ooradnle 
K. ul. Fornalskiej I Thaelmanna 

Szpital im. Marchlewskle.110 <ul. 
Dubois) - miasto I itmina 
~z~:J.z 1 Ozorków I gm. Parzę-

Pa'?ianlce - Szpital Im. Bier­
nackiego (Szpitalna 2) miasto I 
irmlna Pabianice oraz Rtnińa 
Ksawerów i Rzit6w. . 
~łowno - Szp!Cal Miejski -

~~8:~iw . I cm. Głowno, miasto 
Chlrur!(la ~6lna - "ałuty -

Szpital Im. .Jordana IPrzyrodnl­
cza T/9), Górna - S pita! im. 
Brudzl11skiesto (Kosynierów Gdyń 
sklch 81) Polesie - Szpital lin. 
Kopernika (Pabianicka 62). ~ród 
mleścte - szpital Im. Pasteura 
(Wlitury 19), Widzew - Szpital 
Im. Sonenherira (Pieniny 30), 

Chlrurirla urazowa ~ s~pltal 
lm. Sonenberga (Pieniny 30) 

Neurochlrurcila - Szpi\al Im . 
Kopernlh <Pabianicka 1!2) 

Larvni?oloitla Szpital tm. 
Barllckleg<i (Kopcińskiego 2!) 

Okulistyka - Szpital !m. Jon­
schera <Mll!onowa 14) 

Chlrurcla I taryniiolocla dzle­
e!ęca - Szj)ltal lm. Korczaka 
(Armil Czerwone1 IS) 
Chlrur~la szczękowo-hvarzowll 
. Szpital 1m. Barllckleco (Kop­

clnkleito !2) 
Toksykol~a - Instytut Me­

dycyny Pucy (Teresy 8) 

NOCNA POMOC LEK~RSgA 
Nocna pomoc lekarska StacJI 

Pócotowla Ratunkoweco przy ut. 
Sienkiewicza 13' tel. lłC-fS 

Oir6lnol6dzkl Telefonlczny Punkt 
Informacyjny dotycz4cy pracy 
olacówek słutby zdrowia teletem 
615-19 czynny j est w l(odz. 7-lS 
oprócz niedziel I śwlĄt. 

TELEFON ZAUFANIA - 337-37 
czynny w dni powszednie od 
1~7 w niedziele l łwięta cal• 
dobę. 

DZI&NJO& POPVLAIUfY • M ~ J 



K 
iłka miesięcy temu środowisko kulturalne, 
działacze z zainteresowaniem równym nie­V pewności czytali pismo ministra kultury i 
sztuki o· powołaniu gminnych i miejskich 

ośrodków kultury. W miejskim województwie łódz­
kim energicznie wzięto się przede wszystkim do 
analizy stanu posiadania na nowo odziedziczo­
nym terenie. 

Wyniki nie przedstawiały się 
optymistycznie. Brak lokali na 
siedzibę takiego ośrodka, brak 
ludzi przygotowanych do pod­
jęcia w nim pracy, brak tra -
dycji. Dotąd życie kulturalne 
gminy ograniczało się zazwy­
czaj do okazjonalnej zabawy w 
remizie, na którą trzeba było 
tylko wydać zezwolenie. Jeśli 
gdzieś działał dobrze klub ciy 
świetlica to był to chlubny, 
lecz tylko wyjątek. NiezwyklP 
wiele trudności nastręczała od 
początku sprawa kadr - za­
równo znalezienia odpowie­
dnich ludzi, jak 1 etatów dla 
nich. Zdobycie tych ostatnich 
zdawało się prawie niemożli­
we. O tych wszystkich proble­
mach pisaliśmy obszernie w nu 
merze „DP" z 18. VIII 1975 r. 

Od początku nowego roku 
gminne ośrodki kultury miały 
już podjąć działania. Przed wy 
ruszeniem w teren, „zasięgnę­
liśmy języka" w centrali, czy­
li Wydziale Kultury i Sztuki 
Urzędu Miasta. OczyWiście tu­
taj mogą tylko chcieć- pomóc, 
ułatwić pracę, ale ludzie, któ­
rzy będą tej pomocy chcieli 
muszą znaleźć się tam, w gmi­
nie. Na razie jednak trzeba po­
:aostać przy stwierdzeniu -

TRUDNY POCZĄTEK 

eh~ dodajmy od razu, te 
ułatwiony. Organizuje się bo­
wiem na terenie naszego wo­
jewództwa gminne i miejskie 
ośrodki projlagandy i kultury. 
Połączenie dwu frontów dzia­
łania to , nie tylko ułatwierue 
kadrowe i lokalowe, ale także 
szansa zespolenie dwu tak isto­
tnych funkcji ośrodka. 

Do końca ub. roku gminy i 
miasta miały do dyspczycjj ry­
czałty dla szefa GOPiK czy 
MOPiK. Nie wszyscy z nich 
skorzystali. Miały też znaleźć 
lokale - w większości przy­
padków przy współudziale Wy­
działu Kultury i Sztuki znala­
zły je. Miały też nowołać rady 
koordynacyjne, które pomogły 
by na miejscu w '1.ziałaniu no­
wych org11nizmów. Post;iwiono 
sobie także główne cele dzia-

Felietony, wywiady, Tefleksje o 

łania w dziedzinie kultury. w 
pierwszym rzędzie - rozwinąć 
sieć biblioteczną i stopniowo 
pracę organizatorską - progra 
mować ją, zna~.eźć sojuszników, 
którzy pomogliby w realizacji 
planów. To jednak wciąż jesz­
cze sprawy przyszłości. 
Zrozumiałe, że nie wszystko 

1 nie wszędzie zdoła się zro­
bić od razu. W pierwszym rzę-

dzie postawiono więc na sie­
dem ośrodków: w Głownie, 
Rzgowie, Konstantynowie, Alek 
sandrowie, Ozorkowie, Panę­
czewie i Strykowie. Udało się 
wygospodarować etaty (z pen-
1ją blisko 4 tys. zł). Znalazły 
arię lokale. Oczywiście nie są 
to nowoczesne centra powiąza­
ne z placówkami handlowymi, 
gminną księgarnią, kawiarnią, 
przestrzenią na kiermasze, 
punktami „Ruchu" ·- tego nie 
da się załatwić nie tylko w 
ciągu miesięcy, ale i 5-latki. 
Na razie więc muszą wystar­
czyć same siedziby klubów czy 
- jak w Konstantynowie - za 
kładowy dom kultury. 

Do tej pory jednak z etatów 
skorzystało tylko Głowno i 
Rzgów, a z trudem wygospo-
darowany lokal zdążył już 
przegapić Parzęczew tak 
długo czekał z wykon:ystaniem 
szansy. że wreszcie znalazł się 
inny chętny. 

GDZIE JESTES SZEFIE? 

Nikt chyba nie przewidy,,·at, 
ze rozpoczęcie działalnosci ta-

teatrze, filmie, plastyce, telewizji K I •d k U 
znajdziecie ja.k zwykle \V kolejnym a 8J os op 
.. Kalejdoskopie". Lutowy numer te- 99 
go przeeladu kulturalnee•' zawiera 
m. in. wypowiedzi B. Krafftówny. 
szkic o Miro•ławie Marcheluk, O szewski. 0 blaskach t cieniach 
rozrywce w TV mówi ret. J. R:&e· współzależności literatury i filmu 

G 
dyby „Dziennik" był gaze­
tą kolorową, w tym miej­
scu znalazłoby się barwne 
zdjęcie uroczego blondasa, 

je jak juz o tym pisaliśmy -
doc. dr. P. Moszczyński Jednakże 
organizacja prac badawczo-rozwo­
jowych jest w Polsce po VII Zjeź­
dzie taka, że jeżeli główny nacisk 
kładzie się na programy badaw­
cze, rządowe i węzłowe, to ich 
uzupełnieniem są zadania wynika­
jące z problemów resortowo-bran­
żowych. Toteż chyba każdy z na­
szych instytutów naukowych ucze 
stniczy w pierwszych, a jednocze­
śnie prowadzi obszerną działalność 
badawczą dla potrzeb przemysłu, 
a w ślad za tym - dla rynku. 
Podobnie jest z Instytutem Pod­
staw Chemii Żywności. 

Istnieje duża zbieżność metod 
badawczych stosowanych w dzie-

kich ośrodków pójdzie łatwo. 
Ale przynajmniej na jedno py-
tanie musi się znaleźć szybko 
odpowiedź: Skąd w1iąć ludzi 
przygotowanych do pracy w ta 
kiej placówce? Oczywiste j~~t 
już, że chętn_i by się ~nalezll, 
ale ... Nauczyciele, bo z ich gro 
r.a powinni się rekn1\ować: sze 
fowie GOPiK i MOPiK 
tracą staż pracy w chwili, gdy 
zaprzestają działalności peda­
gogicznej. Nic dziwnego więc, 
że za tę cenę nie kwapią się 
do objęcia rządów w GOPiK. 
Jak dotąd trudno też 
przekonać władze oświatowe, 
że funkcja, jaką obejmą nau­
czyciele, będzie oddelegowaniem 
do pracy partyjnej. I ta~ wcią~ 
ścierają się pog!ądy, a ludzi, 
jak nie ma, tak nie ma. 

Nie wszystkie decy„je lokalo­
we dają się łatwo przeforso­
wać. Na przykład w Ozorko­
wie ośrodek ma powstać w 
oparciu o ognisko pracy poza­
szkolnej, z którego działalność 
można by bez trudu przenieść 
do ,izkół. Ale władze oświato­
we nie chcą się zgodzić. 

D 
użo ' czasu upłynie jesz­
cze zanim ośrodki pro­
paga ndy i kultury roz­
poczną na dobre swoją 

pracę, znajdą sojuszników, chęt­
nych do współdziałania. Ale na 
początek jedno pozostaje już dos 
tatecznie oczywiste: niezbędna 
jest pomoc pedagogów organi­
zacji młodzieżowych, zakładów 
pracy. Jak zawsze o tym, ja­
kiego rozmachu nabierze dzia­
łalność, decydować będą ludzie 
chętni do pracy, zaangażowani 
w nią, ale nie mogą być sami. 
Słyszy się często stwierdzenie: 
w gminach brak tradycji: 
oprócz zabawy ludzie tam ni­
czego nie chcą. Przykłady na 
dowód, że tak nie jest zna­
lazłyby się bez trudu, ale 
przede wszystkim trzeba wie­
dzieć z jaką formą działalności, 
do jakiego środowiska dotrzeć. 
I właśnie m. in. dlatego sze­
fem ośrodka musi być czło­
wiek z pasją do roboty, chętny 
do podjęcia działania rozumie­
jący potrzebę rozwiji:tnia życia 
kulturalnego. Mówienie: nasza 
gmina leży tak Olisko dużego 
miasta, więc do wszystkiego 
mamy dostęp, ma wartosć slo­
ganu. Nie tylko potrzebny, a 
wręcz konieczny .stał się roz­
wój życia kulturalnego właś­
nie w gminie i małym miaste­
czku. Ale od rozw'lżań na te­
mat zasadności rozwoju kultu­
rv w tzw. terenie czas przejść 
d.o działa ni a. 

RENATA GRZELAK 

pisze W. Bllifl•kl. „Kalejdoskop" 
przynosi też informacje o kolekcji 
Mateusza Grabowskiego, twórczo•ci 
S. Fijałkowskiego, Zbigniewa Dłu­
baka. N'a osobnej wkładce jak zwy­
kle repertuar kin, teatrów, filhar­
monii i •al wystawowych. 

(rg) 

non, substancja .o zapachu fiołka. 
Jeźeli lawenda była u nas dość 
popularna, to mało kto zna na­
zwę paczuli, z której produkuje 
się cenny olejek eteryczny. W 
Łodzi olejek o zapaclm tej rośli­
ny powstał na drodze syntezy che­
micznej. 

Uczeni, wbrew pewnym zakorze 
nionym u nas poglądom, nie kro­
czą po raz obranej ścieżce. Prze­
ciwnie, pilnie rozglądają się do­
koła i jeśli tylko zauważą możli­
wość zastosowania zdobytej wie­
dzy w innej, mz pc.dstawowa 
dziedzinie, to· robią to. W ten 
sposób doświadczenia w dziedzinie 
poszukiwań aromatów pozwoliły 
pracownikom instytutu na opra-

który wystawił smukłą nogę po· 
nad brzeg' wanny i pC>nad białą 
pianę obficie tę wannę wypełnia­
jącą. Bowiem potrzeby blond 
dziewczyn ze smukłymi nogami teź 
bywają celem różnorodnych ba­
dań naukowych. Uczeni troszczą 
się nie tylko o to, by prawidło­
wo przebiegała obróbka skrawa­
niem, by szczP.py drożdzy były 
szlachetne, by układy scalone zo­
stały zbadane. Zi:tleży im też na 
tym, by włosy dziewczyn były pu­
szyste, skóra brzoskwiniowa, ma­
kijaż bezbłędny, a całoś~ w 
dyskretnym aromacie skompono­
wanym z olejków eterycznych za­
wartych w mydle, kremie, perfu­
mach i tych wszystkich flakonach, 
po które one sięgają codziennie. Na 
sze babcie miały zwyczaj wkłada­
nia gałązek lawendy pomiędzy 
sztuki bielizny. Dziś - o lawen­
dę i inne aromatyczne zioła co­
raz trudniej. Te, które rosły w 
lasach z różnych powodów zniknę 
ły, natomiast pola i ogrody są 
coraz bardziej potrzebne do pro­
dukcji żywności. Wobec tego nc:e­
ni wzięli się za wyręczanie pn:r­
rody i komponowanie zapachów 
ze składników czasami bardzo 
dziwnych. 

zny artykuł 

Placówką, która !)odjęła się zas­
pokajania społecznych potrzep, 
takich, jak: pielęgnacj!l skóry i 
włosów oraz miły zapach towa­
rzyszący człowiekowi wszędzie, 
jest Instytut Podstaw Chemii 
Żywności PL, kierowany przez 
prof. dr habil. Janusza Kuleszę. 
Gdyby kogoś zdziwiło zestawienie. 
kosmetyki i aromaty - z chemią 
żywności, to pozorna ta rozbież-
ność da się łatwo wyjaśnić. Po 
pierwsze - instytut powstał z 
istniejącego kilka lat temu Zakła­
du Ziół i Aromatów, po drugie -
aromaty są, jak wiadomo, stoso­
wane do produkcji żywności, na­
wet jeśli ta produkcja odbywa się 
w domu. Zresztą prace instytutu 
rozciągają się również na dziedzi­
nę żywności. Dowodem - choćby 
uczestnictwo w programie rządo· 
wym „Optymalizacja produkcji i 
wykorzystanie białka''. Nad tema­
tem tym pracuje kilka instytutów 
politechniki, a badania koordynu-

dzinie - jak wspomniałem - po­
szukiwań np. syntetycznych aro· 
matów dla potrzeb przemysłu kos­
metycznego i' dla potrzeb przemy­
słu spożywczego. I tu i tam sto­
suje się przecież środki konserwu­
jące - ?!ikt nie lubi ani zjełcza­
łego kremu, ani zjełczałego masła. 
Dwóch tych przykładów wystar­
czy, by rozwiać wątpliwości Czy­
telnika. 

Tak więc synteza związków za­
pachowych stanowi jeden z po­
waźnych działów pracy badawczej 
instytutu. Olejki eteryczne zawie­
rają wielkie ilości, bo de 100 skla 
dników. Czego nie daje przyroda, 
robi się na drodze syntetycznej, 
efektem zaś tego rodzaju prac 
jest około 30 patentów. Sa to pra­
ce - jak powiedziałem prowadzo­
ne w ramach programów resorto­
wych. Tak więc przekazano „Pol­
lenie" do produkcji - octan ter­
pinilu, czyli olejek o zapachu la­
wendy. To, czego nie może dziś 
robić z lawendą babcia, robi i;a 
nią „Pollena", bowiem zapach ten 
wchodzi w skład pros:zkqw do 
prania, chociaż - jest to nie je­
dyne jego zastosowanie. Dla po­
trzeb tejże fabryki powstał Fio-

cowanie syntezy związków zapa­
chowych metodą ozonowania. Ma 
to kapitalne znaczenie dla tych 
gałęzi przemysłu, które wydalają 
ścieki zawierające związki zapa­
chowe. Działanie ozonem powodu­
je znaczne i,mniejszen\e \Iości tych 
ścieków, a więc także dolegliwości 
z nimi związanych. 
Wróćmy jednak do blond dziew­

czyny, która przez cały czas tr!Z.y­
ma nogę nad wanna. Dla jej po­
trzeb prowadzi się prace badaw­
cze, których celem jest otrzyma­
nie środków do pielęgnacji skóry 
i włosów. Doc. dr. J. Góra twier­
dzi, że w grę wchodzą tylko su­
rowce krajowe. Surowce do tłu­

szczów kosmetycznych i konsei:­
wantów. Opracowano już metodę 
otrzymywania witaminy F. Jej pro 
dukcję wdraża się właśnie w łódz­
kim „Herbapolu". Opracowano 
metodę otrzymywania olejowego 
koncentratu witaminy E z za­
rodków pszenicy. Chorl7.i więc o 
to, by kosmetyki istotnie odżywia­
ły, konserwowały ciało. Szuka się 
składników fizjologicznie czyn­
nych, gorsze zastępuje lepszymi. 
Nasza dziewczyna z wyi·ma.gino­
w~nego ob•uka beatro1ko myje 

Spiewa 
Ewa Bem 
Nazywają ;ą czę­

sto pierwszą da'Tltą 

polskiego itIZzu. Jal( 
iwierdza z=wcu i 
milośnic11 tego ro­
dza}u muz11k!. pio­
senkarka dósk.onale 
daje sobie rade z 
tematami iazzow11· 
m.t. i to zarówno z 
Toompozyciami kla­
sycznymi jak f nai· 
nowocześ11'iei~11mi. 
Swiadczyć mogą o 
tym iei Hczne wy· 
stępy oraz zapro-
szen;-0 do udzialtt 
w ubteqŁorocznym 
.Tazz Jambaree. 
gdzie Ewa Bem wy­
padla doskonale, 
mogąc .~miało kon­
kurować z najlep­
.~zym1 gwia.zda.m,; 
}a,z~u. 

CAF - Kllol 
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„Łódź to nie tylko „włókno", 
„Woda dla miasta', „Łódzkie włó­
ltniarki''. „Rosna nowe pokolenia" 
- fotogramy Andrzeja Wacha u­
kładają się w tematyczne cykle. 
Jest tych fotogramów na wysta­
wie okola 200. Tworzą kronikę 
ostatnich 5 lat naszego miasta. 
Można na nich maleźć to wszyst­
ko - oo w tym czasie dla roz­
woju Lodzi było najistotniejsze. 
ZWiedrt.a.jącym uzmysławiają wiel­
kość prZemian dokonanych tutaj 
ostatnio. Przemian, których całoś­
ci i znaczenia na oo dzień. po­
chłonięci powszednimi małymi i 
duźymj sprawami, nie mamy cza­
su lub możliwości ogarnąć, spene­
trować. zobaczyć. Obserwujemy je 
przeważnie wycinkowo. nierzadko 
zaciemni<>ne niedociąi;:nięciami. bo­
laczkami. czasem drobnymi. ale 
iakźe denerwujacymi i zakłócaia­
cvmi t.ok na'lzei codzienno~ci. Na 
w.,,..st.a\\·ie iawia sie nam w <kon~ 
densowanei. nieiako .. czysV'i"' for 
mie. 

Pokazuia osiąe:niecia. lecz nie 
ma ią n ie z ueladzonych. a przez 
to beznamiętnych. la.ndrvnkowa­
tvch folderów reklamowvch. Je<t 
t.ak di;ieki temu. że tematem. bo­
haterem fotogramów nie sa nawet 
nainieknieisze murv. czv naibar­
d7.iei skomolikowane i u7.vt<:'czne 
maszyny. lecz ludzie - autorzy o­
w,·ch dokona11. Jest ich trud i 7,a­
oal. ich praca i w.vooczynek. Po­
kaum\· nie <7.\amww~. nie UO()­
zo\v::tnY. cza.:;pm nH\Vf't z .. prz.y­
mru7-en:em oka·~. ale za\v~ze 1·ze- . 
tPlnie i prawdziwie. 

T ies\ na tei wv,t:nvie iPdcn fn­
toern.m. którv wzbudził we m111P 
e:lcb '7.<" reflek~ie. Pr:r.Pck w~zv:t­
kim dlatee:o. że hvl wla<lnie iPdPn. 
n ie mia! tak iak inne tem'.ltvrz­
nri kontniuacii. My<lę tut.ai o 
zdieciu ZP•tawiaiacvm stara. orZPd 
wojenną chalupę z pnącym się ku 

i 
staramy sie to zrozwnieć, ale czy 
wiedzą o, tym i inni, n ie żyjący 
tutaj. 

Bardzo c:T.ęsto wiedzą o Lodzi 
oni tyle. ile zobaczą wertując al­

){órze nowoczesnym wieżowcem. I bumy fotograiiczne. Z nowszych 
,.Stare i nowe·' jakże chodliwy o !1~zym mieście znajdą trzy: 
temat wszelkich łódzkich wystaw ,.Lodz" (ost. wyd. WŁ 1971 r.). 
i eksoozycji fotograficznych. Dzie- Hanemana i Jaroszyńskiego .. Łódź" 
siątki. razy POWielany - zmienia- (wydaną w serii .,Piękno Polski" 
ly się tyiko fotografowane obiek- prze~ .. Sport i Turjstykę" f?-0. raz 
tv - namacalny dowód łódzkich drugi w 1973 r.} oraz „Lódz 1aką 
przemian - a i wymowę swa P9- znam" Wa~l:awa Bilińsk~eiw (1963 
siadający, za którą niejedna na- r.). Dwa pierwsze to uhz.ane fol­
groda i uznanie na jego autorów dery ukazujące wszystko i nic, nie 
gplynęły. atrakcyjne tym bard.ziej, że daw-

. no już zdezaktualizowane. Album 
„Osiągnięcia Lodzi w łatach Bilińskiego zaś. będący wspania-

1971-75" - wystawa. o które.i pi- łym, drapieżnym subiektywnym 
s.zę. odbiega daleko od dotychcza- reportażem o życiu Lodzi, warto 
wwego sposobu pokazywania prze by go chyba wznowić, ;est iednak 
mian zachodzących w naszym mie- że obrazem miasta. którego już 
ście. Udowodnil:a ona. że dziś nie często nie ma. Nie mamy więc 
możemy się „przymierzać" do wa- albumu, ukazującego Lódź dzisiej­
lące.i się chałupy gdzieś na Wi- szą. Czas biegnie szybko. Lódź, 
dzewie. czy Bałutach. Brzmi to sprzed dwóch lat nie iest t",n, 
bowiem fałszywie, stereotypowo, czym L?dź dzisiaj. ~ ~ dwa lata 
taniutko. Ostatnie Lata sprawiły. będzie 1eszcze czyms mnvm: Nie 
że stać nas raczei na dokonvwa- straćmy. szansv . uch''.'vc.ema. u­
nie POrównań o· wiele ambitniei- trwalema lE?go !masta. 1~lne n:iai;iy 
~zvch. Przymierzajmy się raczej teraz .. Nalez,v s1e to 1 1~mu 1 1~­
do konfrontacii z niezbyt udanymi I go m1e~zk~ncom. I nal:zy mu się 
pierwszymi blokami na Dąbrowie. o?~az kreslony bardz1e1 amb1t111e, 
niż do będącei już zamierzchłą n1z. ~t.ereotvpmve epatowanie ~n·­
hi~toria kunitzerowsk.id czynszhw- wmak1em przycupniętym przv' zel­
ki~ My mie~zkańcy tego miasta becie. (ib) 

' Otwarto nową ksi~garnie wojskową 
W łódzkim Klubie Garnizonowym (Tuwima 34) otwarto księgar­

ni~ Centralnego Kolportażu Wojskowego. Zadaniem no:wo powsta~ej 
księgarni jest m. in. popularyzowanie literatury o tresc1ac~ patr10-
tyczno-obronnych, kolportaż dla wszystkich biblio~ek' ~oJskowych 
garnizonu łódzkiego, szkół i zakładów pracy. Będzie słuzyła takze 
fachową poradą i materiałami do szkoleń part!jno-politycznych . . 

Oczywiście nowo otwarta placówka prowadzi takze sprzed~z 1n:­
dywidualnym nabywcom. Oferuje im pozycje z litera~ury p1ękn,eJ, 
popularno-naukowej oraz książki dla dzieci i mlodz1ezy. Szczegol· 
nie bogato zaopatrzony jest dział poświęcony książce o tematyce 
wołskowej. (jb} 

r~r~~~~~~~~~~~~ 

ł~~~~~::u~~;;g~5~u:]; r-POHii8~-l1011Vch todzian ~ 
działający właśnie ctestrukcyjnie, ~( stniejące przy Łódzkim Oddziale Związku i~ 
~o~~Y. c~nyyk!~!~Y~~.d~\vi:~~~~i' ks;~ ~(' Literatów Polskich Koło Młodych zrzesza ~~ 

f):?<~; ~~~·1 nJy wytrzymałY pobyt w cieplej • I h t, , , d kt • h są • 
łazience. Przecież często stanowią uta entowanyc poe OW, WSrO oryc 
one gotową pożywkę dla drobno- i tacy, którzy osiągnęli już szereg sukcesów litera-
ustrojów, które w sposób nieWi- ~<< d „S 
doczny mogą we flakoniku prze- :?< ckich i są autorami książkowych debiutów, o- 5? 
prowadzić swoją destrukcyjną ro- ~< b h k k O , t h b ~i~:: botę. Według informacji udzielo- ~ rze przyjętyc przez ryty ę. procz YC ar- ~ 
nej mi przez doc. dr Jerzego ~~ dziej' znanych są j ci najmłodsi - sympatycy koła, 
Podlejskiego, bardzo charaktery- I.,< k ł 
stystyczne .dla prac instytutu jest ~-:.2 będącego jednym z prężniejszych środowis m o­
opracowanie środka kon~erwujące- ~ doli't"'racki"ch W kraj·U. 
go pod nazwą Argo,xin PŁ. Pro- < "' 
aukcję iuż podjęła spółdzielnia -,2 Począwszy od dnia dzisie1·szego, będziemy pre-
Argon, z takim skutkiem, że je- ~2 
żeli podobny środek sprowadzali- ~< z:entowali wiersze tych najzdolniejszych i tych ro-

~iin~y~~gr:~ickg~ t~ei~~e:~i!1 ~~= ~ kujących nadzieje poetyckie na przyszłość młodych 
sztuje nas to 3-4 zł dcw. za ki- ~? poetów, udostępniając nasze łamy także debiu- "> 
lograxn. -,< S 
te;;:st~~~~m~~~~łpr;~~~e:ta~~~j\;!~~ ~~ tantom. ~ 
oraz Instytutem Przemysłu Mięs- 15< 2: - b• t S~ 
nego, z tabrykami przetwórstwa „~ Krzysztof yndul - de iu ~ 
owo~owo-warzy•vriego w Tymbar- s~ Sc 
ku 1 Nowym Sączu. Tu chodzi '>e * ..+- * ~ 
oczywiście o sprav;;v dotyczące ~ ~ 
żywności. Aromaty do prŻetwo- l 5? Trzymam w dłoniach okruch' chleba ?? 
rów - ~e. bywają. też natur?'lne: ~~ grudkę ziemi ~~ 
na szczęsc1e czarneJ porzeczki i '>~ Nasiąkniętą deszczem p~ , 
jablek mamy dość. Jednym zaś z IS~ zrudziałą od krwi s 
osiagni~ć instytutu jest substancja ~ Rozszarpaną na kawałki ~ 
umownie nazwana „dymem wę- ")< Deptaną przez zdrajców 'Sc 
dzarniczym". Nie tylko gałązka la- I ~ zroszoną łzami matek °:>(' 

wendy stała się przeszłością. Nie ~< Chronioi;ią torsami synów SS'>.< 

ma też co liczyć na tlar.e się ga-1 ")~ I Orzęsioną roślinami s~ 
lązki jałowca, pomagające w tak ~? Pochłaniającą stare „~ 
wspalliałym wędzeniu kiełbas. Od 3$ Brzemienną w nowe ":>~ 
dawna używa się u nas preparatu '>< z całą różnorodnością bogactw 1~;;, 
do wędzenia przypomir:ajacego z ' 5? Trzymam w dłoniach grudkę ziemi , 
wyglądu smołę. Instytut Podstaw I SS - okruch chleba 
Chemii żywności opracował nową ">~ 
technologię otrzymywania tego ' I":> S.(> 
preparatu czego skutkiem są jego „ Ewa laśkiewicz 
lep~ze właściwości, a przede wszy- "> 

~~:~~~zy-;h. brak substancji rako- > SPACER PO EFEZIE MONOLOG 

J "eżeli więc nasza dziewczy- ~ Szary popiół wielkości Żyję na kredyt 
na z obrazka opuści teraz -~ z losem przegrywając 
wanne to natrz s · ę •· I przesypują puste dłonie , e 1 ,,•ar- kolejnym nokturnem 

. tościowymi kosmetykami i „. liże go język cieka wotlci C · 
zie plasterek polędwicy uwędzonej zytam literaturę parkanów ~~ 
aromatycznie oraz w sposób wy- dotyka wzrok chcąc dokop8;Ć się dr;<> ~ 
kluczający jaki ekol wiek złe na- ł boleśnie l'llni'IC! ore.tnie proroctwa _nie speł.monego I 
stępstwa. azcz•tld które ogłosiłam ś:""ia tu 

~y 'OMA-NUEWICZ pierwszym krzykiem 

~w\1CJ'i1CIC#CJCCJ"'tl\.'C-XWtX~ 



PUNKT KONSULTACYJNY 
WYDZIAŁU ROLNICZEGO 

W WIDZEWIE 
SZKOŁA GŁOWNA GOSPODAIRSTWA 
WIEJSKIEGO AKADEMIA RO'LNICZA 

W WARSZAWIE 
podoje do wiadomości, ie rekrutacja na I rok 
studiów zaocznych na rok akademicki 1976 - 77 

TRWA DO 15 MARCA 1976 ROKU. 

O przyjęcie na w.w. studia mogą ubiegać się 

kandydaci, którzy spełniają niżej wymienione 
warunki: 
- posiada.Jlł iłwladeot- doJrzalołcl, 
- ma.Jlł Z-lelini sta.t pra.cy za.wodowej, rołnl~J. 
- wiek kaindyda.ta nie przekra.cza 45 laił, 

- uzyskali zgodę na studia od kietowniotwa sa.ldadu praq 
(nie obowfą.zuJe rolników indywidualnyeb), 

- złotą z wrn.iklem pomyślnym egzamin wstępny. 

Warunkiem przyjęcia na w.w. studia jest złożenie egzamtnu 
wstępnego z następujących przedmiotów: 
- blologl41o, 
- matematyka lub chemia. (do wrboru). 
- język obcy. 

Studia trwajq 5 lat i po ukończeniu uzyskuje 
się tytuł INŻYNIERA ROLNIKA. ·warunkiem do­
puszczenia do egiaminu wstępnego jest ZŁOŻE· 
NIE DO DNIA 15. Ili. BR. następujących doku­
mentów: 
- poda.nie, 
- tyclorys, 
- świadectwo do,Jrzaloścl, 

- swladeotwo urodzenia wzgl"'1nle wyciu z dowodu OSGblstero, 
- kwestionariusz osobowy, 
- skierowanie z układu pra.oy, ~lędnle zaśwladezenhi 

z Urzędu Gminy, 
- świadectwo lekarskie słiwierdu.j~e, te ałMI zdrowia ze~wa­

la na lą.crenle pracy ze słucUa.ml zaocmymi, 
- 3 fotografie. 

DOKUMENTY NALEŻY PBZESŁAC NA ADRES: 

SGGW - Akademia Rolnicza w Warszawie 
Punkt Konsultacyjny Wydziału Rolniczego 

w Widzewie 95-054 KSAWEROW 
(telefon: Pabianice 23-54, wew. 2). 
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§ . Dyrekcja Zespołu Opieki E 
: Zdrowotnej w Pabianicach : 
S ZATRUDNI ZARAZ: ~ = LEKARZY INTERNISTOW : 
: lub chcą.cycb się specjalizowa.ć w tej : 
: dziedzinie na I st. i U st„ : 
:: LEKA.RZ'Y PEDIA.TROW : 5: lub chcących się specja.llzowa~ w tej : 
: dziedzinie na I sł. i Il st„ : 
: LEKARZA ZESPOLU WYJAZDOWEGO : 
: w oddzla.le pomooy dora.tnej. : 5 Wynagrodzenie do uzgodnienia. Zglo- :: 
: szenia prosimy kierować pod adres: Ze- : 
: spół Opieki Zdrowotnej w Pabianicach. : 5 ul. NoW'O'tki 10, tel. 15-M-95. 470-k : 
i11111111111111111111111111111111n1111111111111111111111111l 

U kogozgaśnieświatło? 
Zaklad EnergetyL'7.ollY Lódź - Miasto informuje, 
że w związku z przeprowa.dza.nymi praca.n;ii 
eksploatacyjnymi nastąpią przerwy w dGStawie 
energii elektry~ej dla, miejscowości: 

MIASTO LODŹ: 
L W dniu 11 lutego br. w gooiz. od 6.30 do 16 

ulice: Strykowska od Lodz;ian'ki do !mielni­
ka. 

2. W dniu 12 lutego br. w godz. j.w. 
ulice: Lagiewnicka od Gęsiej do Warsza,w-

- skiej. Tokarzewskiego. Rymarska, Wa­
welska. Krzyżowa. żurawia. żabia. 
S tefana, Dzi!rn. Chopina. Marcina. 
Blacharska, Szew ka, Rysownicza , Gę­
s ia, Sukienn icza i Franciszkań~ka od 
Rysowniczej do nr 162. 

3. W dniach od 12 do 18 lutego br. w godz. J.w. 
ulice: Rysy, Turn ie, Halna i Wichrowa. 

4. W dnia.eh od 12 d-0 28 lutego br. w godz. j.w. 
ulice: Jesienna, Limbowa, Gazdy od Telefo­

nicznej do Br. OzechP Sądecka od 
Zlebowej do Br. Czecha, Telefoniczna 
od Krokusowej do Wodospado~ej i 
WodospadO'Wa. 

5. W dniach od 13 do 16 lutero br. w g dz. j.w. 
ulice: żabia. żurawia. Krzyżowa •• Gęsia. Lli­

giewnicka od Gęsiej do S tefana, Ste­
fana , Marcina. Chopina I Blacha.1'1ika. 

WOJEWODZTWO MIEJSKIE LODZKIE: 
1. W dniu 9 lutego br. w godz. od 8 do t;;. 

Konstantyinów, osiedle Sadowa 1 s1:1charsk1e­
go. ul. Kwiatowa. Sadowa. Dz!erzyń.;;k ;ego. 
Suchar5kiego i Sawickiej. 

2. W dniach od 9 do 12 lutego br. w godz. J.w. 
Bedoń Stary, Bedoń Przykościelny, Bedoń 
Wieś, Andrzejów, Ignacew, Jordanów, Ja-

• nówka I i U. 
3. W dnLu 10 1utego br. w godz. j.w. 

Bychlew Juc2lk01Wice. Dąbrowa od Rypułtó­
w!c do Zachodniej, Maślai!1ka, Modrzewiowa, 
Dębowa, Rydzyńska, Sienna, Smugow~, Mo­
&ra, Gawrońska, Drewnowska, . BugaJ , od 
Brackiej do końca i 2.0 Stycznia od Masla­
nej do końca, Poplawska. 

4. W dniu 11 lutego br. w godz. j.w. 
Swiątnik, Majówka. Prusz.now ice. Kon in 
Żytowice, Żytowice Male. Wola Żyt.owska . 
Wysjeradz, Janowice. Huta .fanO\.vska. Tm . 1-
nik, Wilanów. Ceg'elnia, Pab:anice. ul. No­
wotki od G\'{ardii LudO'\vej do Partyzanckiej 
i Juczkowicka. 

5. W dniu 12 lutego br. w godz. j.w. 
Pabianice ul. Żymierskiego od Karn ii;zewi.c­
kiej do końca (kier. Szynk:elów). 

s. W dniu 13 lutego br. w godz j.w. 
Pabiarnice, ul. Karni:szewicka od Zgody do 
Lutomierskiej I przyległe. 

' 'I. W ilniu U lutego br. w godz. j.w. 
Pi!-biani.ce, ul. Karniszewick.a od Wspólnej do 
Lutomierskiej i przyległe. 

8. W dniu 16 Jutego br. w god'Z. j.w. 
Skotniki, Klęk, Serwituty. Stare. ! Nowe La­
giewniki. Józef'>w, Leonardów 1 Janów. 

Informacji o przerwaeh udzielaJI\ oraz przyj­
mują rekła.macJe odbiorców dotyC"Zl\Ce Pt'Zet'W 
w dostawie energii elek.tryeutoeJ dyżurni w rejo­
nach: l..ódź - Pólnoe, tel. 33ł-31, Pa.bla n lee. 
tel. 37-10. 502-k 

SPRZEDAM domek Jedno­
rodzinny drewniany, Sto­
ki. w rozliczeniu 2 poko­
je z Jrnchnią. - Oferty 
„1'734" Prasa. Piotrkow­
ska IM 

LUBI~ - Zagłębie Mie­
dziowe, nowy pawilon han 
dlowy 5przedam. Wiado­
mość: Szczecin, tel. 386-52 
do godz. 1$ 458 k 

NOWY domek jednoro­
dzinny , wszystkie wygody 
- sprzedam. Oferty „1568" 
Prasa. Piotrkowska 96 

DWIE działki sprzedam. 
Zgierz, Antoniewska 12, 
(koniec Szczecińskiej) . Ju­
lian Stolarczyk 11>25 g 

PLAC ogrodrony z rozpo­
czętą budową i materiala 
mi w Konstantynowie -
sprzedam. Wiadomość Sre­
brna, Kościelna 15. Mat'­
czak 1537 g 

ZU:MIĘ od 1 do 6 ha, 
przy trasie E-12 Łódź -
Stryków oraz „żuka" po 
małym przeblegu kupię . 
Oferty „1407" Prasa. P iotr 
kowska 96 
--- ------
SPRZEDAM gospodarstwo 
rolne 8 ha z.iem! wraz z 
budynkami w całości lub 
na dziatki. Katarzyna Ku­
cińska, Rąbień ~ k/Lodzl 

1451 g 

KOMFORTOWĄ will<: w 
Clechocinku zamienię na 
podobn• w Łodzi. Oferty 
„1432" Prasa, Piotrkow­
ska 96 

WILLF; podplwniczon11 ku 
plę. Oferty „1430" Prasa, 
Piotr~wska 96 

PLAC budowlany kupl ę. 
Oferty „1332" Prasa, Piotr 
kowska 96 

FORTEPIANY: Steinwaya, 
Bechsteina, B!Uthnera i 
Inne zakupi Państwowe 
Liceum Muzycznę w By­
dgoszczy. Oferty (stan. nu 
mer, cena l 8~-005 Byd-
1( oS'Zcz. al. l Maja 7,1, tel. 
239-58 (56 k 

KUPIĘ dziurkarkę do ko 
szu! męsklch w dobrym 
stanie. Oferty „1602" Pra­
sa. Piotrkowska 96 

KUPIĘ dawne biurko d~­
bowe . Tel. ~11-82 1600 g 

BONY PKO - kup11:. Tel, 
478-29 

KUPIF) błam , łapki bTll­
zowe i skórę z rudego 
lisa. Oferty „ 1541" Prasa. 
Piotr.kawska 96 

BONY kui;>lc. Tel. '7$4-37 
po 1'7 142' g 

SPRZEDAM tanio forte. 
pian krótki, nowy foto­
aparat „Salut-S". ~elewi­
zor „Junost-!!03''. Planto­
wa '7 m. Il, blok 62 

1810 g 

OBIEKTYW Orestegor 4/300 
sprzedam, Oferty „1824" 
Prasa, PlotrkOWllka 9$ 

SPÓŁDZIELNIA 

LEKARZY 
SPECJALISTOW 
„Z D R O W I E" 

świadczy usługi lekarskie, 
stomatologiczne i protetyczne 
w następujących lecznicach: 

Piotrkowska 159, tel. 629-50 
al. Kościuszki 67, tel. 664-87 
Nawrot 8, tel. 331-36 
Zarzewska 7, tel. 440-95 
Pabianicka 161, tel. 412-59 
Lekarze · wybitni specjaliści, 
docenci I profesorowie przyj­
mują codziennie do godz. 21. 
LEKARSKA POMOC DOMO\\' A 
czynna codziennie oraz w nie­
dziele i święta w godz. 7 - 22, 

tel. 666-55. 
m~ 

~ 
SPRZEDAM frak twzroet 
1'75 cm) szczupły, Telefon 
753-09 od 19 1~23 g 

MASZYNĘ dzlewiarsk• -
dwu.płytow11 „Verltas-360", 
i<tłY zapasowe sprzedam. 
Tel. 214-40, po 1'7 1599 JC 

TANIO rprzedam aparat 
rentgenowski. Informacje: 
Wieluń. tel. 11715 lub 628 

14'76 g 

SPRZEDAM suknię śl-ubn• 
elegancki!. Zachodnia 55-
14 14'72 g 

CASTROL „GTX" sprze­
dam, Telefon '768-!3 godz. 
l&-21 1539 g 

OKAZYJNIE sprz;edam st61 
I narzęd~a ginekologicz­
ne w dobrym stanie. Tel. 
3~-lS, od godz, 1'7 

146'7 a 
ŁAIQ'CUSZEK zloty 1ł kat„ 
4 gramy sprzedam. Tel. 
435-łl po 20 1'4ł3 IC 

ZŁOTY pierścionek aprze-
dam. Tel. 200-19. godz. 
11-1'7 lłfe I 

PIANINO do ~w1czeń ta­
nio sprzedam. Tel. 51-1'7-łl'f 
po 16 1420 I 

SPRZEDAM zegar tłclen­
ny - antyk. Oferty „139S" 
Prasa. Piotrkowska 98 

NAPEŁNIARKI') do naboi 
autosytono-wych okazv1nie 
sprzedam. Oferty „108'74" 
BI uro OJ( Io szeń 80-9!18 
Gdańsk 406 k 

FIATA 12.&p" 19'14 sprze· 
dam. Wandurskieco 8 m, 
50, od 1$ 

KUPIJI; skrzynie biegów 
do Wartburga 31Q". sprze 
dan{' radio „Beethoven". 
Tel. 666-97 1'757 g 

„VOLKSWAGENA furgon 
1500" (196'11 pilnie sprze­
dam. Tel. '726-50 1613 g 

JAW!; 90"' sprzedam lub 
~amieni~ na „Mikrusa". 
Wiadomość Będzińska T 
!\). 3 od 16 161'7 g 

KUPIĘ nowego „J'lata 
125p" wylosowanego w 
PKO. W rozliczeniu dy­
sponuję nowym „Fiatem 
126P". Oferty „19'73" Pra­
sa, Piotrkowska 96 

„TRABANTA" 19'72 sprze­
dam. Tel. 461-36 1585 g 

SPRZEDAM „Fiata !300". 
Tel. 334-16 1512 g 

„SKODĘ 100 S" sprzedam 
lub zamienię na inny no 
wy samochód. Możliwość 
dopłaty. Oferty .. 1510"' Pra 
sa. Piotrkowska !Ml 

KUPIĘ „Skodę-100 S" lub 
„Zaporożca". Tel. 864-58, 
od godz. 15 1478 g 

ZAMIENIĘ „U-~" na spa 
warkę 220 V lub „BMW­
S~han:". Zgierska 'l'1 m. 4 
po 18 1624 g 

„SYRENll li»'' sprzedam. 
Tel. 287-13 po 18 tłl8 g 

•• FIATA 125p-1300 lub 1500" 
- sprzedam. Odbiór „Pol 
mozbyt"'. Tel. 839-90 Gtodz . 
1'7-20 1383 g 

MOTOCYKL ,, WSK" (19'70) 
sprzedam. 788-34 do 16 

173'1 g 

POSZUKUJĘ Bugatti lub 
Inny stary samochód. O­
ferty „421!'714" Bluro Ogło­
szeń. W-wa, Poznańska 38 

3HI k 

. 

. 

KOMFORTOWE M-ł tny­
pokoJowe, rozkładowe -
M m, oddzielnie wc, log­
gia. IV p - paM Pro­
mienistych zamienię na 
podobne trzypokojowe ni­
żej (l!lb winda), najchęt­
niej Bałuty. Oferty „1&:10•• 
t>rasa, Piotrkowska 98 

KRAKOW - centrum! M-3 
superkomfortowe, zamie­
nię na większe w Lodzi. 
Oferty „881163" Prasa. Kra 
ków. Wlślna 2 458 k 

.WARSZAWA M-2 1półdzlel 
cze zamienię na mles7lka­
nie własnościowe w Ło­
dzi. Oferty „1'797" Wro­
cław, Prasa, Mazowiecka 
17 437 k 

KUPI!; po.kój :r. kuehnl• 
własnościowe - dzielnica 
oboji:tna. Oferty „1831" 
Prasa. Piotrkowska 98 

I pOKOJE, kuchnia - sta 
re budownictwo. wszyst­
kie wygody, rozkładowe. 
zamienię na pokój, ku­
chnia nowe budowni­
ctwo. 3ł2-ll3 18ll9 IC 

DWA pokoje, kuehnia -
bloki, zamlenie na 4-po­
kojowe bloki. Tel. '1'12-71 
g<>dz. 1&-18 1660 g 

GARAŻ sprzedam. Tele­
fon '190-35 ul. Strykowska 

1832 g 

GARAŻU w rejonie Oby· 
watelskleJ - Cieszyńskiej 
- poszukuję. Tel. 429-37 

1511'7 I( 

J)WA po.koj~ kuchnia, ła­
zienka vl z;yrardowie -
k/Warsuiwy ~amlenlę 
na podobne w Łodzi. Tel. 
715-11 1&14 g 

WŁASNOSClOWE M-3 -
blokt kuplę. Oferty „1576" 
Prasa, Piotrkowska 98 

MAGISTER matematyki 
poszukuje sublokatorslde­
go pokoju. Oferty „1596" 
Prasa, Piotrkowska 96 

UCZNIOW pracujących -
przyjmę na mieszkanie. 
Obr. Stalingradu J0-7. -
Front 1398 1 

POSZUKUJ~ mieszkania 
- pokoju z wygodami. Ko 
nleczny telefon. Listy kle 
rować: Al! Farran, ul. 
Kopcińskiego W18 VI os. 
pokó.1 52/1 ~59'7 g 

ZAMIENIĘ mieszkanie kwa 
terunkowe blokowe, dwu 
pokojowe. słoneczne. I pię 
tro. telefon ul. Kopciń­
skiego na większe. przed 
wojenne, nowoczesne -
śródmieście. Naichetn!ej 
okolice Narutowicza . O­
ferty „1:544" Prasa, Piotr­
kowska 96 
·--------· 
PRZY JMF; dwie student.kl 
na mieszkanie. - Oferty 
„1507" Prasa, Piotrkow­
ska 98 

M-2 - własnościowe w 
blokach lub w starym bu 
downlctwle, pokój z wy­
godami, w Lodzi kupie. 
Jan Bień, Nlclarn!ana 15 
m. 1 (Widzew) 1504 I( 

ZAMIEN'IJI; M-3 (Wieżo-
wiec. centrum) i M-3 Te­
ofilów IV piętro na do­
mek jednorodzinny lub 
duże samodzielne mieszka 
nie w budownictwie m'e­
dzvwojennym. Oferty 
,.1542" Prasa, Piotrkow­
ska 96 

PILNIE poszukuję M-3 na 
dwa lata. Za rok płatne 
z J1:6ry. Oferly „1518" Pra 
sa. P iotrkowska 98 

POKOJ do wynajęcia. Tel. 
763-23 po 19 14<18 g 

r-~;-'C7~-::~1·~~~~;~~~1 

ł o powierzchni 800-2000 m kw. ł 
NA CELE MAGAZYNOWE' i 
WYDZIERżAWil 

I ub 
ZAKUPI 

Regionalne Biuro Spnedaiy 
„C E P E L I A" 

w Łodzi, ul. Jaracza 21. 
Bliższych informacji udzieli 

kierownik działu inwestycyjno­
admin istracyjnego, tel. 21O-77. 

46ł...ik 

I 
CYPISEK 

PROSZEK DO PRANIA .PJELUSZD: 
I BIELIZNY NIEMOWLĘCE.I 

„CYPISEK" - nie zawiera 
środków nawierzch.niowo~czynnych, 

składnik to m y d ł o 

syntetycznyct. 
główny jego 

„CYPISEK" - nie zawiera szkodliwych dla 
niemowlęcia składników, nie powoduje uczuleń, 
jego receptura została uzgodniona 1 Instytutem 
Matki i Dziecka 

„CYPISEK" - przeznaczony jest do prania 
pieluszek i bielizny niemowlęcej w pralkach auto· 
matycznych, pralkach wirnikowych ora1 prania 
ręcznego. 

Cena 14 zł 

Sklepy ~ l:!:!I zapraszają. 

GARAŻU na Zarzewie po 
szu.kuję. Tel. 415-04, po 
godz. 16 lł33 I( 

PIOTRKOW Tryb, telefon 
39-03. 3 pokoje z kuchnill 
w blokach zamienię na 
równorzędne w Łodzi 

ZAMIENIĘ spółdzielcze -
M-3• osiedle Parzęczewska 
w Zgierzu na podobne w 
Łodzi. Oferty „1'740" Pra­
sa, Piotrkowska 96 

LOKALU na warsztat rze­
mieślniczy poszukuję 1 w 
Aleksandrowie k/Ł,odzi, 
Konstantynowie lub oko­
li cy. Of er ty „ 2389'• Prasa 
Piotrkowska 96 

KUPIĘ mieszkanie własno­
ściowe M-2 lub M-3. Tel. 
736-51 1398 I 

SPRZEDAM gara:!; blasza­
ny ul. Hutora. Dzwonić: 
~40-42 od 15.30 1 :>84 g 

'OWOCZESNY krój dam­
'ki dziecięcy opanujesz 
•zybko wynalaz11:1em Mech 
lińskich. Nawrot 32 

MATEMATYKA, fizyka -
egzaminy wstępne, Mo­
!trosz. Rysownicza 39/45 -
79 1731 g 

MATEMATYKA :IM-3'7 mgr 
PluskOWlkl 23405 g 

WPISY na zaoczne (kore­
spondencyjne) kursy kre­
śleń budowlanych, Instala­
cyjnych, maszynowych o­
raz kalkulacji i kosztory­
sowania inwestycji przyj. 
muje, szczegółowych pł­
~emnych informacji udzie 
la „ Wiedza". 31-139 Kra­
ków ul. Spasowskiego 8 
(przedłużenie ul. Siemi­
radzkiego) 403 k 

ANGIELSKI - korepety­
cje. Tel. '791-S'l. Wylon 

MATEMATYKA zaniedba­
nej młodzieży szkół Pod­
stawowych, pomaga na­
uczyclelka. Tel, '743-24. Ko­
walska 191'7 g 

NIEl\flECKI - nauka. tłu­
maczenia. Ul. Winna 1 m. 
19 (Armil Czerwonej l!9 -
wieżowiec) Lewandowski 

. 
MATEMATYKA. fizyka -
mgr NlepokoJczyckl. tel. 
733-20 1026 I( 

OBRONA PRACY DOK·TORSKIEJ 
Dziek.Bin t Ra.da Wy&da.łu Chamlczmego Po!Ltedm!W 
Łódzkiej podają d<> wiaoomości, te d.nia lf1 Lutego br. 
o godz. 15.30 w a.udytoorilurn Ch-1 w Gm11JChu Cbemi!l. 
CI p„ ul. żWilrkl 33 odlbędrz.le sdę pt11bliczina dysk1111ja 
na.d l"OZiPra.wą d<llk:1ioonlką mgr ind:. EWY HAWLICKIEJ 
pt. „Sam<>d~uzja rotJPUszm;aanika w ?0'7!Cleń1'ZlOO\YCh 
ro21tworaJClt polimerów". 
PromotoT: doo. d.r Władystaiw Relm9Chils.se1 
R~nizenci: prof, ar Bogda,n Bairam.oowslci 

- Lnstyt~ Chemii Frzyczmej PAN 
w Wairszaiwie 
doc. d.r hab. stefain Potolwińskl 
- Pollteoh>nika L6dzJta 

Pra.ca I OfP;nl~ recenwen tów zOoStalły wył<l'to.rte do 
wgl11ic1Ju w czyteID! Bi.bli<l'teki Glów.nej Poililtechnilm 
t.ódi2Jkiej. · s:!U-k 

AKWIZYCJĘ lub Inną 1>ra 
cę przyjmę. Oferty „1414" 
Prasa, Piotrkowska 98 

UCZCIWY rencista posia­
dający wolny czati przy­
pilnuje mieszkania lub in­
ne 12ropozycje. Tel. 447-'76 
do g I od 16 1516 g 

POSIADAM samochód 
wolny czas, Tel. 490-41 

1538 g 

UCZNIA do warsztatu bla 
charstwo pojazdowe przyj 
mę. Trwała 17, boczna od 
Karpackiej 1607 g 

POTRZEBNA kelnerka, go 
dziny pracy H-19 wieczo­
rem. Próchnika 18 1694 g 

POMOC do półrocznego 
dziecka potrzebna. Ret­
klńsJl:a 1'7 /B, tel. 288-1~ 

OPIEKUNKA 4-letnlego 
dziecka na 6 godzin dzien 
nie potrzebna. Tel. 6'78-50 
_________ roM_ g 

PRZYJMĘ ucznia do war­
sztatu samochodowego -
Łódf, ul. Nad Jasieniem 
18 a, tel. 499-61, Krę,1tielskl 
_________ 1_3~g 

POMOC domowa docho­
dząca lub na stałe potrzeb 
na Więckowskiego '70 m. 3 

1118 g 

SPECJALISTYCZNY Der­
matologiczny Zespól Opie­
ki Zdrowotnej, ul, Za­
kątna 44 - Poradnia We-
nerologiczna I pi ętro. 
przyjmuje cała, dobę (O· 
prócz niedziel) udziela 
porad w zakresie chorób 
wenerycznych I leczy bez­
płatnie 433 k 

CYPERLING - specjalista 
ginekolog. l&-18 PKWN ł' 
tel. 240-1'7 20:i2 a 
GINEKOLOG 
nlec H-18, 
tel. 355-30 

- Czerwo­
Tuwima 20, 

1&215 " 
Dr Jadwiga ANFOROWICZ 
skórne. weneryczne 15-19, 
Próchnika 8 1288 1 

EKSPRESOWE szycie spOd 
ni. Nawrot 91, III p!ętro. 
Róty<;kl 82:l g 

OBUWIE! Reperacje, Prze 
rablanle obcasów, nosków, 
S"POdów. Zwętanle cholew 
- poszerzanie na prawi­
dłach . Wszywanie ekspre­
sów - posiadam wszyst­
kie rozmiary. tWł-811, Mi­
ckiewicza it, Wróblewski 

MAGLOWANIE bielizny 
ekspresowe - wykonuje 
Nawrot 11. Jezierska 2611 

TERESA Marzec zgubiła 
leglt. stud~nck11 5109/S -
wyd. przez AM 1452 " 

JOANNA Bartoszewska zgu 
bila indeks nr 9944/40072 
wyd, przez UŁ Wydz. Pra 
wa i Administracji 

KAZIMIERZ Abran!uk zgu 
bil legit. studerck• lni 
wyd. przez WAM. 1546 re: 

WSS O/Górna uniewatnla 
zagubioną pieczątkę o 
brzmieniu: „PSS O Gór­
na sklep nr 965" 15'72 g 

„CRYPTON" - angielski 
aparat elektronowy wykry 
wa usterki w silnikach 
samochodowych, reguluje 
zapłony, l!aźniki - wywa 
:!;anie kół dynamlcznll. sto 
ty~zne - regulacje zblet.­
noścl karosatu. hamulców 
- wykonu.le Int . Supady, 
Suwalska :U. Tel. 438-72 

2284 I 

U W AG A, 
KA1NOV'DACI NA WYŻSZ'E UCZfLNlE 

Un,iwersytet Robotniczy ZMS 
przedłuża zapisy na kursy przygotowawcze 

na wyższe uczelnie 
DO 20 LUTEGO' 1976 ROKU. 

Sekretariat UR ZMS Łódź, ul. Piotrkowska 262, 
teł. 614-54 w godz. 11-18 prócz sobót. 

DZUDl'łfł& POPULAMI • • fłlłfi) f 



CZWARTEK. S LUTEGO 

PROGRAM I 

Sól na ogon 

10.00 Wiad 10 08 Różne arie. 10.30 
„Niei>ezpieczne związki" - frag:n 
pow 10.40 Klasycy Jazzu. 11.00 Stu 

Mowa kw'ato'w dio S-13 - transmisja z 2 dn ia Zi-
1 I mowych Igrzysk Olimpijskich w 

. . . Innsbrucku. 12.00 Chwila muzyki. 
~estselleram1 firmowanymi pnez I pół strony prezentacji tej ponurej I Pełna subtelnvch znaczeń mowa 12.05 z kraju i ze świat- 12.25 Kieł 

najszacowniejsze wydawnictwa i literatury, sumituje się w komen- I kwiatów była d';itąd w użyciu wv- ce na muzycznej antenie . 12.4J Rol-
rece11~owanymi przez najbardziej tarzu; Diabeł jest ostatmo bardzo ł . ·ęc1 k h k . Ód niczy kwadrans. 13.00 Re~nal P. S1-

sz.anu .. ących _się par:l'.sk1ch kryt!: mod n) · niedawna zainteresowali się mą Jog wydawniczy. 13.35 Spa1k;;.da z 1 • • ..~· I ~czn1e m1 _zy oc an. ami. . I mona. 13.15 Dom I m~. 13.30 Kata-

~ow. !Jte;ackich,. są liczne no\\·osc'. I ludzie kapitału i problerhatyka ta I fo.lklorem„ - talie~. 1.4.00 „l.łgadka 
ks1ązko\\ e poświęcone diabłom 1 trafiła na lamy gaze t gieldowo- muzyczna CL) . 14. 20 Spo_rt to zdro-

d?monom. Cz~:elnicy w~ rywają s~- Ręczne telewizory fin~nsowych. Zdaniem tej. prasy! I ~1 ega~ę2~a. „c~!~·ie1<Ry~m~o~ł~~s:c0~: 
bte z rąk dzt~lo . ot. „Opętam0 b I 1 kwiaty są nie tylko w~·raz1c1elarn1 15.00 Wiad. 15.0.i L;st z Polski . \5.10 
przez szat.ana • ktOrPgO autor -1 na ranSO etce UCZUĆ, ale także mają Wiele do Z polskle.1 fonoteki. 15.35 Z lekką 
~oland V11Ieneuv.e, ·znany . do;ąd Prod u. keja telewizorów wielkbś<:i I pow. ie~zenia o koniunkturze go. po- , muzą. .16.00 , Wia. d. 1.6.05 ln<ormacje 
Jako autorvtaty\\ nv e~kpert han- k b 1 t . darczeJ Eksperci zaobse··wowah ZP dla ktcro.,.,cow 16.06 Ll pnyjaciol 
kowv . . . . l d . d I ~ega~ a n:;cznego na ram;o e_ ce Qle . . • . ' 16.l! ,Ąmolog<a Jazz;.;. 16.30 A.k t ual-

. • reprete~tu.ie Po_g ą · 1z. o. Jest JUZ utopią. Amerykanskt nau- dopóki trwała prosperity. w sfP- nosc1 lrnl:uraine. 16.35 &strada przy 
czasu wynalez1e_ma mimspódn1rzki kowiec .JOHN MYSI ·a oświadczył rach zamożnych panował dynami- jazni. 17.00 Racttokurler. 17 .20 Para-

. kultura Z?chod~1a pop~<lła we \\'h1-

1 

dziennikarzom. iż wynalazek w czny popyt na orchideP Ale pod da ~iose:>.~1 18.00 ~Iuzylta i alnua'.-
Ichiro Eda, 50-letni mieszka 

niec Tokio prawie rok poświę 

cił na wykonanie globusa z •.• 
10 tys. stemplowanych znaczkó 
pocztowych. Kilka lat temn 
hobbysta użył już znaczków do 
wykonania mapy Japonii. 

dztwo ~zatana 1 u progu roku 2000 dziedzinie plvnnych kryształów wpływem kry,zysu, namiel tym de- nośc„ 1a .. 20 N,~ t~lko. dla .luerow-
cz<>ka Ją kompletna zagł"da war .. ' . . t 1. . k t k · · cow. 18„IO Tworcy piosenki 19.00 

. · . , ~: . - możPt umozllw1c produkc.]ę tego a icznym 1 osz ownyrn . w1_ec1em Dziennik. 19.15 Orkiestra PR i TV. 
tości moralnych 1 ma,Prialno-fi- 1 rodzaju minitelewizora. .Jest to egzotyc~nym _uległ zamrozemu. .z 20.00 Wtad. 2() 05 NURT - „Istota 

nanso""'.ych. . tylko sprawa czasu i pieniędzy, by początkiem biezącego roku o:ch1- warto~c1 moraln;vch·'. 2~ 25_ Koncert. 
Zdamem światłeg~. ~' ty;-h dem- taki telewizor mógł być produko- dea została wyparta przez roshnę zyczen. 21.00 W1ad . +o~ Spiewa 

nych sprawach banK1era Jedyne co t d · pastewną _ koniczynę Eiznesmeru Irena Santor .. 21.15 Stuaio S-13 -
. . . ' . · wany me o ą seryiną. · trasm z 2 dma Zimowych Igrzysk 

m?zna uczymć, to ui:1kac pr.zed: Płynne krvształy używane są do branży ogrodniczej wprowadzili na Olimpijskich w Innsbrucku. 22.00 z 
CAF - UPI 

m10tów będących ulubionym siedll d k .. Ó. ci . · · rynek ziele kouiczynopodobne kraju i ze świata 22 20 Muzyka 
skiem Belzebuba. Są to w szcze- P[0ktu CJl r ~nego r~ Z?.JU d . ~1?1- gwa~antowanie czterolistne - n; :22.30 Reportaż na ·zamÓwie.nle. 22.45 
gólności: guziki od majtek, tłuczka ee ronowyc _urzą zen zia BJ~- szczęście". Monopolista na ry~ku W stylu soul . .23.00 Wlad. 23.o:; Kro-

-Sciśle tajne 
fajansowa szpilki kłebek wycze- cy:b na zasadzie przeKazu tele"Y1- EWG .. k" H 1 t w· kl ruka. olimpijska. 

.' ' · . zyJnego. Płynne kryształy zaw1e- • .. nieJ~ ~ emu tn er z 
sanych włosów, zapałki i wronie . tk · db". . . . tł Kolonu oswtadczył . koresponden-
pióra W r z' g s"i z t . k " . rają cząs I o lJaJące swia o, po· t up' I . DPA p t 

· · . a ie a re J ~ a .an~ teJ, dobnie jak kryształy stałe . dzięki · om . 1 .: " opy na naszą 
Dziwny obiekt, którego zabudo­

wania wznoszą się na skalistym, 
najbardziej na południe wysunię­
tym cyplu kontynentu afrykańskie 
go, w sąsiedztwie Simsonstown, 

~dy _me _ma pod ręką J~ktchs re: czemu możliw ·est rzekaz szcze- czterolistną koniczynkę w ozdob-
hkw1, V1lleneuve radzi nasypac ól . . YgJ . P t g obra nych doniczkach jest tak kolosal-
diabłu 801. g g me wvrazne o J os.re o - . . d . d k. 

1 na 0 .on. . zu. Umotliwia to oglądanie tele- !1Y· ~e me na ą~i;iy z pro.!.! cJą 
Damom, zagrozo.ny~ opętaniem, wizji również w biały dzień. i t~mem_y w ~~vym1e zam~w1en. W 

autor rekomenduJe srodek wcale S b . dn ·ot m ba obliczu mflaCJl i bezroboC1a, zasto-
, wojennego portu RPA - nosi nie­
winną nazwę „Kopalnia Srebra". 
W istocie jest to supertajna i su­
pernowoczesna baza szpiegowska, 
oczko w głowie militarystów po­
łudni9woafrykańskich oraz panów 
z NATO i Pentagonu. 

. . t ą one o ecrue prze n e - . . . 1 •t 1 d · 
przyJe~ny - m ens?'wny ro~a~s dań Instytutu Amerykańskich Sił JU _na giełdach i fali p aJ , u z~e 
z ogmstym kochan~1em. Spec~al!- Powietrzu eh w Kalifornii. Do- maJą cz'.ll'ne przeczucia. Czteroh­
sta Paul Huson napisał .• natomias~.: wództwo {otnictwa amerykańskie- stna koruczyna w. dom_u, w banku, 
„Praktyczny podręczmK czarów • go zamierza spożytkować różnego fabryce, warsztacie me zaszkodzL 

przeznaczony dla tych, ~tórzy . rodzaju miniurządzenia elektroni- a nuż dopomoże?". 
wzorem. Fausta - goto":'i byhby czn w samolotach wojskowych. 
sprzedac duszę szatanowi Przy wa e 

Koncerny Siemens i AEG wypo­
sażyły tę centralę w specjalny 
system komputerowy „Advokaat", 
zainstalowany w wielopiętrowym 

labiryncie podziemnym, gdzie pro­
wadzi się m. in. badani" nad bro­
niami do wojny atomowej. „Ko­
palnia Srebra" jest uprzywilejo­
wanym klientem zachodnioniemie· 
ckiego przemysłu zbMjeniowego i 
ma w RFN możnych patronów. 

bieniu diabła do stołu pertraktacji l r~==~r}i~'S:;.:!:!.l:' 

Szefostwo monachijskiego klubu 
„hobbystów", występuiąrego po~ 
szyldem „Krąg roboczy do badan 
wojskowych" i grupujacego zami­
łowanych w sv.-ym rzemiośle szta­
bowców Bundeswehry oraz elitę 
emerytowanej generalicji hitle­
rowskiej, zorganizowało niedawno 
wycieczkę turystyczną do „Kopal­
m" i w publicznym o~wiadczeniu 
wyraziło rządowi rasis:towskiemu 
RPA najwyższe uznanie: „Ten 
wspaniały obiekt o bezcennym zna 
czeniu dla N ATO i Pentógonu jest 
jedną z kluczowych baz na połu­
dniowej półkuli Dalsza rozbudowa 
umożliwi sprawowanie pełnej kon­
troli nad rejcmem Przvlądka Do­
brej Nadziei i ruchem statków i 
Europy, Afryki, obu Ameryk, 
Azji f Australii". Nie 'jest też se­
kretem, ze podobne „supertajne" 
bazy militarno-szpiegowskie 
utrzymywane wspólnie przez RPA 
i USA. istnieją ponadto w pobliżu 
Krugersdo-rp. przy lotnisku woj­
skowym Swartkorps pod Pretoria 
i w Olifantsfontain. 

mają służyć szczególnie skutecznie: 
nać pietruszki, olejek kamforowy, 
kłącze kwiatu irysa oraz para no­
zy o czarnym i białym trzonku. 
Pracowity autor zebrał też w 
swym vademecum boiiaty reper­
tuar zaklęć. które pomagają m. in. 
wygrać na loterii, odzyskać mło­
dość i urodę, a także sft władne 
spowodować opady atmosferyczne i 
doprowadzić cnotliwa niewlaste do 
upadku. Poważnv francuski dzien­
nik „Le Monde;', który poświęcił 

Pechowy adorator 
Przed komisją dysc.1' plinarną 

dowództwa POli.c~i w Los Ange­
les roZPOCZeła s1e bezu.re<>eden­
sowa sprawa. Komisia musi 
rozpatrzyć przypadek 31-let­
niego Phillipa Berry który 
podczas służby zalec.al się do 
swoie.j koleżanki .. w oatrolu". 
22-letniei Candice Fis.her! 

Ca.ndioe. iedna z p\.erwszyrh w 
historti działalności POllc.ii '!Ili 

Los A.ngeles 16 kobiet, które w 
ramach akt-it „Unisex" "Zatru­
dniono w POlic:ii dr~owej, zlo-­
zyła swy111 przełożonym skargę 
służbową o to. ii kiedy razem 
z Ph!llipem patrolowali u1ice 
Hollywooą. iej kolega nie tylko 
robił iei kilkakrotnie niedW'll­
imaczne propozycje. ale nawet 
zat"howvwał s:.ę •• zbvt po mę­
sku'' 

Tłum.: EWA TORSKA 

- Wstawaj! Wstawaj! - wołałem do mężczyzny na podło­
dze. - Musisz wstać i walczyć! 
otworiyłem oczy i z wysiłkiem spojrzałem na nogę stołu 

obok mojej głowy. Z wolna kontury nogi stołu sti:wały ~ię 
ostrzejsze i prawdziwsie niż kotłowanina. w mojeJ głowie. 
prawdziwsze, niż ból. Realność nogi stołowe] pozwalał.a mi po­
jąć realność własnego ciała, leżącego na podłodze . MoJe współ­
czucie iamieniło się we wściekłość, gdyz znów zacząłem rotu­
mować jasno. 
Usiadłem z trudem, ale jakiś człowiek postawił mi nogę na 

piersiach I zn6w mnie odriucił do tyłu. Bardzo reli lną głową 
uderzyłem w ba.rdzo realna no;ie stołu. Potoczyłem się w 
bok f leżałem be2 ruchu. walczaC' ze współczuciem dla same­
i;io siebie. które zaczęło się we mnie budzić. To znecanie się 
fizyczne zaczyna mnie nudzić. powiedziałem sobie. Ale apa­
tia w końcu była też czymś, z czym musiałem walczyć. 
Jakieś drzwi otworzyły się i światło na suficie zosta.lo za-

palone. . 
- Co się tu dzieje? - spytal ktoś. - Co pam robi? . 
- Próbował ucieczki - odparł Moffat. - Kopnął mnie w 

brzuch. 
- Przecież pan teraz nie jest na służbie. prawda Moffat? 
- Nie. sir. 
- To proszę łaskawie iść do domu. bo odeierze mi J:)8!!l 

hlllil()r. - P07lllałem gorzki. urywany głos inspekt.ara Hanso­
na. 

Moffat wyszedł z pokoju. Hanson pochvlił sie nade mną 
i spoirz.al mi w twarz. - To ta świnia tak l)al1.a pewnie wy­
k:ończyła. co? - Podszedl do mnie z tvtu i POmógł mi wstać. 
Bylbvm upadł gdvbv mnie nie oodt.rzvmal 

- Niech pan przyniesie krzesło. siPrżancie ! - rozkazał. 
A potem może oan wviść! 
Usiadłem na krześle . a on oparł się o stół. - Wcwraj w 

nocy ostrzegałem oana. Weather Przepowiadałem. że ściąg­
n.e pan na siebie naigor~ze niep;-zviemności. 

- Czuję się całkiem dobrze - powiPd~ialem. - Nie stało 
mi się nic takiego czego nie mógłby doprowadzić do po­
rządku dobcy dentvsta 

- Może będzie panu też potrzeba dobrego adwokata? 
- Niech pan nie opowiada głupstw, nawet najmarruejszy 
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Shirley Corrigon, absolwentka królewskiej szkoły dramatycz­
nej w Londynie grała ju7. czołowe role w filmach uMasakra 
w Rzymie" i „Naokoło świata Fanny Hill". 

adwokat potrali mnie uwolnić t. t.ei dziecinnej pulapld. Kt.o 
f!U jest najgorszym adwokatem „ 

- Chce pa.n adwokata? 
- Może n ie będę potrzebowal żadnego. Schwytal ))an Gar-

landa? 
- Nie, uciekł. - Han50'11 potrzasnął głowa. - Poniewal: 

nie żyje. 
- Nie żyje? 
- Przecież pan go udusił. nie? Jeżeli ·ie kpmuś zatrzyma 

oddech, t.o zwykle powoduje to śmierć. 
- Nie zabiłem go! 
- Nie. Tylko trochę za mocno izo pan przycisnąl Po prostu 

za moc.no. 
- W ogóle nie trzymałem go za szyję. Rzucilem go tylko 

na ziemię I powykręcałem ręce. żeby nie mógł do mnie strze­
lać. To wszystko. 

- T.rardy z pana ~et, Weather. Wydaje aię, że pana t.o 
bawi. zadawanie bólu innym. . 

- Obojętne, czy mnie to bawi, czy nie - czasem tak mu­
si być. 

- Czy musial pa.n t.eż tak postąpić z Flora.ine Weather? -
warknął. . 

- Gdyby pan przypuszczał, ie }a ja zabiłem, inaczej by 

pa.n ze mną rozmawia! I · 
- Co ja przypus=. t.o nie ma ż:adnego znaCZE!!Ilia - od­

rzekł. - Fakty myśla za mnie. 
- Fakty można odpowiednio nagiąć. To Kerch ją zamor­

dował ! Byłem naocznym świadkiem, tak samo jak Garland 
i Rusty Jahnke. Ma pan więc trzech świadków. 

- Tylko iedneito - zauważył mrukliwie. - Bo pa.n !Jię nie 
liczy. a Gra.land nie żyje. 

- . Co się stało z Jahnkem? Wysadził go pan pewnie na ja­
kimś rogu ulfcy, co? 

- Nie było ~o w ogóle w Wildwood. Może się t.o wszystko 
pa.nu tylko śniło? Mordercy mają na ogół niespokojne sny ... 

- To niech go pa.n szuka! Miasto nie pła.cl oanu 'Z8 t.o. że· 
by pan siedział w POkoju i opowiada! marne dowcipy. 
Wstał i spojrzał na mnie z wściekłością. - Czy pan chce 

mnie pouczać. iak mam wykonyWać swoją robotę? 
- Wydaje się to konieczne Nierhże pan zstąpi i tego wy­

sokiego konia, Hanson i niech oan bedzie rozsądny. Moim 
>:daniem, oosiada pan w•zelkie z~let:v dobrego oolicjanta. Al­
ii ter też tak.· uważa. Czy nie czas. by udowodnił pan to 
sobie i innym? Pański przyiaciel Kerch popełnił zeszłej no­
cy dwa morderstwa .... 

- Kerch nie iest moim przyjacielem - mruknął. - Jakie 
dwa morde>rstwa ma oan na rn:v~li? 

- Zamordował Floraine' Weather i Joeya Saulta. Może 

popełni! nawet trzy: k:toś musiał przecież "Zabić Garlanda. ja 
tym kimś nie bvłem. Wspólnikiem przy obu morderstwach 
był Rusty Jałinkś, Jeżeli boi sie pan występować przeciw 
Kerchowi. to może pa.n przecież przynajmniej arsztować R11-
sty'ego. Musi pan to zrobić. Hanson, jeżeli nie jest pan zde­
prawowany od stóp do •głów! 
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PROGRAM Il 

8.30 W1ad. 8.35 Sprawy codzienne. 
8.55 Muzyka spod str:oechy. 9.00 Di­
vertiment! w. A. Mozarta. 9.40 Tu 
Radio Moskwa. 10.00 Kronika kultu­
ralna. 10.15 Muzyka baletowa. 10.4-0 
Nie ma marginesu. 11 .00 Graj~ lau­
reaci konkursu skrzypcowego. 11.30 
Wiad. 11.35 Choroby weneryczne na­
dal groźne. 11.40 Alkohol, alkoho­
lizm. alkohol. li.45 Od Tatr do Bał­
ty.ku. 11.50 Pórad'nla Rodzinna. 12.05 

· Terminarz muzyczny. 12.25 „Wyda­
rzenla, poglądy I refleksje" - :nag. 
łódzki (ł:..). 12.4.5 Pianista B. Rlngeis­
sen gra utwory Ch. V. Alkana. 
13.30 Wiad. 13.35 Ze wsi i o wsi. 
13.50 Przeboje Rzymu i Paryża. 14.10 
Więcej, lepiej, taniej. 14.25 rv spot 
karue z muzyką Beli Bartoka. 15.00 
Zawsze o 15.00. 15.40 Warszawska 
Ork. PR i TV. ló.10 W młodzieżo­
wym stylu. 16.25 Z najsłynniejszych 
mus.icali. 16.40 Aktualności dnia -
wyd.. POJ?Ołuaniowe (Ł). 16.45 „Za 
gramcam1 m1ast" - mag. (L). 17.00 
Arie operowe. 17,2() Literatw·a na 
świecie - „Lęk" i „Motyl z placu 
Dinard" - opow. 17.40 „Radiolatar­
nia". 18.00 Z nagrań solistów. 18.30 
Echa dnia. 18.40 Urządzenie Ziemi. 
19.00 Aktualności muzyczne. 19.30 
Aud. satyryczna. 20.00 Muzyka an­
gielska. 20.30 „Pośrodku świetliste­
go kręgu'• - wiersze. 20.40 Mili Ba­
łaklrew - II. Symfonia. 21.30 Dzien­
nik. 21.45 Wiad. sportowe. 21.50 
Spiewa Chór PR. :&2.10 Promenada. 
22.40 Utwory Charlesa Jonesa. 23.00 
Scherzanda J. Haydna. 23.30 Wiad. 

PROGRAM lll 

11.00 Zycie rodzinne - magazyn. 
11.30 Ze złotej ery swingu - Tom­
my Dorsey 12.05 Z kraju i ze swia­
ta. 12.25 Za kierownicą. 13.00 Powtór 
ka z rozrywki. 13.50 „Na wschód od 
Ede.nu" - odc. pow. 14.00 Utwory 
orkiestrowe. 14.30 z japońsJdego 
tournee zespołu Deep Purple. 15.00 
Ekspresem przez świat. 15.10 '3zlagie 
rv z Iluzjonu. 15.30 Sezam pod Trój 
ką. 15.40 Cytaty z klasyków l6.00 
Rozszyfrowujemy piosenki. 16,2() Ja­
nusz Muniak - muzyk uruwersalny. 
16.45 Nasz rok 76. 17.00 Eksp..-esem 
przez świat. 17.05 Muzyczna poczta 
UKF. 17.40 Fotoplastikon. 18.00 Mu­
zykobranle. 18.30 Polityka dla wszy­
stkich. 18.45 Powracająca melodyj­
ka. 19.15 Książka tygodnia. 19.30· 
Ekspresem przez ~wiat. 19.35 Dymitr 
Kabalewski - .,Colas Breugnon". 
19 50 •. Panna B" - odc. pow. 21l.OO 
Od tanga do reggae. 20.30 w torlze 

Dn.I.a ! lutego 1976 roiku zmarła 
w wieku 70 la.t 

S. + P. 

JANINA SZCZESIO 
:t domu KRAKOWIAK. 

Pogrub odbędzie się dnia I lu· 
tego br. o godz:. u ~ kapticy Sta· 
rego Cmentarza przy ul. Ogrodo­
wej, o czym za.wiadam.ta pogrl\:to­
na w .smutku 

BODZtNA 

Dnia Z Iuteg<> 1974 roklu zmaria 
w wieku 89 l&t 

S. + P. 

MARIANNA 
KAŁ OWSKA 

Msza. •w. żal<>bn.a odpr&wton.a 
zosta.nie duj.a. 6 lutego 1976 roku 
o god:z. 13.30 w kośolel.e św. Ka­
u.m.ierza., po czym n&stąpi wy. 
prowadzenie zwłok na cmentarz 
Zarzew, o ozym powiadamiaj.\ 
p<>gr~en.i w głębokim żalu 

SYN, SYNOWA 
l WNUCZĘTiA 

Wszystkim, którzy okar:ta.U nam 

pc>moo 1 współczucie <>l'8lZ l!C?;Ole 
wzięli ud.zl.a.t w uro-czysto~elacb 

pognebowycb naszego ukochane· 
go Męża i Ojca 

$. ł P. 

ANTONIEGO 
KORSAKA. 

wyra.żaJl\C tym hold Je.go P&· 
mięci, składamy tą drogą l<>r"l\Ce 
podLiękowania. 

ZONA 1 CORK.A 

obrońcy . 20 .40 Bluesy W. C. Han­
ay·e,;o. 21.;)tl ftemmiscen cie muzycz­
ne il.uO t3luesy ~laney·a Becheta. 
22.00 Fakty dnia 0 2.08 Gwiazda sied­
miu wieczorow - The Pointer Sl-
sters . 22.15 .• ~gipcjanin S.i.nhUP.11 

-

odc. pow. 22.4b Rosyjskie p,eśm i 
romanse. 2J.OJ Obrachunki boyow­
skie. 

PROGRAM IV 

6.00 Miniatur a muzyczna. 16.11 
Le.-~,a ięz. 11,e.n. 6.30 lŻraad Stan­
ctaru Orchestra. ti.47 Aktualnc&ci 
dnia - wy:lame poranne (Łl 7.02 
Sep~et P. Bojadzijewa CL). 7 .10 
.,Puni<ty w,dzema„ - ko:nemarz (~). 

i.20 Orkiestry rozrywkowe (L). 7 .-IO 
w luaowych rytmach. 8.00 rrc;ns.ni­
sja 7 .Pr. I. Il.OO Muzyka lL~O I. 
&trawmskl - koncowc fragmenty 
opery „żywot rozpustnika'". 11.55 
Chwila muzyki. 12.00 Wiad i2.05 Ter 
mlnarz muzyczny 12.z:i ., Wydarze­
n.ia. poglądy, refleksje" - mag • 
łodzkl (L) 12.45 Pieśnl i tańce gó­
rali. 13.00 Z radiowej fonoteki (ste­
reo) 13.:;o .,Giełda klubów·· - wa­
kacyjny program dla szkół śred­
nich 14.2() Omówienie programu li­
terackiego 14.25 Teatr PR: „z głę­
bokiej otchłani walam" - 'słuch. 
15.15 „żurawie" i „Kwiat mimozy" 
- dwa słuch. 15,55 Muzyka. 16,00 
Wlad 16.05 Z estrad i scen opero­
wych. 16.40 Aktualnoś~i dnia - wy 
danie popołudniowe (L). 16.45 „za 
granicami miast" - mag. Red. Rol­
ne.1 (ł:..). 17.00 Komunikaty (Ł). 17 02 
Kujawiaki i oberki (t.). 17.10 Reci­
tal wokalny tenora Romana Werliń­
skiego (Ł). 17.30 „Pamięci K. Mrosz. 
czy ka.· 18.05 „Przed koncertem 
w Filharmonii" - inf. E. Dulski~o 
(ł:..), 18.25 „Naukowcy - rolnlkom". 
18.40 „ W świecie współczesnej hu­
manistyki". 19.00 Poradnik Języko­
wy. 19.15 Lekcja jęz. ros. 19.30 
Znasz-U ten głos. 20.00 Giova:mi 
Pierluigi da Palestrina - Miss11 Pa­
pae Marcelll. 20.40 Echa muzyczne. 
21.20 Muzyka elektroakustyczna. 
22.00 Francesco Geminlanl: Concerto 
grosso. 22.15 „Kraje t ludzie". :22.35 
Geografia Jazzu, . 

TELEWIZJA 

PROGRAM I 

t!.00 TV Technikum Rolnicze (W) . 
6.30 TV Technikum Rolnicze (W) 
7.50 „ Trzecia granica" - orle II ....: 
fi.1!11 ser. TVP (kolor Wl. 8.45 Olim 
PIJSkie. Studio Młodych (W). 12.45 
XII Zimowe Igrzyska Ollmp1jsk'e 
(kolor, Inn~bruckl 14.00 Decvzie 
Pletnastolatków (W). 14.35 TV Terto­
nlkum Rolnicze <Szczecinl. 15.45 Ma 
tematyka w szkole (Kraków). 16.30 
Dziennik Ckolor). 16.40 XII Zimowe 
Ie:rzyska Olimpijskie (kolor). 17.:l/I 
Dla młodych widzów: Ekran z Sr~t 
k!Pm (W\ 18.35 Reklama IW) 18 .40 
Sootkania z medycyną (Wl. · 19.20 
Dobranoc (kolor, W'l. 19.30 DziP,.,nlk 
<kolor). 20 15 XII ZlmowP Ie:rzvska 
Olimpijskie (kolor, W). 21.05 . Wv­
danle spe„jalne" - film orod. uc;A 
Ckolor W). 22.20 Peeaz (kokir. W"I. 
2~.os Dziennik <kolor). 23.25 XII 7.i­
mnwe Ierzyska 01imolj s'<:;P - Stu­
dio Ol!mpii•l<ie <kolor. W). 

PROGRAM iI 

17.05 Język ro•:v.l•ki - l<>kcfa 1'1 

(kolor). 17.40 „Nadzieja Peru" 
reportaż (kolor). 17.50 .N1esooko.1ni'• 
- rePQrtaż (Kraków). 18.10 Lnd?.iP 
z pierwszych stron eazPt <Wro~ławl. 

18.35 •. Wielkie nadzif•ie" - odc. ! 

filmu ser. prod. ang. 19.00 Magazyn 
Kulturalny (Łódź). 19.20 Dobranoc 
<kolor). 19.30 Dziennik <kolor) . 20.20 

Polski Film Dokumentalny. 21 •. 05 

Zespoły, które lubimy - Chór im, 
Piatnicklep:o. 1.35 „Rok w przvro­
dzie'" cz. U (kolor). 22.05 24 iiodzi­
ny (kolor). 22.15 Wieczory krakow­
~kie - Józef Kania (Tł.raków). 22.55 
Jezyk francuski - lekcja 17 (powt,). 

Dni& S lutego 1976 roku zmarł 
w wielru 90 lat 

S. + P. 

FRANCISZEK JANICKI 
były, d!ugoletni pracownik PKP. 

Na.boźeństwo żatobne odbędzie 
się dni.1. 6 lutego 1976 roku o go­
dz;in!e 13 w kościele- w Mileszkach 
k. t.01hli, po którym nastąpi wy, 
prowadzenie zwłok na miejscowy 
cmi.nta.rz, o ceym za,wia.dam.ia po· 
grj\tona w głębokim smutku 

RODZINA 

W dnia I lutego 1976 roku po 
d.tugLeh i clężklcb eiel'pięia.cb 
l!llll&rła., pr:z;eżyWM.y 87 lat 

S. + P. 

HALINA JANKOWSKA 
z dom.u STEGMAN, 

D.1111aeycielka. Języka angielskiego. 

Msza. święta i wypl'OIWad~enie 
1lWlok do grobu odbędzie się dnia 
5 lutego 1976 roku o godz. Ił z 
kaplicy Starego Cmentan.a przy 
ul, Ogrod.oweJ, o czym za:wiada­
nllaJI\: 

CORE.A, SYN, SYNO·WA, 
WNUK, BRAT i R'ODZINA 

W dinłu 9 lutego 197« roku, w 

pierwszą t'OC'l.llicę śmierci 

$. + P. 
MGR INŻ. 

JANUSZA 
BOCHEŃSKfEGO 

w kościele św. Anny przy ul. 
Promińskiego o godz. 18 zosta.nie 
odprawiona ll16za §Więta f) czym 
zawiadamiaJll ' 

ŻONA 1 l>'ZIECJ 

DZIENNIK POPULARNY - dzlennlk Robotniczej Spóldzlelnl Wydawniczej „Prasa-Książka-Ruch" Wydawca: Lódzkle Wydawnictwo Prasowe RSW „Prasa-Książka-Ruch". Redaguje Kolegium. Redakcja 

kod 90-103 Lódż. Plotrkow„ka 06 Adres oocztowv: ,DP„ Lódt skrytka nr 89. Telefony: centrala 293-00 lączy ze wszystkimi działami Redaktor naczelny 325-64. Z-ca redaktora naczelnego 307_26 
Sekrt>tarz od1Y.>Włedztalny li se!<retar• 204-75 Działy: mleiskl 341-1.0. 337-47. sportowy ~08-95. ekonomiczny 228-32. woJewódzkl 223-05. dzial listów I lnterwencjt 303-04 erek opisów nie zamówio­

nych redakda nie zwraca> kulturalny 621 60 „Panorama" 307·26. dzial społeczny l fotoreporterzy 378-97 Dzlal Ogłoszeń 311-50. (Za treść ogłoszeń redakcja nle odpowiada). Reclakcja nocna 869-68. 

868 73 Cena prenumeraty· rocznie 234 zł. pbłrocznte ll7 zł, kwartalnie 58,50 zł Prenumeratę przyjmują Oddziały RSW .,Prasa-Ksiątka-Ruch" oraz urzędy pocztowe I doręczyciele w terminach. 

na l kwartał, I półrocze orat cały rol<: do to każdego miesiąca poprzedzaj§cego okres prenumeraty. Zakłady pracy, instytucje I organizacje składają zamówienia na prenumeratę w miejscowym 

Oddziale RSW a w miejscowościach, w których nte ma tego oddziału, w urzędach pocztowych bąd:f u doręczyclell. Natomiast prenumeratorzy indywidualni wyłącznie w urzędach pocztowych 

bądt u doręc7.yciell. Egzemplarze arcfnwalne „Dziennika" są do nabycia w sklepie „Ruchu" Łódt, Piotrkowska 95. Nr Indeksu 35003/35004. 

I DZIENNIK POPULAllNY nr 29 (8al7) Skład t druk: Praeowe zatdady Grati<:'l!oe RSW ..Praaa-Ksiąll;ka -&uoh", Lódt, ul. ~ Czerwonej aa. Pao1et' drula. in.., IO a. ..-




